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Dwie metody
. Rząd obecny, by napełnić kasy skar­

bowe i usunąć deficyt, stosuje bardzo 
radykalne zarządzenie: równocześnie 
obniżkę płac i zwyżkę podatku docho­
dowego Zapowiada się też różne 
oszczędności budżetowe, ale ta część 
programu rządowego występuje dotych­
czas jeszcze w bardzo niewyraźnych 
kształtach.

Nie słychać też o tem, by rząd zabrał 
się energicznie do rewizji gospodarki w 
państwowych przedsiębiorstwach, które 
bodaj że są jednem z największych źró­
deł deficytów’. W każdym razie rząd 
chce w krótkim czasie, za cenę wielkich 
ofiar, usunąć deficyt budżetowy.

Czy ten cel uda się osiągnąć? To zna­
czy, czy możliwe jest trwałe usunięcie 
deficytu, który od kilku lat wynosi oko­
ło miljona złotych dziennie? Czy może 
to udać się w bardzo szybkiem tempie?

Napozór niema przeszkód, jeżeli się 
energicznie weźmie do dzieła. Napozór 
to zadanie wyda je się prostem zada­
niem rachunkowem. Braknie do 30 mi­
lionów ziotych miesięcznie, a więc ó 
część tej sumy zmniejszyć wydatki, a o 
resztę podwyższyć podatki, i sprawa 
skończona. Ale niestety, rachunki te 
nie są tak proste; zawierają w sobie wie­
le niewiadomych.

Niewiadomo, czy podwyższenie po­
datków da proporcjonalny wzrost wpły­
wów skarbowych, czy redukcja płac nie 
odbije się na nich ujemnie. Grożą tu 
niebezpieczeństwa przejściowego okre­
su. Trzeba pamiętać o starem przysło­
wiu: „Zanim słońce wzejdzie, rosa oczy 
wyje“. Zanim słońce równowagi bud­
żetu zacznie swem ciepłem budzić życie 
Raspodarcze, siły wytwórcze narodu mo­
gą osłabnąć, obroty się zmniejszyć do 
tego stopnia, że doraźnie osiągnięta 
równowaga gospodarcza zawiśnie w po­
wietrzu.

Doraźny, bezwzględny wysiłek skar­
bowy, nie liczący się z dalszemi kon­
sekwencjami, jest uzasadniony np. w 
czasie wojny. Wtedy można się nie py- 
a<5 o to, co będzie dalej, gdy grunt pali 

si? Pod nogami Albo też radykalne re- 
°rmy skarbowe, nowe obciążenia i 

gwałtowne obniżki plac można wprowa- 
zić ze skutkiem wówczas, gdly gospo- 
arstwo narodowe jest bogate, gdy spo- 
eczeństwo ma duże rezerwy, z których, 
-z zatamowania życia gospodarczego,

m°zna pokryć nowe ciężary.
Gdy gospodarstwo jest chore, nie 

^T.^Prowadzać radykalnej kura- 
udiżetowej bez równoczesnego u- 

zdrowienia gospodarstwa. Nie można 
^aczjnać od nowych obciążeń, a na po-

na odkładać reform gospodarczych, 
rzeba usunąć źródła deficytu, prży-

''rocić wewnętrzną równowagę gospo- 
arcz-\ uruchomić drzemiące zasoby, 
a ezpieczyć stałość prawną, zreorgani- 

zm\ ać gospodarkę państwową, otworzyć , 
Zed społeczeństwem możliwości opła- 

ającej się działalności gospodarczej, 
ormalnego życia kredytowego, przy­

wrócić zaufanie.
Metodę naprawy, która traktuje ca-,

Dziś sankcje wchodzą w życie
Polityka brytyjska wobec Ligi nie litegni© zmianie — 0 stanowisku Mussoiiniego — 

Poprawa położenia i możliwości pokojowe
Londyn. (Tei. wl.) Dyplomatycz­

ny współpracownik konserwatywnego 
»yaily Telegraph“ twierdzi, że obecny 
tydzień będzie poświęcony w rzędzie 
sprawom zagranicznym. Powstało 
mniemanie, że po wyborach gabinet 
zmieni politykę brytyjską i że mniej 
stanowczo opowiadać się będzie za 
obroną paktu Ligi Narodów. O takiej 
zmianie nie może być mowy, chyba — 
w kierunku odwrotnym.

Ostatnie rozmowy ambasadora w 
Rzymie z Mussolinim doprowadziły do 
wniosku, że narazie brytyjskie zarzą­
dzenia ochronne na morzu Śródzięm- 
nem muszą być utrzymane.

Przed dwoma tygodniami Liga Na­
rodów powołała komisję, której zada­
niem jest zbadanie możliwości zasto­
sowania dalszych skutecznych sanxcyj 
przeciw Włochom. Istnieje podstawa 
do przypuszczenia, że te właśnie sank­
cje będą teraz tematem rokowań.

Prawdopodobnie pierwszem waż- 
nem zarządzeniem będzie zakaz wywo­
zu olei. Waszyngton dał wyraźnie -lo 
zrozumienia, że gotów jest przeprowa­
dzić taki zakaz. Przerwa w dostarcza­
niu Włochom benzyny dla wojska, 
które jest wydatnie zmotoryzowane, 
byłaby na.lepszym środkiem do utrud­
nienia wojny. Państwa jednak, które 
uczestniczą w sankcjach, muszą się li­
czyć z tem. że wstrzymanie dowozu 
benzyny Włosi mogą uznać za akcję 
nieprzyjacielska.

Paryż. (Tel. wł.) Korespondent 
„E c h o d e P a r i s“ donosi o rozmo­
wie, jaką przeprowadził z pewnym wy­
sokim urzędnikiem londyńskiego min. 
spraw zagranicznych.

Na zapytanie, czy nie sądzi on, że 
Mussolini może uznać sankcje za gw;Xt 
przeciw Włochom i wystąpić czynnie, 
co w pierwszym rzędzie mogłoby się 
odbić na Francji i na jej afrykańskich 
kolonjach, ów dygnitarz odpowiedział, 
że rząd ang. nie spodziewa się tego 
kroku, gdyż Mussolini sam oświadczył,
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łe życie narodu, i państwa jako całość, 
która obejmuje równocześnie skarb, go­
spodarstwo, prawo i życie polityczne, 
możnaby nazwać metodą organiczną. 
A należy jej przeciwstawić metodę me­
chaniczną, która jednostronnie skupia 
uwagę na budżecie, która chce ze społe­
czeństwa wydobyć za wszelką cenę no­
we daniny, bez względu na to, czy stwo­
rzyło się pomyślne warunki dla podnie­
sienia zdolności płatniczej społeczeń­
stwa.

Droga naprawy jest ciężka i długa. 
Nikt nie zdoła w ciągu kilku miesięcy 
usunąć błędów i niedomagań, nagroma­
dzonych przez kilka czy kilkanaście 
długich lat. Może ktoś twierdzić, że in­
nej rady niema, że trzeba radykalnych 
cięć, gdyż w skarbie pustki, gdyż zagra­
ża bezpośrednie niebezpieczeństwo; Ale 
to nie zmienia istoty rzeczy.

Mniejsza z tem, dlaczego dopiero te­
raz dostrzeżono to niebezpieczeństwo. 
Dlaczego ujawnia się prawdę dopiero

że sankcje finansowe i gospodarcze nie 
mogą być uważane jako powód do woj­
ny. Poza tem pewne objawy wskazują 
na poprawę sytuacji. Należy zatem 
zdecydowanie korzystać z każdej oka­
zji, która przybliża rozwiązanie cało­
kształtu sprawy.

Anglja uważa Ligę, Narodów jako

Pożyczka angielska dla Rzeszy?
Warszawa. (Tel. wł.) Jak donosi 

„Kurjer Warszawski" z Paryża, kore­
spondent londyński „Echo de Paris“ 
Rajmund Lacocte, doskonały znawca 
City, zapewnia kategorycznie, że roko­
wania o wielką pożyczkę dla Niemiec, 
toczące się od szeregu miesięcy w Lon­
dynie, są w przededniu pomyślnego 
zakończenia,.

Dr. Schacht i Montagu Norman u- 
stalili. że oprocentowanie pożyczki 
wynosić będzie 5 procent Wzamian 
postawiono Niemcom kategoryczne

Jaoonla opanowuje Chiny
Tokio. (PAT.) Dzienniki przewi­

dują, iż vv środę będzie ogłoszony au­
tonomiczny rząd Chin północnych. 
Prawdopodobnie będzie również za­
warty układ wojskowy z Japonją.

Min. wojny oświadczył przedstawi­
cielowi dziennika „Nichi-Nichi“, że Ja- 
ponja przeciwstawi się armji gen. 
Czang-Kai-Szeka, gdyby zamierzał wy­
stąpić przeciwko Chinom północnym.

Według doniesień prasowych ar- 
mja kwantuńska jest przygotowana na 
wszelki wypadek wobec gromadzenia 
wojsk Nankinu wokoło kolei Pekin- 
Hankau.

Pekin. (PAT). Według informa-

wtedly, gdy zasoby skarbu do dna zosta­
ły wyczerpane? Nie chcemy już wracać 
dó tego tematu. Ale możemy podkreś­
lić, że im gorsze jest położenie, tem bar­
dziej wszechstronne muszą być środki 
naprawy. A niemniej gwałtowne skoki 
w jednej dziedzinie przy powolności 
działania i jego połowiczności w dru­
gich mogą okazać się czemś bardzo ry- 
zykownem.

Nieraz już w dziejach naszej skarbo- 
wości popełniało się te błędy. Po dłu­
gim zastoju i beztrosce uderzał ktoś na 
alarm, budził nawet entuzjazm (tego 
niema w tej chwili), osiągnąć doraźne 
efekty skarbowe, ale potem okazywało 
się, że był to skok w próżnię.

Nie można napełnić kas skarbowych, 
jeżeli obywatele nie mają pewności, że 
i w ich kasach w przyszłości nie będzie 
pustki. Nikt dzisiaj nie uzdrowi skar­
bu bez uzdrowienia gospodarstwa 
i prawa.

ROMAN RYBARSKI

narzędzie pokoju. Przyznaje wpraw­
dzie, że pewne zmiany są konieczne, 
ponieważ świat nie stoi w miejscu, ale 
te zmiany muszą być przyjęte przez 
wszystkich, i nie mogą być narzucane. 
Należy dążyć do osiągnięcia ich na 
drodze pokojowej i rokowań a nie 
przez wojnę, lub groźbę wojny.

warunki polityczne: powrót do Ligi 
Narodów, ale zreformowanej i obda­
rzonej nowym paktem, który nie bę­
dzie miał nic wspólnego z traktatem 
wersalskim.

Co do Rosji potwierdzają się po­
przednie wiadomości. Anglja również 
będzie nalegała na zmianę stosunku 
Rzeszy do Moskwy, ponieważ pomoc 
tej ostatniej jest dziś gwałtownie po­
trzebna przeciwko zbyt piorunującym 
postępom japońskim w Chinach, (w)

cyj ze źródeł wiarogodnych, japoński 
generał Doihara przedstawił władzom 
Chin północnych następujące 3 żądania: 
ł) natychmiastowe wycofanie wojsk 
gubernatora Ho-pei i generała Szang- 
Tien-Tsin; 2) połączenie trzech prowin- 
cyj Hopei, Czahar i Szangtung pod wła­
dzę autonomicznego rządu; 3) zawar­
cie, konwencji wojskowej dla walki 
zbrojnej z komunizmem.

Co się tyczy pierwszego żądania, to 
wojska chińskie są już wycofywane s 
okręgu Pekin — Tientsin.

O wykonanie drugiego żądania gu­
bernatorowie wojenny Sueng-czan-juan 
i cywilny Han-fu-szoe zwrócili się do 
rządu nankińskiego, domagając się u- 
tworzenia autonomicznej republiki 
północno - chińskiej niezależnej od Ku- 
omintängu.

Pekin. (PAT). Wojska japońskie, 
skoncentrowane pod Szan-hai-kuan na­
leżą do brygady gen. Ma-tsini, poprzed­
nio stacjonowanej w Czin-czeu poza 
wielkim murem. Wojska mją być skie­
rowane przez Czing-nan-tao do rejonu 
kolei Mukden — Pekin.

Do Tien-tsinu przybyła brygada 
wojsk japońskich z Szan-haj-vkuan.

Władze japońskie zażądały podobno 
od władz kolejowych chińskich w Peki­
nie i Szan-hai-kuan, aby od jutra od­
dały kolej do dyspozycji Japończyków.

„StahMm“ w Gdańsku
Gdańsk. (Tel. wł.) Kierownictwo 

gdańskiego „Stahlhelmu“ postanowiło 
utrzymać swoją organizację wbrew 
nakazowi Hitlera. Utrzymanie to na­
stępuje po bezskutecznych zabiegach 
kierownictwa N. S. D. A. P., zmierza­
jących do „scalenia" całej niemczyzny 
w Gdańsku.

„Stahlhelm“ w Gdańsku został opa­
nowany przez koła niemiecko-narodo- 
we. Spodziewają się, że władze będą 
usiłowały prześladować członków 
„Stahlhelmu“. (p)

Rodan wciąż wzhtera
P a r y ż. (Tel. wl.j Wody w Rodanie 

wzrastają nadal. Od 84 lat Franc:a nie 
pamięta tak długotrwałej powodzi w
dorzeczu Rodnu.
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Proces i
Rozpoczął się dziś

Warszawa. (Tel. wł.) Rozprawa 
przeciw oskarżonym o współudział w 
zabójstwie śp. Pierackiego rozpoczęła 
się dziś rano. Przed gmachem sądu 
okręgowego zarządzono liczne środki 
ostrożności. Ilość widzów na sali jest 
bardzo ograniczona. Wśród publiczno­
ści znajduje się m. in. babka i matka 
jednej z oskarżonych, Hniatkiwskiej.

Rozprawa była zapowiedziana na 
godz. 9, lecz dopiero o 9,30 zaczęto na 
salę wprowadzać pierwszych oskarżo­
nych. Przed trybunałem sądu w pew- 
nem obramowaniu ustawiono dowody 
rzeczowe, a więc liczne flaszki z rozmai- 
temi chemikaliami, ziomy żelazne, pu­
dełka, widocznie odnoszące się do fa­
brykacji bomb itp. Sporo widać wali­
zek, w których jest pełno nielegalnej 
„bibuły“. Na sali znajduje się delego­
wany przez wojskowość jeden z podofi­
cerów, widocznie rzeczoznawca do 
spraw chemicznych.

Policja wprowadza kolejno po 4 
oskarżonych, którzy widocznie po raz 
.pierwszy od chwili aresztowania ze­
tknęli się.

Na ławie obrońców zasiadło tylko 4 
adwokatów, z których każdy broni po 
kilku ludzi, a 5 podsądnych nie ma je­
szcze żadnych obrońców. Kolejno zo­
stali umieszczeni osk. Bandera, Łebed, 
Hniatkiwska i Kartyniec. Są to główni 
pod sądni.

W drugim rzędzie zasiedli Kłymy- 
szyn —- zajmował się transportem ’bi­
buły z Czechosłowacji przez Kraków; 
Pithajny — był szefem wydziału woj­
skowego UON.; Maluca — utrzymywał 
łączność i Czornij, u którego główny 
zabójca Maciejko nocował, uciekając z 
Warszawy. Wreszcie w ostatnim rzę­
dzie siedzą ci wszyscy, którzy ułatwili 
■ucieczkę Maciejce do Czechosłowacji 
przez granicę, a mianowicie Kaczmar­
ski. Mehal, Zaycka oraz Rak.

Wszyscy z wyjątkiem dwóch są U- 
brani bardzo porządnie. Przy wprowa­
dzaniu na salę witają się wzrokiem z 
obecnymi. Oskarżeni są między sobą 
przedzieleni posterunkowymi. Użyto 
■wzoru, praktykowanego na zachodzie 
we Francji, Włoszech itd.

Sąd odbiera od oskarżonych tzw. 
generalja, tj. zeznania dotyczące uro­
dzenia, rodziców itd. Kiedy zaczął ze­
znawać pierwszy osk. Bandera, odpo­
wiedział, że urodził się 1 stycznia 1909 
w jednej ze wsi powiatu kałuskiego. 
Przewodniczący zwrócił mu uwagę, że 
odpowiedzieć powinien w języku pol­
skim, na co oświadczył Bandera, że od­
powiadać będzie w języku ukraińskim. 
Przewodniczący sędzia Posemkiewicz 
stwierdził, że na zasadzie ustawy o po­
stępowaniu sądowem językiem obo­
wiązującym jest mzyk polski i że, je­
żeli oskarżony nie zechce odpowiadać 
w języku polskim, to w takim razie 
trybunał uzna, że uchyli się od odpo­
wiedzi.

Wówczas obrońca Bandery adw. 
Horbowy zażądał dopuszczenia języka 
ukraińskiego do rozprawy, czego prze-

Odbyła się uroczystość przekazania 
gmachu im. Horst Wessela pruskiemu 
urzędowi katastralnemu. Dom ten przed 
przewrotem nar. socjalistycznym był cen­
tralą niemieckiej paTtji komunistycznej 
i znano go p. n. domu im. Karola Lietb- 
knechta. W czasie uroczystości wygłosił 
■przemówienie prem. Goering.

*
W Berlinie ubiegłej nocy wybuchł po­

żar w dobrach miejskich, znajdujących 
się w okolicy miejscowości Grossbehren. 
Ofiarą ognia padły zbiory zmagazynowa­
nego i niemłóconego zboża w ilości około 
2 tysięcy centnarów. Istnieje podejrzenie 
iż pożar powstał wskutek podpalenią

We Francji w Limeges doszło do krwa­
wych starć w czasie zebrania organizacji 
„Krzyż Ognisty“. Na zebranie to wdarli 
się lewicowcy. Doszło do bójki, w której 
30 osób zostało rannych, w tern jedna 
ciężko.

*
Dwudziesta partja o mistrzostwo świa­

ta w szachach pomiędzy Alechinem i dr. 
Euwem zakończyła się wygraną Holendra, 
gdyż Alechin zrezygnował z dalszej wal­
ki, widząc korzystniejszą sytuację Euwe- 
go. Obecny stan turnieju jest następują­
cy Alechin ejedem wygranych, Euwe sześć 
i 6iedem partyj nierozstrzygniętych.

r •

— Środki ostrożności — Oskarżeni nie cftcą odpowiadać w języku 
polskim

wodniczący nie uwzględnił. Pozatem 
Horbowy zażądał możność skompliko­
wania się z oskarżonymi i usunięcia 
posterunkowych, którzy przedzielają 
oskarżonych i siedzą między nimi na 
ławach oskarżonych. Przewodniczący 
temu odmówił oświadczając, że stało 
się to wskutek jego zarządzenia.

Także wszyscy inni oskarżeni od- 
powiedzili tylko po ukraińsku, wsku­
tek czego sąd odczytał generał ja z ak­
tu oskarżenia.

Po odczytaniu generalij obrońca 
Horbowy zażądał odroczenia sprawy 
na miesiąc, albowiem nie miał czasu 
przygotować się, gdyż zapóźno został 
powołany jako obrońca. Przewodni­
czący stwierdził, że ponieważ oskarże­
ni mieli dosyć czasu na wybór obroń­
ców, przeto odmawia jego wnioskowi. 
Bandera wobec tego powstał i złożył 
oświadczenie w języku ukraińskim, że 
zrzeka się obrony. Przewodniczący 
wstrzymał Banderę, który chciał coś zcnia.

Akt oskarżenia
Przebieg zabójstwa był następują­

cy: minister Pieracki po ukończeniu 
urzędowania opuścił gmach ministe- 
rjiwn spraw wewnętrznych i zamknię­
tym samochodem wyjechał do Klubu 
towarzyskiego przy ul. Foksal, gdzie 
normalnie zbierają się przedstawiciele 
i sympatycy obozu rządowego. Za­
trzymawszy się przed domem nr. 3, tj. 
przed lokalem klubu, Pierackie polecił 
szoferowi przyjechać za dwie godziny. 
Minister wszedł do holu i miał wejść 
już do szatni, gdy jakiś mężczyzna 
podbiegł z tyłu i strzelił do niego parę 
razy z rewolweru. Strzały te okazały 
się śmiertelne i jakkolwiek przewie­
ziono rannego do szpitala, gdzie go 
otoczono opieką, minister zakończył 
tam życie nie odzyskawszy przytomno­
ści; chirurdzy zdołali tylko wyciąć z 
tylu głowy ranę wlotową i wyjąć ze 
sklepienia czaszki kulę.

Widział całe zajście woźny klubu 
Józef Zając, który oprzytomniawszy z 
pierwszego wrażenia pobiegł do salonu 
klubu i zaalarmował obecnych, woła­
jąc „ministra Pierackiego zabili“.

Zamach marsyiski przed sadem
Paryż. (PAT.) Dziś przed sądem 

przysięgłych w Aix en Provence rozpo­
czął sie proces terorystów chorwac­
kich, oskarżonych o zamach na króla 
Aleksandra Jugosłowiańskiego i min. 
Barthou.

Ze względu na szczególny charakter 
rozprawy przedsięwzięto specjalne 
środki ostrożności. Gmach sądu oto­
czono żandarmerją. W czasie rozpra­
wy służbę bezpieczeństwa pełnić bę­
dzie oddział złożony z 480 ludzi gwardji 
lotnej. Prokurator wezwał na rozpra-

Niemiec tworzy dyrektoriat Kłajpedy
Berlin. (PAT). Z Kowna donoszą:
Gubernator Kłajpedy powierzył 

zkolei misję utworzenia dyrektorjum 
prezydentowi sejmiku kłajpedzkiego, 
członkowi listy niemieckiej Baldszuso­
wi.

Berlin. (PAT). Z Kłajpedy dono­
szą: /

Wyznaczony obecnie na przewodni­
czącego dyrektoriatu przewodniczący 
sejmiku kłajpedzkiego Baldszus nale­
ży do kierowników’ rolników kłajpedz- 
kich. i

Wchodził on już do dyrektoriatu w 
1926 r„ od 1925 do 1932 — do sejmiku, 
ą od 1930 do 1934 był komisarycznym 
starostą w Sżyłokarczmie (Heydekrugj 
i wówczas usunął go z urzędu dyrek­
toriat Schreibera. Sądzą, że powierze­
nie misji Baldszusowi jest wynikiem 
wizyty posła brytyjskiego w Kownie.

Berlin. (PAT). Dzienniki nie­
mieckie z zadowoleniem przyjęły wia­
domość o wyznaczeniu Niemca kłaj­
pedzkiego na stanowisko przewodni­
czącego dyrektoriatu.

Pisma podnoszą jednak- iż Rzesza 
nie wierzy w to, aby Litwa dobrowol­

mówić dalej i jemu, jak i innym oskar­
żonym oznajmił, że o ile będą zabie­
rali głos bez otrzymania go ze strony 
przewodniczącego, to każę ich usunąć 
z sali rozpraw.

Wiceprokurator Żeleński zażądał 
sprowadzenia tłumacza ukraińskiego 
na salę rozpraw po to, aby mógł 
stwierdzić, co oskarżeni mówią, gdyż 
niekiedy wstawali i rzucali jakieś sło­
wo, a sąd po ukraińsku nie rozumie.

Sąd przychylił się do wniosku, za­
rządził przerwę i udzielił adwokatom 
zezwolenia na bezpośrednie skomuni­
kowanie się z oskarżonymi. Przerwa ta, 
która miała trwać 10 minut, przecią­
gnęła się prawie na pół godziny.

Po przerwie przewodniczący oznaj­
mił, że dopuścił do skomunikowania 
się bezpośrednio oskarżonych z obroń­
cami i że przychyli się d wniosku wice­
prokuratora. Następnie przewodniczą­
cy przystąpił do odczytania aktu oskar-

Służba i znajomi rzucili się do ogrodu, 
oddzielonego sztachetami od ulicy. 
Ujrzano tam mężczyznę, ubranego w 
zielony płaszcz letni; pogwizdywał so­
bie, szedł wolno z prawą ręką w kie­
szeni, przyciskając ramieniem małą 
paczkę owiniętą w papier. Zając wska­
zał na niego jako na sprawcę. Kilka 
osób przesadziwszy sztachety rzuciło 
się w pogoń. Nieznajomy rzucił się do 
ucieczki. Gdy mu zabiegł drogę woźny 
ambasady japońskiej, nieznajomy 
strzelił do niego z rewolweru. Równo­
cześnie upadła paczka, którą niósł. 
Uciekający skręcił na ul. Kopernika, 
gdzie zjawił się policjant Obrębski i 
dwukrotnie strzelił do niego, ale bez­
skutecznie. Nieznajomy stanął, zmie­
rzył do Obrębskiego, strzelił kilkakrot­
nie, raniąc go w przegub dłoni. Zbiegł 
następnie szybko wdół ul. Sżczyglej, 
ciągle ścigany, torując sobie drogę re­
wolwerem. Ścigający rzucili się za 
nim następnie na schodki, wiodące na 
ul. Okólnik, ale tu ślad się zgubił.

O godz. 13 twra dalsze odczytywanie 
aktu oskarżenia.

wę 64 świadków, obrona — zaledwie 
kilku.

Prasa wykazuje duże zainteresowa­
nie procesem, podając obszerne opisy 
i szczegóły dramatu. Dzienniki zwra­
cają uwagę na tajemnicze okoliczności 
a m. in. na zagadkową osobę przystoj­
ną blondynkę nazwiskiem Vondracek 
i osobnika imieniem Petar, których 
policja nie mogła odnaleźć, a którzy 
odegrali bardzo poważną rolę w zama­
chu.

nie zgodziła się na dyrektorjat nie­
miecki. Wobec przewidywanego oporu, 
z jakim liczyć się musi nowy dyrekto­
riat w swej przyszłej działalności — 
mocarstwa-sygnatarjusze nie powinny 
tracić z oczu spraw' Kłajpedy.

POZNAŃSKA GIEŁDA PIENIONA
Poznań, 18. 11. 1935 ri 

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była spokojna. ,

Z pożyczek państwowych poszukiwano
5% poż. konwers. po 65,— bez od-dawców,

Młodzież Wszechpolska
Dzisiaj ,w poniedziałek o godz. 20-tej 

w lokalu Młodzieży Wszechpolskiej od­
będzie się zebranie Kursu Żydowskiego. 
Obecność członków kursu obowiązkowa.

We wtorek, dnia 19 bm. o godz. 29,30 
odbędzie się w lokalu Młodzieży 
Wszechpolskiej zebranie Kursu Kandy­
datów. Referat n. t. „Obowiązki człon­
ka Młodzieży Wszechpolskiej“ wygłosi 
kol. Franciszek Przytarski.

Księgarnia i Skład Nut 
POZNAN

Plac Wolności nr. 7. Telefon 37 08. 
posiada Składy Główne:

Otrzymuje wszelkie nowości naukowe 
i beletrystyczne polskie i oboe.

Załatwia wszystkie sprawy w zakres 
księgarstwa wchodzące

Zaopatruje bibljoteki, czytelnie, szkoły 
Ekspedycja wyłącznie fachowa.

natomiast obracano 4% premj. doi. po 51,50 
w płaceniu.

Z papierów lokacyjnych P. Z. K. obra­
cano 04% doi. listy zast. po 37,—; poza­
tem ofiarowano 0-4% zlotowe listy zast 
po 37,— bez obrotu.

Z akcyj bankowych płacono za Bank 
Polski 94%.

Ceduła Urzędowa Giełdy Pieniężne] 
w Poznaniu.

Kur» w procentach nominału 
wzgl w złotrcb za sztukę.

Paoiery procentowe
4% poż. premj. doi., serja III 51,50 P 
ł%% dolar, listy zastawne s. K. z r. 1933

Pozn. Ziem. Kred. 37,— +
Akete bankowe i przemysłowe

Bank Polski 94,75 P.
Tendencja spokojna.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowe)

Poznań, 18. 11. 1935 r.
Warunki: Handel hurtowy parytet Po* 
znań, ładunki wagonowo, dostawa bieżące 

za 100 kg.:
STANDABTY:

1) żyto
2) pszenica
3) owies

713 g/U 
756 g/Ł. 
420 g/L

Ceny orientacyjne:
Żyto (Uspoeob spokojne) . . 12,25— 12,50
Pszenica (Uspos spokojne) . 17,50— 17,75
Jęczmień browarowy . . . 15,25— 16,25

Usposobienie spokojne.
Jęczmień 700—725 g/1. . . . 14,00- 14,50 
Jęczmień 670—680 g/l. . • > 13,50— 13,75

Usposobienie spokojne.
Owies (Uspoeob. spokojne) . 15,25— 16,25 
M ą k &
żytnia wyciąg. 0-30% wl. w. 20,25— 21,00 
żytnia gat I 0-45% wt w. . 19,50- 20,25 
żytnia gat I .0-55% wl w. 18,50— 19,5$ 
żytnia gat. II 45-55% wł w. 15,25— 16,2o 

Usposobienie spokojne.
pszenna gat IA 0 20% wł. w. 30,75— 32,50
pszenna kat IB 0-45% wł w. 30,00— 30.50
pszenna gat. IC 0-55% wł. w 29,00— 29,50
pszenna gat. ID 0-60% wł. w. 28,00— 28,a0
pszenna gat. IE 0-65% wd w. 27,00— 27,50
pezen. gat. IIA 20-35% wł w. 26,75— 27,25
pszen gat. IIB 20-65% wł w. 26,25— 26,7»
pszen. gat IID 45-65% wł. w. 24,00— 24, jO
pszen. gat. IIF 55 ®,% wł w. 22,00— 22,50
pszen. gat IIG 60-65% wł w. 20,50— 21,00

Usposobienie spokojne.
Otręby żytnie stand ....
Otręby pszen. grube stand.
Otręby pszenne średnie st .
Otręby jęczmienne . • » •

9,25- 9,75
10,00- 10,5$
9,00— 9.73
9,75— 11,0$

42.50- 43,5$
40.50- 41,5$ 
37,00- 39,$$ 
34,00- 36,0$ 
25,00— 30,00 
21,00- 23.00
9,00— 9,50

10.50- H.$$ 
60,00— 62.00 
9000-100°$

Rzepak zimowy 
Rzepik zimowy 
Siemię lniane 
Gorczyca . . ,
Groch Viktoria .
Groch Folgera .
Łubin niebieski 
Łubin żółty 
Mak niebieski . 
Koniczyna czerw surowa .• UI UZj lia CXtírW bUru»*'tl * • < >Wł Af)
Konicz. czerw 95-97% czyst.- 75,00- 95,$0

160.00- 175,00 
3,75- 4,o0

Koniczyna biała 
Koniczyna szwedzka . . .
Ziemniaki jadalne ....
Ziemniaki fabr. za kiło % .
Makuch lnian w taflach . .
Makuch rzepakowy w tafl 
Makuch słoń, w tafl. 42/43%
Śrut Sola...........................
Słoma pszenna luzem . . .

» pszenna prasowana .
. żytnia luzem ....
„ żytnia prasowana . .
. owsiana luzem . .
. owsiana prasowana .
• jęczmienna luzem . .
» jęczmienna prascw. .

Siano zwykłe Tuzem ...»
„ zwykłe prasowane . . 
n nadnoteckie luzem . .
» nadnoteckie pras. . .
Ogólne usposobienie spoko’ne.
Ogólny obrót: 1323 tonn. w’ tern ży>“ 

280 tonn, pszenicy 205 tonn, jęczmienia 
308 tonn, owsa 152 tonn.

16 75- U,$$
13.50- 13.7»
19.50- 20,00 
20,00— 21,00

1’75- 
2,35— 2,55 
2,00—
2.50- 
2,75—
3.25—
1.25— 
2,15— 
6,00—
6.50- 
7,00—
7.50-

2.25
2,75
300
3.50 
1,73 
2,35
6.50 
7,00
7.50 
8,00
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Klęska „sanacji” w Gnieźnie
Jak już podały wychodzące nakła­

dem wydawnictwa naszego .Nowiny 
Poświąteczne“. obóz prorządowy po­
niósł w wyborach samorządowych w 
Gnieźnie druzgocącą klęskę.

Podczas kiedy wszystkie inne ugru­
powania, które stanęły w szrankach wy­
borczych odniosły sukces w postaci du­
żego przyrostu głosów (Polska Partja 
Socjalistyczna nie miała w roku 1933 
wogóle listy kandydatów), — „sanacja“ 
spadła z 3078 głosów na poziom 2340 
głosów, tracąc z dotychczasowych 8 
mandatów trzy.

A i ten upadek „sanacji“ nie oznacza 
jeszcze zgoła dna przepaści, w które się 
stoczy w dalszym rozwoju stosunków. 
Nie pomogą jej oddziaływania z góry 
i sztuczne wysiłki prasowe. „Sanację“ 
spotka nietylko w Gnieźnie, ale w ca­
łym kraju los, na który sobie zasłużyła: 
nicość, którą prorokowała innym.

Zwycięsko z wyborów gnieźnień­
skich wyszedł obóz narodowy, zdoby­
wając 20 proc, głosów więcej, niż przed 
dwoma laty, t. zn. zamiast 5201 głosów 
6278. W podziale mandatów otrzymuje 
obóz narodowy jak i poprzednio ich po­

Gniezno. (Tel. wł.) We wczoraj­
szą niedzielę odbywały się w Gnieźnie 
wybory do rady miejskiej; poprzednia 
rada, wybrana dn, 26 listopada 1933 r., 
została rozwiązana dn. 27 września rb. 
z powodu kolejnego niezatwierdzenia 
przez ministerstwo spraw wewnętrz­
nych dwóch kandydatów, powołanych 
przez większość rady miejskiej (Kłub 
Narodowy łącznie z N. P. R.-em) na 
stanowisko prezydenta miasta. Gnie­
znem — jak wiadomo —r rządzi od 
dłuższego czasu prezydent komisarycz­
ny w osobie p. Wrzalińskiego.

Do wyborów wczorajszych stanęły 
4 listy: N. P. R. (lista nr. 1), „sanacja* * * 
(nr. 2), P. P. S. (nr. 3) i Obóz Narodowy 
(nr. 4).

Wynik Wy borów przyniósł ciężką 
klęskę „sanacji“, a znaczny sukces 
Obozowi Narodowemu. Oto cyfry na 
podstawie protokółu głównej komisji 
wyborczej:
„Okręg Ważnych kartek
6770. Lista nr. 1 (NPR) 1933 głosów 
— 5 mandatów; lista nr. Z (sanacja) 
Ln ?!os°w — 2 mandaty; lista nr. 3 
(PPS i związki klasowe) 435 głosów — 
io®an^at»' Iista nr. 4 (Obóz Narodowy) 
3293 _ 8 mandatów.

Z tego okręgu weszli jako radni z 
nnozu narodowego: Leon Ptschyody, 
ar. Tadeusz Zgaiński, dr. Walery Szał- 
Kowski, Michał Kowalski, Stanisław 
kowalski, Józef Śmielecki, dr. Stefan 
rietrowicz, Bolesław Różakólski.
cm-^kręg II: Ważnych kartel 
b,0a5- Lista nr. 1 (NPR) 1429 gło 
ri'T man<Iaty; lista nr. 2 (sana 
Ja) 1237 głosów — 3 mandaty; lists 
r. 3 (PPS i związki klasowe) 404 gło 

oLT 1 mandat; lista nr. 4 (Obóz Nar. 
¿985 — 8 mandatów.

Z narodowców przeszli adw. Kazi 
mmrz Perz, Zygmunt Migdałek, Kazi 
mierz Jaźwiecki, Franciszek Perłikie 

tez, Edmund Elantkowski, Stanislav 
nartwich, Zygmunt Smelkowski i Taaeusz Rezulak.

^$cznie w calem Gnieźnie złożone

żywioły szaleją

miary n naJY1(?<teHy ostatnio katastrofy żywiołowe, które — jak to uwidaczniają nasze fotografie — przybrały groźne roz- 
y- i\a zdjęciu z lewej: ulica w Miami na Florydzie podczas orkanu, z prawej: zniszczenie, dokonane przez* trzęsienie zie-

Kii w miecie Helena, w stanie Montana.

łowę;; niewiele zbrakło mu do 17-go 
mandatu.

Narodowa Partja Robotnicza podnio­
sła liczbę głosów z 2939 do 3362 głosów, 
zdobywając 9-ty mandat.

Wybory gnieźnieńskie nie są nieste­
ty pozbawione jednej bezwzględnie u- 
jemnej strony: jest nią 839 głosów, któ­
re padły na listę socjalistyczną. Głosy te 
są niewątpliwie przedewszystkiem skut­
kiem przejściowym obecnej klęski go­
spodarczej i nowych podatków.

Wierzymy w to silnie, że obóz naro­
dowy zło to zlikwiduje w przyszłości, 
wszędzie dostateczny nacisk kładąc 
na pracę uświadamiającą wśród rzesz 
robotniczych. Tylko obóz naro­
dowy ma dostateczną po temu siłę.

Proc s likwidowania socia-.zmu to­
warzysz-ć będzie dalszemu usuwaniu 
z terenu politycznego i wogóle z życia 
publicznego resztek „sanacji“.

Czekamy na wybory samorządowe 
w Poznaniu i Łodzi, gdzie zmierzymy 
się z obozem rządowym i z falą czerwo­
ną, A potem — po zmianie ordynacji 
wyborczej do Sejmu — przyjdzie kolej 
na generalną rozprawę na obszarze ca­
łego państwa polskiego.

ważnych kartek 12.825. Ogólna liczba 
mandatów radzieckich wynosi 32. Po­
szczególne listy otrzymały: N. P. R. 
3.362 kartek i 9 mandatów, „sanacja“ 
2.340 kartek i 5 mandatów, P. P. S. 839 
kartek i 2 mandaty, obóz narodo­
wy 6.278 karte ki 16 mandatów. 
Do siedemnastego mandatu zabrakło 
Obozowi Narodowemu tylko drobnej 
ilości głosów.

Dla zobrazowania klęski „sanacji“ 
zaznaczyć należy, że w wyborach do 
Sejmu w r. 1930 lista „sanacyjna“ sku­
piła 34% ogółu złożonych głosów, w 
wyborach do rady miejskiej w r. 1933 
27.2%, wreszcie w ostatnich wyborach 
do Sejmu w dn. 8 września rb. odsetek 
głosów ważnych, to jest takich, które 
w przeważającej części zaliczyć można 
na rachunek obozu pomajowego, wy­
niósł 34,1 % ogółu uprawnionych do 
głosowania. Obecnie lista „sanacyjna“ 
zdołała skupić zaledwie 18% ogółu 
głosów.

Natomiast Obóz Narodowy podwyż-

Ogólny zjazd
„Jungdeutsche Partei“ 

w Polsce
W ciągu sobotniego popołudnia i 

niedzieli obradowali w Poznaniu w 
„Loży“ na Grobli i w salach Zoologu 
przywódcy młodoniemieckiej organiza­
cji politycznej „Jungdeutsche Partei“ 
(JDP), uważani za wykładnik ideologji 
narodowo-socjalistycznej wśród Niem­
ców w Polsce. Zjazd organizacyjnych 
„Amtshal terów“ miał charakter ogól­
nokrajowy. Przybyli nań przywódcy 
„Jungdeutsche Partei“ od kierowni­
ków najmniejszych jednostek (Orts­
gruppe) aż do szefów organizacji 
wzwyż.

Pilnie obradowano w komisjach; 
na komisji organizacyjnej przedsta-

Strona 3-

KRÓLEWSKIE SIEROTY

W Bukareszcie przebywa obecnie królowa- 
matka Jugoslawji Mar ja z młodszymi sy­
nami zamordowanego króla Aleksandra 
Tomisławem i Andrzejem. Dzieci przyje­
chały w odwiedziny do swej babci, królo- 

wej-matki Rumunji.

szył swój stan posiadania z 5.201 na 
6.278 głosów, zatem o zgórą 1.000 gło­
gów.

Jeśli chodzi o Narodową Partję Ro­
botniczą, to warto podkreślić, że Gnie­
zno jest jedynem miastem, w którem 
ugrupowani- to posiada jeszcze pewne 
wpływy. W innych miastach robotni­
cy w znacznej większości skupiają się 
w szeregach Stronnictwa Narodowego. 
N. P. R. w poprzedniej radzie miejskiej 
Gniezna miał 8 mandatów.

Zaznaczyć też należy, że większość 
radziecka, która dokonała dwukrotne- 
go wyboru prezydenta miasta, nieza- 
twierdzonego przez władze centralne, 
uległa w nowej radzie dalszemu jeszcze 
wzmocnieniu.

*
Na dwa dni przed wyborami do 

rady miejskiej kolportowano w Gnie­
źnie ulotkę, mającą charakter wyraźnie 
prowokacyjny. Obóz Narodowy o- 
świadczył, iż z ulotką tą nie ma nic 
wspólnego. Na tle ulotki dokonano 
licznych rewizyj w mieszkaniach dzia­
łaczy narodowych. Rewizje dały wy­
nik całkowicie negatywny.

Do wyników wyborów gnieźnień­
skich „sanacja“ przykładała wielkie 
znaczenie.

Onegdaj odwiedził Gniezno wojewo­
da poznański w towarzystwie naczel­
nika wydziału bezpieczeństwa, (br)

wiono sprawozdania z rozwoju JDP w 
Poznańskiem, na Pomorzu, na Śląsku, 
w woj. łódzkiem i na Mazowszu, oraz 
z Małopolski wschodniej, gdzie JDP 
rozpoczęła również ostatnio swe prace 
organizacyjne; w innych komisjach 
omawiano: wychowanie ideowe i poli­
tyczne, propagandę organizacyjną, sa­
mopomoc, organizację kobiet itd.

W niedzielę w południe odbyło się 
w wielkiej sali Zoologu manifestacyjne 
zebranie JDP w obecności około 700 
członków organizacji obojga płci. Zgro­
madzeni Niemcy z wszystkich stron 
Polski reprezentowali około 300 jedno­
stek JDP, szczególnie jednak z Po­
znańskiego i Pomorza, gdzie ruch mło- 
doniemiecki jest najliczniejszy. Zebra­
niu przewodniczył kierownik poznań­
skiej JDP, p. Uhle. Przemówienia po­
święcone ideologji JDP i dążeniom 
partji wśród Niemców w Polsce wy-

S Y S T E AA 
RATALNY 
PHILIPSA

PHILIPS
do nabycia a wszystkich autoryzowanych 
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głosili: kierownik JDP na Pomorzu 
Śpitzer, Uhle z Poznania, przywódca 
JDP w całej Polsce senator Wiesner z 
Bielska^ ekonomiczny referent JDP — 
Schultz z Wolsztyna i jako ostatni za­
stępca p. Wiesnera — Schneider.

Wszyscy mówcy stwierdzili, ża 
„Jungdeutsche Partei“ ucieleśnia w 
Polsce ideologję, którą w Rzeszy Nie­
mieckiej są hitlerowcy, i z którą JDP 
poczuwa się do najściślejszej ideowej 
łączności

Przywódca JDP w całej Polsec (Landeslei­
ter), sen. Wiesnerz Bielska pośw.ecił pierw­
sza część swego przemówienia rozprawie z ra­
diem staroniemieckim z Deutsche Vereinigung, 
który w oczach JDP uchodzi za niemiecko-na- 
rodowy (deutschnational). Niemczyzna w Pol­
sce — dowodził sen. Wiesner, — kierowana donie- 
dawna wyłącznie przez ludzi z Deutsche Ver­
einigung, zmurszała wewnętrznie i zaczęła sie 
cofać.

O odzyskanie jej sił w Polsce walczy .JDP, 
która ponad cele gospodarcze stawia zachowa­
nie niemieckoSci i jej prężności w Polsce. Dl* 
osiągnięcia zjednoczenia wszystkich Niemców 
w Polsce i osiągnięcia jedności narodowej walka 
z wpływami D. V., rozkladającemi niemczyzno 
w Polsce, bedzie przeprowadzona aż do zwy­
cięstwa.

Do nowego niemieckiego człowieka w Polsce 
pójdzie sie przez odpowiednie wychowanie mło­
dzieży w szkole idealistycznej, a nie materjali- 
stycznej. Interes niemczyzny musi stać na pierw- 
szem miejscu przed interesem osobistym Niem­
ca zagranicznego. O wyborze zawodu u młodzie­
ży ma decydować — i o to bedzie sie starać 
JDP — stwierdzone uzdolnienie miodziertca
i rzeczywista możność znalezienia dlań zatrud­
nienia na rynku pracy, a nie źle pojmowana 
ambicja. Tylko Niemcy poddający sie temu ry­
gorowi mogą sie spodziewać ze strony JDP za­
pewnienia im Chleba na obczyźnie.

Pod adresem pracodawców i kosumentów 
niemieckich mówca wysuną! bezwzględnie żąda­
nie zatrudniania wyłącznie niemieckiego 
robotnika i rzemieślnika i popierania niemiec­
kiego kupca.

Od Polski domagają sie Niemcy, aby przy 
akcjach e arcelacyjnych i rozdziale ziemi przy­
znawano im ilości ziemi, odpowiadające procen­
towi Niemców w Polsce.

uwagę siucnaczy na możność znal- 
ztenia Chleba przez niemieckich rzemieślnika 
i rolników niemieckich w Polsce poza ziemian ■zacnoamemi.

składały się na nią miot na tle liść 
nowego, u dołu z napisem: J. D. P. 
sce inicjałów „Jungdeutsche P
zajmuje od niedawna swastyka.



ROZPORZĄDZENIE O DEPOZYTACH g 
SĄDOWYCH

Minister sprawiedliwości wyda! obszer-i 
ne zarządzenie o depozytach sądowych. o-J 
bejmujące całokształt spraw dotyczących B 
depozytów w sądach. Poszczególne poeta-s 
nowienia obejmują przepisy ogólne, księgi g 
depozytowe, składanie do depozytu sądo-g 
wogo, przechowywanie depozytów i opro-B 
centowanie sum depozytowych, wydawanie« 
depozytów, sprawozdania i rewizje, oraz! 
przepisy końcowe i przejściowe.

ARESZTOWANIE ŻYDOWSKIEGO 
SZANTARZYSTY

Znaczną sensację wywołało aresztowa-B 
nie w Warszawie niejakiego Jakóba Nach-B 
ziela, który przybył ze Lwowa i przebywała 
po lokalach i dancingach odwiedzanych 1 
przez lepsze sfery „ydowskie. Okazuje się,® 
że pan ten, poczyniwszy znajomości wśród® 
mężatek, następnie szantażował, grjżącg 
skandalami. Proceder ten udawał mu sięg 
przez jakiś czas, aż wreszcie na podstawie | 
wspólnego doniesienia kilku szantażowa-a 
nych nastąpiło aresztowanie,

ROZWIĄZANE ZEBRANIE 
WOLNOMYŚLICIELI

Polska Katolicka Agencja Prasowa do-l 
nosi z Katowic: Zebranie Polskiego Związ-I 
ku Myśli Wolnej, zwołane pod przewód-1 
nictwem inż. Tadeusza Michejdy, zostało | 
dnia 7 listopada b. r., rozwiązane przez § 
przedstawiciela władzy policyjnej, który® 
stwierdził, że dyskusja nad referatem re-g 
daktora Olchy potoczyła się w kierunku | 
antypaństwowym. Nie jest to pierwszy g 
wypadek podobnych wystąpień, jak kon-J 
statują niektórzy uczestnicy zebrań, któ-1 
rzy na nie przybywali z ciekawości, celem | 
zaznajomienia się z duchem, panującymi 
wśród wolnomyślicieli. Ze zdziwieniem | 
stwierdzono, że w powyższych zebraniach g 
wolnomyślicieli brali udział funkcjona-| 
rjusze państwowi, jak np. kierownik szko-l 
ły i wiceprezes Związku Nauczycielstwa | 
Polskiego, p. Zajchowski, p. Krahelska b. | 
inspektorka pracy i szereg innych osób. | 
Udział urzędników w ruchu wolnomyśli-1 
cielskim, nieraz o nastawieniu komuni-| 
stycznem, musi wywołać wielkie zdziwię-1 
nie. Nawet nie stał im na przeszkodzie I 
fakt, że obrady odbywały się niej ednokrot-g 
nie w języku niemieckim- Na zebraniach! 
oczywiście przeważnie byli Żydzi.

POSTULATY GÓRNIKÓW NA ŚLĄSKU I
Niedawno w Katowicach odbyło się po-| 

siedzenie komisji międzyzwiązkowej, nas 
którem zapadła uchwała zwołania kongre-g 
su radców załogowych do Katowic nas 
dzień 21 bm. Obecnie w powyższej uchwa-S 
le powzięto cały szereg postanowień o do-1 
niosłem znaczeniu Przedewszyetkiera po-j 
stanowiono wypowiedzieć umowę w gór-i 
nictwie i hutnictwie na dzień 30 listopada! 
br. i zażądać podwyżki zarobków. Wyso-| 
kość żądanej podwyżki wyniesie prawdo-J 
podobnie 20 proc. Poza tem powzięto cały» 
szereg uchwał w sprawie urlopów trunu-l 
sowych.

ZGON KUSTOSZA BIBLJOTEKI 
JAGIELLOŃSKIEJ

Zmarł w Krakowie, przeżywszy lat 63, 
dr. Józef Burmistrz, kustosz Bibljoteki Ja­
giellońskiej. Śp. zmarły w czasie wojny 
światowej byl jednym z organizatorów 
wojska we Włoszech.

ZNIŻKI POWROTNE Z UZDROWISK
PRZEWIDZIANE W TARYFIE KOLE­

JOWEJ
W projekcie nowej taryfy kolejowej, 

która ma wejść w życie z dniem 1 stycznia 
1936 r., mają być przewidziane zniżki ko-j 
lejowe dla osób, powracających z uzdro­
wisk krajowych: w ten sposób sprawa tych 
zniżek, przyznawanych dotychczas doraź­
nie, zostanie ostatecznie uregulowana.

Osobom, powracającym z uzdrowisk 
czynnych przez cały rok, zniżka przysługi­
wać będzie w okresie całorocznym, w od­
niesieniu zaś do uzdrowisk letnich — od 
1 maja do 31 października. Jak widać więc, 
zniżki to, stosowane ostatnio tylko do se­
zonów wiosennych i jesiennych, mają być 
rozszerzone również na sezony główne.

Ziżka powrotna wynosić będzie 33 proc, 
pod warunkiem 10-dniowego pobytu i wy­
jazdu do stacji zamieszkania, odległej o 
100 km od uzdrowiska (nie, jak dotych­
czas o 80 km.).

Kobiety w całych Niemczech rozumieją 
doniosłość obrony przeciwlotniczoga- 
zowej. Kobiety w całych Niemczech są 
zorganizowane do obrony Czy i ty |e- 

słeś przygotowana?

STRONNICTWO NARODOWE
KOŁO WILDA

Zebranie z referatem odbędzie się 
we wtorek, 19 b. m. o godz, 20-tej w sa 
li S. N. św. Marcin 63.

O punktualne przybycie prosi
Kierownictwo.

Strona I Kurier Pcznań«ki. wtorek 19 listopada 1935 Numer 531

Proces o zaiścia pod Skierniewicami
W trzecim dniu procesu o zajścia 

w Skierniewickiem, zeznawali w dal­
szym ciągu świadkowie.

Św. Zygm. Karwowski zaprze­
cza swym poprzednim zeznaniom, że 
narodowcy mieli demolować lokaj 
i zabrać urnę.

ZNOWU „DELEGACI“
Św. Jan G r e n d a opowiada obszer­

nie o przebiegu wieczoru dn. 7 wrze­
śnia. Po zebraniu u Lipińskich, Gą- 
skiewicz mówił o zjeździe w Skiernie­
wicach i zalecał członkom kota Str. 
Nar. wzięcie w nim udziału. Następnie 
przedstawił sześciu nieznanych ludzi 
i oświadczył, że na ich rozkaz wszyscy 
mają wystąpić W jaki sposób — tego 
nie określił. Mówił tylko, że nadszedł 
dzień wolności, że otrzymał rozkazy.

Sędzia Danielewicz: Czy 
Gąskiewicz mówił, że „należeliście sa­
mi nie wiecie do czego"?

Św.: — Mówił.
Sędzia Dan: — A czy określił, 

do czego teraz należycie?
Ś w.: — Coś mówił, ale ja tego nie 

pamiętam.
Sędzia odczytuje zeznanie świad­

ka, z którego wynika, że Gąskiewicz 
nazwę nowej organizacji określił skró­
tem trzyliterowym. W pełnej nazwie 
było słowo „radykalcy".

Św. zeznaje dalej, że jeden z nie­
znajomych zwolnił go do domu pod 
warunkiem, aby w niedzielę stawi! się 
wraz ze swymi ludźmi pod kościo­
łem. Grozi! on, że za niewykonanie 
rozkazu czeka „kula w łeb". Owego 
nieznajomego św. wśród oskarżonych 
nie widzi.

„NIE WIEDZIAŁEM, JAK ŻYJĘ“
Sędzia Danielewicz: — Czy 

Gąskiewicz mówił coś o przygotowa­
niu broni?

Św.: — Nie, nie mówił.
Sędzia: — A dlaczego W śledz­

twie zeznawaliście inaczej?
Św.: — Bo ja w policji sam nie 

wiedziałem, jak żyję na świecie, takem 
się bojał. „

Św Jan Bilski: — W dniu 8. 9. 
zjawiła się u świadka grupa ludzi, 
wśród których by! Opacki, Seliga i Ko­
walczyk. Zapowiedzieli, aby. nie iść 
do głosowania, bo go nie będzie.

Śędzia Dan: — Czy pytali o broń?
Św.: — Tak.
Sędzia: — Czy mówili, że ta 

broń jest dla bojówki?
Św.: — Nie, tego nie mówili.
Ś w. cofa zeznanie jakoby Kowal­

czyk z rewolwerem w ręku żądał broni 
dla bojówki.

Św. Kucharski stwierdza, że 
Gąskiewicz wzywał jedynie do po­
wstrzymania się od udziału w wybo­
rach. O zabraniu zaś urny mówił ja­
kiś nieznajomy.

DRUTY BYŁY PRZECIĘTE
Św. Wiśniewski, funkcjona­

riusz pocztowy potwierdza fakt, że w 
dn. 8 września druty telefoniczne były 
przecięte, tak, że Kowiesy pozbawione 
były łączności telefonicznej w ciągu 
3 godzin.

NIE ATAKOWALI
Post L e s i ń s k i opisał obszernie 

przebieg zajść w Kowiesach, Świadek 
pełnił służbę w lokalu komisji wybor­
czej. Kiedy ujrzał zbliżający się tłum, 
kazał natychmiast zamknąć drzwi i 
sam wszedł do wnętrza lokalu, oba­
wiając się, że na komisję będzie do­
konany zamach.

Sędzia: — Dlaczego pan się oba­
wiał. Może to był tłum wyborców?

Świadek: — Poznałem Macie­
jewskiego i Gąskiewicza idących na 
czele, zorjentowałem się więc, żę to są 
narodowcy. Zresztą słyszałem, że na­
rodowcy będą rozbijać urny.

Tłum zbliżył się do lokalu komisji. 
Gąskiewicz usiadł na schodach, a Ma­
ciejewski wyjął jakiś papier, który na­
zywał „życiorysem" i zaczął go od­
czytywać na głos, zwracając się do 
członków komisji z prośbą, by robili 
notatki. Lokalu nie atakowano. Nikt 
drzwi nie usiłował wyważyć. Nikt też 
nie strzelał.

STRZAŁY
Po kilkunastu minutach zjawiły 

się posiłki policyjne z komisarzem. 
Wówczas rozległy sie strzały. Kto 
strzelał? Świadek nie wie. Mówiono 
mu później, że to na postrach strze­
lała policja.

Kiedy przystąpiono do rewidowania 
narodowców, Maciejewski stawił opór 
świadkowi. Po krótkiem szamotaniu 
wyrwał się i zaczął uciekać. W jakich 
okolicznościach został następnie po­

Z życia
(—) Oszczędzać? Na czem i na kim? 
Rząd premjera Kościalkowskiego ma 

znaleźć 75 milj. zl oszczędności w budże­
cie. Czy to możliwe bez cięć zbyt bo­
lesnych?

Onegdaj doniosła PAT., iż ministerstwo 
spraw wojskowych przesunęło termin za­
opatrzenia armji w nowe kurtki i bluzy 
do 1 kwietnia 1937 r. Czapki natomiast 
mają być zmienione 1 grudnia 1935 r. 
Jest to, jak podała urzędowa agencja, do­
wód, że armja chce oszczędzać. Taki dro­
biazg, jak nieco inny krój czapek ery 
bluz, pociąga za sobą wydatek kilku tn.- 
ljonowy,

Inna agencja prasowa donosi, że rząd 
rozważa projekt zlikwidowania odrębnego 
Funduszu Pracy i wcielenia go w ramy 
normalnego aparatu ministerstwa pracy 
i skarbu. Ma się to stać dla zaoszczędze­
nia na administracji tego Funduszu. —. 
Jeśli tylko ten cel przyświeca rządowi — 
to źłe. Fundusz Pracy wydawał na ad­
ministrację stosunkowo niewiele, za to 
dużo na eksperymenty i luksusy. Nn. 
wydawał po 6 milj. zl rocznie na obozy 
junaków, albo gwałtownie subsydiował 
budowę boisk sportowych, pływalni itp. 
Przez te dziury przecieka rocznie z Fun­
duszu Pracy kilkanaście milj. zł. Te 
dziury trzeba pozatykać! Podobno jed­
nak p. Kwiatkowski akceptuje te prace.

Jeszcze inne póloficjalne źródło zapo- 
wiada skasowanie wszystkich odrębnych 
funduszów. Słusznie. Utworzenie np. od­
rębnego funduszu taks szkolnych umożli­
wiło całemu legjonowi „sanacyjnych" 
pedagogów tyć na posadach instruktorów, 
wizytatorów i różnych rzeczoznawców, a 
koszt wydatków rzeczowych szkół śred­
nich z 4 milj. zl podniósł się do 11 milj. zł. 
Młodzież płaciła wysokie taksy na osobny 
fundusz — było z czego wydawać! Fun­
dusz kwaterunku wojskowego zaspokoił 
najpilniejsze potrzeby mieszkaniowe ofi­
cerów i podoficerów i buduje teraz sana- 
torja i gmachy reprezentacyjne, a źródła 
na to czerpie z podatku od lokali.

B. premjer Kozłowski radzi wstrzymać 
budowę kolejki na Kasprowy Wierch. — 
B iriiń. Matuszewski żąda ' ‘pńrźńęęnia 
projektu bibliotecznego. — B. min. Za­
rzycki uważa, że wiele inwestyćyj pu­
blicznych — to o pomstę do nieba woła­
jąca rozrzutność. Inni wskazują na 
przerost funduszów dyspozycyjnych i re­
prezentacyjnych.

Czy można oszczędzić 75 milj. zl? 
Można! Wykonać tylko połowę zapowie­
dzi — a oszczędności wystarczą na pokry­
cie deficytu budżetowego.

strzelony, świadek nie widział, w tej 
chwili bowiem zwrócił uwagę na jed­
nego z aresztantów Kowalczyka, który 
rzucił rewolwer do studni.

W czwartym dniu procesu o zaj­
ścia w Kowiesach, zeznawali w dal­
szym ciągu świadkowie.

Św. komisarz W Łaski, który 
w dniu wyborów przybył ze Skiernie­
wic na pomoc posterunkowi w Kowie­
sach, na zapytanie adw. Jeziorskiego 
wyjaśnia, że przed samym lokalem 
wyborczym było 16 osób. Reszta tłu­
mu stała opodal, zachowując postawę 
zupełnie spokojną. Kom. Łaski nie 
wzywał do rozejścia się, lecz odrazu 
kazał grupę otoczyć.

KIM JEST ŚCIESZKO?
Przed sądem staje członek Stron. 

Narodowego dr. Stan. G u t k i e vy i c z 
z Nowego Miasta. Zna on ścieszkę od 
kilku' lat jako czynnego działacza 
Stronnictwa. Parę ostatnich tygodni 
przed wyborami Ścieszko spędził w 
pow. rawskim, organizując z polecenia 
władz Stronnictwa zebrania przedwy­
borcze, na których, zgodnie z ogólną 
polityką Stronnictwa, opartą o stano­
wisko Nar. Klubu Parlamentarnego, 
zalecał członkom powstrzymanie się 
od wyborów. Ludzi, niezwiązanycb 
zaś organizacyjnie informowało się na 
zebraniach, że akt głosowania jest wy­
razem zadowolenia z obecnego rzędu.

Innej akcji Ścieszko nie prowadził. 
Świadek stwierdza stanowczo, że Ście­
szko do ONR-u nigdy nie należał. W 
czasie rozłamu pozostał przy Stronnic­
twie Nar., narażając się nawet na 
groźbę teroru ze strony ONR-u.

DZIWNA SPRAWA
Zeznawał także św. Bączkow­

ski, prezes zarządu Stron. Naród, w 
Skierniewicach. Świadek stwierdza, że 
akcja przedwyborcza w kołach Stron- ( 
nictwa polegała na wyjaśnianiu w 
czasie zebrań, że Stronnictwo w wy­
borach udziału nie bierze. Żadna in­
na akcja prowadzona nie byia Św 
zaprzecza, jakoby w łonie Stronnictwa 
działała jakaś tajna organizacja

Sędzia Dębrowo: — Czem pan 
tłumaczy marsz na Kowiesy?

Św.: — To byłą dla mnie dziwna: 
sprawa. Przyznam, że byłem nią za­
skoczony.

Prokurator: — Dlaczego tę
sprawę nazywa pan dziwną?

Ś w.: — Dlatego, że w programie 
Stronnictwa podobna akcja nie była 
przewidziana,

PROKURATOR ZM^NIA KWA­
LIFIKACJE

W sobotę rozpoczęły się przemó­
wienia stron. Pierwszy przemawiał 
prokurator.

Oskarżyciel publiczny wystąpił z 
tezą, iż zajścia w Kowiesach były in­
spirowane politycznie przez istniejącą 
nielegalnie organizację ONR., choć 
wszyscy oskarżeni są członkami lub 
sympatykami Stronnictwa Narodo­
wego.

W wyniku przewodu sądowego 
prokurator zmienił kwalifikację czy­
nów przestępczych zarzucanych oskar­
żonym a mianowicie zamiast art 166 
par. 1. mówiącego o związku zbroi- 
nym domagał się zastosowania art 166 
par. 2. mówiącego o związku, zawią­
zanym w celach występnych.

CZTERY GRUPY OSKARŻONYCH
Wszystkich oskarżonych podzielił 

na cztery grupy.
Do pierwszej zaliczył Ścieszkę. któ­

ry, według oskarżyciela, jest ONR-ow- 
cem i organizatorem zajść, Gąskiewi­
cza i Kowalczyka. Tych obarczył naj­
cięższą odpowiedzialnością.

Drugą grunę stanowią Lipiński. O- 
packi i Kwiatkowski, główni uczestni­
cy zajść,

W stosunku do trzeciej grupy, z?o-

Iżonej z czterech oskarżonych, a mia 
nowicie Jędrzejewskiego. Karwowskie­
go, Byczkowskiego i Strzeleckiego, pro­
kurator zrzekl się oskarżenia.

Czwartą grupę 15 oskarżonych sta­
nowią ci. którzy zdaniem prokuratora 
zawinili, pozwąlainc się wciągnąć pro­
wodyrom do udziału w zajściach, jako 
wykonawcy poleceń

MOWY OBROŃCÓW
Po oskarżycielu zabrali etos obroń­

cy. Pierwszy przemawiał dziekan Jan 
Nowodworski Przemówienia te wy­
warły na sali duże wrażenie Wszys­
cy obrońcy domaga!! się uniewinnienia 
oskarżonych.

Wyrok ogłoszony fcpdzt® w ponie 
działek o godz, 12 w południe.

Demonstracja
Warszawa. (Tel. wł.) W związ­

ku z wyrokiem na harcerza Jana De- 
longa, skazanego przez sąd czeski w Mo­
rawskiej Ostrawie na roku więzie­
nia, tium młodzieży ze studentami po­
litechniki na czele urządził demonstra­
cję przed gmachem poselstwa republiki 
czechosłowackiej. Na miejsce zajścia 
nadjechał samochód z policją, która 
rozproszyła tłum, aresztując 12 demon­
strantów. (w)

Po wybuchu boby
Sosnowiec. (Tel wł.) Po sobot­

nim wybuchu bomby, rzuconej przed 
synagogą, podczas którego rannych 
było kilka osób, policja przeprowadzi­
ła dochodzenia, aresztując kilku z po* 
śród domniemanych zamachowców. 
Ciężko ranny wybuchem 12-letni R°* 
zenblum zmarł w szpitalu. Stan in­
nych rannych nie budzi obaw.

Zamrtowaó paltonta
Pelplin (Tel wł.). Wczoraj ra­

no o godz 5 na placu Br Pierackieo 
został zamordowany starszy posterun­
kowy policji Żmura.

Zamordowany zatrzymał na ulicy 
podejrzanego osobnika, żadajac przed- 
łożenia dowodu osobistego Oso™'" 
sięgając do kieszeni niby to po 
ment tożsamości, wyjął rewolwer i 
dai do starszego post. Zmurv 3 strzaty-

Wypadek miał miejsce przed d’oririe,\’ 
wydawnictwa „Pielgrzym" Kiedy 0 
'eżacego na ziemi dogorywającego 
.-terunkouego przybyła pomoc, morder­
ca zdołał ujść w ciemnościach uocv 
Ciężko rannego post Zmurę odstawio­
no do szpitala, w drodze _ jednakowo 
zmarł zanim zdołano udzielić mu ijO" 
m -cv

Śledztwo prowadzi sprowadzona 
Tczewa brygada policji śledczej

Zamordowany posterunkowi 
osierocił żonę i troje nieletnich dziei- '
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Zaüan'e rozpisania nowych wyborów do wszysik ch samorządów
Łódź (Tel. wł.) W dniu wczoraj­

szym odbyło się w Łodzi wielkie zebra­
nie polityczne Stronnictwa Narodowe­
go, poświęcone sprawie samorządu 
łódzkiego.

Obszerna sala Tow. Śpiewaczego 
przy ul. Krawieckiej nie mogła pomie­
ścić przybyłych z różnych dzielnic 
członków S. N., tak. że w zebraniu u- 
czestniczylo tylko ponad 2 tys. osob 
reszta zaś z braku miejsca musiata z 
przykrością zawrócić z drogi, bądź też 
zatrzymać się w korytarzach i na po­
dwórzu.

Obrady zagaił członek zarządu o- 
kręgowego S. N., p. Czernik, intonując 
Hymn Młodych, który zebrani entuzja­
stycznie podchwycili.

Jako pierwszy przemówił prezes, 
mec. Kazimierz Kowalski, wskazując 
na rycerskie i szlachetne cechy cha­
rakteru pełnych członków Stronnic­
twa Narodowego, którzy winni stano­
wić kadrę organizacyjną, zdolną do 
najwyższych i najświętszych zadań w 
walce o ideę Wielkiej Polski Tylko 
r.a takich członkach bowiem można 
budować fundament lepszej przyszło­
ści. Udekorowany mieczykiem czło­
nek S. N., mówił dalej mec. Kowalski, 
winien stać się żołnierzem w pełnem 
słowa znaczeniu, w każdej chwili 
gotowym do walki o dobro narodu pol­
skiego. Stronnictwo Narodowe, opie­
rając się na takich członkach, śmiało 
może powiedzieć o sobie, że tylko ono 
jest zdolne poprowadzić Polskę wbrew 
Żydom, masonerji i „sanacji“ ku lep­
szej przyszłości.

Głębokie przemówienie mec. Kowal­
skiego przyjęto burzą oklasków.

Zkolei odbyła się przysięga i deko­
racja mieczykami Chrobrego 210 
członków S. N.

Po tej wspaniałej uroczystości za­
brał glos delegat zarządu głównego S. 
N., Bajkowski z Warszawy, ilustrując 
obecną sytuację w Polsce, oraz rozrost 
ruchu narodowego, który teraz zdolny 
je^t do ujęcia władzy w Polsce. W 
dalszym ciągu przemawiali gorąco o- 
klaskiwanj mec. Franciszek Szwajdter 
i Czernik. Wszyscy mówcy wypowie­
dzieli się kategorycznie za rozpisa­
niem nowych wyborów do wszystkich 
samorządów w Polsce. Wola ludności 
musi być uszanowana. Chodzi o to. 
aby rządy na ratuszu łódzkim spoczy­
wały nie w rękach nasłanych komisa­
rzy, ale w rękach przedstawicieli na­
rodowego społeczeństwa Łodzi. Naro­
dowcy wiosną br. z okazji sesji budże­
towej. wykazali, jaką drogą pójdzie 
twarde i bezkompromisowe wcielanie 
w życie programu narodowego.

Zbrodniczy gajowy
Madryt. (PAT) W pobliżu Grena- 

oy pewien gajowy zastrzelił trzech 
rac * “tórzy zbierali trawę na pilno- 

„5?ych przez niego terenach. Gajowy 
siłował następnie zastrzelić pasterza, 

«tory zaskoczył go w chwili, gdy usi- 
trupy swych ofiar. Pa-

terz zdołał uratować się ucieczką, 
cji Zbr°dniarz oddał się w ręce poli-

50 wagonów w rzece
m,m'??tareszt- (pAT.) Władze rr 
w,,/ ,le w Porozumieniu z władzan 
dna eck‘eroi rozpoczęły prace na 
,epownniem (oczyszczaniem) Dni« 

u 7 wyniku pierwszych pra
'dobyto z rzeki 50 wagonów koleje 
yrn, zatopionych w r. 1918.
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Warunkiem nawrotu do normal­
nych stosunków w Polsce jest rozpisa­
nie wyborów do samorządów w Polsce, 
a w szczególności do łódzkiej rady 
miejskiej.
*3

Model 1936

SOBWODOWY ODBIORNIK 
WYSOKIEJ KLASY

II A RATY PO

KOSMOS
Echa odwołania gen. Bono

Adis Abeba. (PAT). Wiadomość 
o odwołaniu gen. de. Bono wywołała 
w kołach urzędowych abisyńskich du­
że zadowolenie. Mówią tu, że wspom­
niane odwołanie świadczy, że Włosi 
nłe są zadowoleni z dotychczasowych 
wyników wojny.

Jednocześnie kierownicze czynniki 
abisyńskie sądzą, że nominacja marsz. 
Badoglio jest zapowiedzią nowej ofen­
sywy włoskiej. Tego samego zdania są 
cudzoziemcy, przebywający w stolicy 
Abisynji. Dodają oni. że marsz. Bado­
glio zechce zapewne szybkienn posu­
nięciami zakończyć wojnę przed sezo­
nem deszczów Będzie to przedsięwzię­
cie b. ryzykowne, być może jednak 
nieodzowne, gdyż przy powolnem tem­
pie Abisyńczycy zyskują na czasie dla 
zorganizowania swoich sił.
Dziś wyrusza marsz. Badoglio

Neapol (PAT1. W sobotę odpły­
nął stąd do Massaua, transportowiec ze

Ha frontach holowych w Afryce
Warszawa, (PAT). Według wia­

domości ze źródeł angielskich, francu­
skich, niemieckich, włoskich i abisyń­
skich. P„A T podaje następujący ko­
munikat o sytuacji na frontach Abi­
synji w dniu 17 listopada:

Na froncie północnym korpus gen. 
Maravigna wyciągnął swe linje w górę 
rzeki Takazze. W marszu tym wojska 
włoskie nieustannie niepokojone są 
przez niespodziewane ataki oddziałów 
abisyńskich. Według doniesień fran­
cuskich w jednym z takich ataków rod 
Tahuna oddział włoski poniósł ciężkie 
straty. Na podstawie danych włoskich, 
tylne straże abisyńskie cofają się za 
rzekę Takaze, a w jednej z walk nad tą

Wielka rada faszystowska
Rzym. (PAT.) Agencja Stefani do­

nosi:
W sobotę wieczorem odbyło się po­

siedzenie wielkiej rady faszystowskiej.
Prezydent senatu Federzoni, w 

imieniu swojem i innych członków ra­
dy, zgłosił wniosek, w którym rada, 
dając wyraz jednomyślnym uczuciom 
narodu włoskiego, jakie ujawniły 
się w czasie wielkiej „Aduriata Gene­
rale** dnia 2 października, wita z entu­
zjazmem w Mussolinim męża, urzeczy­
wistniającego najwyższe prawa naro­
du w Afryce, nieodzowne dla jego 
przyszłości. We wniosku stwierdza się 
że wszyscy Włosi bez zastrzeżeń ufają 
dziełu „Duce“, są gotowi do wszelkich 
poświęceń, aby osiągnąć nieodzowny 
cel.

Na posiedzeniu rady Mussolini 
przedstawił obszerne sprawozdanie o 
położeniu Włoch w przededniu sank- 
cyj.

Po dyskusji uchwalono rezolucję na- 
sstępującą" ..Wielka rada faszystowska, 
zgromadzona w przededniu zastosowa­
nia t. zw. sankcyj przeciw Włochom, o- 
świadcza, iż data 18 listopada 1935 r. 
jest datą hańby i niesprawiedliwości w 
dziejach świata, potępia sankcje dotąd 
nigdy nie stosowane, jako chęć zdła­
wienia życia gospodarczego narodu wło­
skiego i nadaremną próbę poniżenia 
aby mu przeszkodzić w realizacji Jego 
ideałów i potrzeb życiowych. Wielka

Manifestacyjne zebranie zakończo­
no entuzjastycznemi okrzykami na 
cześć przyszłych rządów narodowych 
w Polsce, Romana Dmowskiego, mec 
Kowalskiego i in.

Przy astmie, chorobach ś^rca, cier« 
pieniach piersiowych i płucnych, zoł­
zach. raehityźmie. pov'-kszeniu gru­
czołu tarczykowego i wolach, ^natu­
ralna woda gorzka Frarc’' ■> Józefa 
stanowi istotny środek regulujący 
funkcje przewodu pokarmowego.

Tg 2091

spokój i dyscyplinę, które okazuje na­
ród włoski, świadomy swojego prze­
znaczenia dziejowego i wzywa do 
przeciwstawienia się sankcjom naj- 
bardziej bezwzględnie, mobilizując z 
pomocą swych organów całą energję 
moralną i zasoby materjalne narodu 
i wzywa Włochów do wywieszania

ił n fi fi T*ÓW 44
Dalszy ciąg obrad nastąpi w ponie­

działek o godz 18.

sprzętem wojennym i żywnością, a 
wczoraj odpłynęły 2 statki ze sprzętem 
lotniczym. 100 samolotów bombardują­
cych i furaż. Dziś marszałek Bado­
glio. nowy wysoki komisarz Afryki 
wschodniej w towarzystwie kilku ge­
nerałów uda sie na parowu „Sannio* do 
Massaua.

Na tvmże parowcu znajdować się 
będzie grupa dziennikarzy włoskich i 
2000 robotników.

Jak donoszą z Asmary. mianowanie 
marszałka Badoglio na miejsce gen de 
Bono nie było niespodzianka dla głów­
nej kwa'ery w łoskiej gdvż od czasu in- 
spekcu marsz Badoglio pogłoski na ten 
temat krążyły nieustannie Pomimo, 
że opinja stronników przyśpieszenia 
mar-zu zwyciężyła, nie należy sadzić, a- 
bv natychmiast rozwinęły się operacje 
na wielką skalę.

rzeką Włosi wzięli do niewoli dow ódcę 
oddziału. Wiadomości niemieckie gło­
szą, że pod Antalo Abisyńczycy uszko­
dzili samolot włoski, który zdołał jed­
nak lądować przymusowo na linjach 
włoskich koło Makale. Antalo jest już 
podobno opuszczone przez Abisyńezy- 
ków. Włoskie wywiady lotnicze się­
gały do jeziora Ascianga.

Na froncie południowym wojska 
włoskie posuwały się bardzo powoli 
wzdłuż rzeki Fa-Fan. tocząc nieustan­
nie rva’k’ z oddziałami abisyńskiemi. 
W Adis Abebie spodziewają się w dal­
szym ciągu większej bitwy pod Duggah- 
bur.

rada podkreśla z uznaniem przykładny

0 stosunkach polsko-francuskich
Warszawa (PAT.) Podczas ban­

kietu na przemówienie gen. Góreckiego 
odpowiedział prezes delegacji fran­
cuskiej p. Desbons, dziękując za powi­
tanie w imieniu kombatantów francu­
skich i belgijskich, oświadczył, że na­
rody nasze łączą całe wieki wspólnej 
historji. W imieniu wspólnie przeży­
tych walk, wspólnych nadziei i wspól­
nej wiary wyraził życzenie, aby wiara 
Francji w przyjaźń Polski znalazła 
oddźwięk w naszym kraju. Przyszłość 
okaże, że wierna przyjaźń francusko- 
polska będzie silniejsza od wszystkie­
go, co stać może między nami.

Następnie p. Desbons zwrócił się do 
obecnego na sali przedstawiciela wete­
ranów 18C3 r. i wyraził swój hołd dla 
tego swego symbolu r-yzwoleńczych 
walk Polski. Dalej podkreślił wielkie 
zasługi kobiet polskich w walkach o 
niepodległość Polski, wyrażając uzna­
nie, pod adresem obecnej na sali przed­
stawicielki Fidacu żeńskiego. Końco­
we słowa p. Desbons skierował do go­
spodarza.. wznosząc toast po polsku: 
.Niech żyje Polska“.

Warszawa, (PAT.) Na wczoraj-

Z ruchu narodowego
Grodzisk. W niedzielę odbyła 

się w Opalenicy odprawa kierowników 
kół powiatu nowotomyskiego, pocz.em 
przystąpiono do obrad zebrania obw o- 
dowe.go S. N. Po odśpiewaniu „Pieśni 
Bo-owej“ odczytano apel poległych za 
Wielką Polskę. Pamięć tych bo.owm- 
ków uczczono przez powstanie. Referat 
o sytuacji wewnętrznej i zagranicznej 
wygłosił delegat zarządu wojewódzkie­
go, który też odebrał przyrzeczenie od 
3-i nowych członków. Przedstawioną 
przez prezesa powiatowego rązoluc ę 
domagającą się rozpisania nowych 
wyborów samorządowych, przyjęto z 
aplauzem Zebranie zakończono od­
śpiewaniem Hymnu Młodych i okrzy­
kiem na cześć Wielkiej Polski Na ze­
braniu było obecnych 235 członków 
kół Opalenica, Troszczyn, Urbanowo 
i Terezpotockie. (gf)

Za'śda w Nowym Saimi
Żydowska Agencja Telegraficzna 

(ŻAT) donosi z Nowego Sącza:
„W dniu święta Niepodległości gru- 

gy młodocianych endeków napastowa­
ły i biły przechodniów żydowskich. W 
czasie defilady padly ped adresem ma­
szerujących kombatantów - Żydów o- 
krzyki „Precz z Żydami“ itp. Komba­
tantów obrzucono też kartoflami i 
zgniłemi jajami. Policja aresztowała 
7 awanturników. Pozostali są poszu­
kiwani“.

Według relacji korespondenta 
„Warsz. Dziennika Narodowego'* w 
czasie defilady w dniu 11 listopada w 
Nowym Sączu na ulicach, którcmi 
przechodziły defilujące oddziały pa- 
dły kilkakrotnie żywiołowo podchwy­
cone przez publiczność okrzyki w ro­
dzaju: „Niech żyje Wielka Polska“, 
„Niech żyje Armja Narodowa“. „Niech 
żyje Młodzież Narodowa“. W czasie 
zaś, gdy defilowały organizacje żydow­
skie, publiczność wznosiła okrzyki 
przeciw Żydom.

W związku z temi manifestacjami 
policja nowosądecka dokonała szeregu 
aresztowań między członkami Stron­
nictwa Narodowego. M. in aresztowa­
no Adama Flisa, Głowaczewskiego, 
Płachtę, Wójcikiewicza, braci Słomni- 
ków, Biela, em .sąd. Droczaka. Po kil­
ku godzinach wypuszczono na wol­
ność Wójcikiewicza, pozostałych zaś 
odstawiono do aresztu sądu okręgowe­
go w Nowym Spczu. Aresztowania wy- 
wywolały w mieście poruszenie.

szem zebraniu federacji z udziałem 
kombatantów francuskich uchwalono 
poniższą rezolu '->•

„Przedstawiciele wielkich związ­
ków b. kombatantów francuskich i pol­
skich, zebrani w Warszawie 16 listo­
pada 1935 r., po przeprowadzeniu ser­
decznej wymiany zdań, podczas której 
porównali punkty widzenia, przedsta- 
u one w liście otwartym, skierowanym 
przez delegację polską do delegacji 
francuskiej oraz w odpowiedzi fran­
cuskiej na ten list:

1 stwierdzają z zadowoleniem, że 
wza'emne nieporozumienia znikają i 
że stosunki między Francję i Polską 
poleps7'"'ą sin*

2) wyrażają życzenie by trudności, 
zarówno gospel cze jak i polityczne, 
które poruszyły opinję publiczną, zo­
stały przezwyciężone w duchu wzajem­
nego zrozumienia;

3) stwierdzaj nieodzowną koniecz­
ność wzmocnienia r jjuszu polsko- 
francuskiego, opartego na tr-c? cyjnej 
przyjaźni obu kra’ów i który stanowi 
edna z na^kutpfTni-^o-ryr-ii gwaran-
yj bezpieczeństwa i pokoju. *
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Wychowujmy inaczej
System pedagogiczny, opierający się 

na zasadzie ułatwiania i uprzyjemnia­
nia dzieciom życia, iest systemem 
wychodzącym z założenia czysto ma- 
terjali stycznego. Jest on przeto nie do 
przyjęcia przez nas, katolików, dla 
których życie nie jest zabawą ani uży­
ciem, lecz ciężką i trudną najczęściej 
wędrówką, w czasie której w walce z 
przeciwnościami ma się wyrabiać i u- 
doskonalać dusza ludzka. Jeżeli w 
ten sposób życie pojmujemy, a chyba 
żaden katolik inaczej tej sprawy ująć 
nie może, to powinniśmy dążyć do te­
go, by dzieci nasze od małego do tej 
walki przygotować i odpowiednio u- 
zbroić, a więc przedewszystkiem wy­
robić w nich skierowaną ku dobremu 
wolę, bez której niema charakteru. 
Kształtowanie woli jest zagadnieniem 
pierwszorzędnej wagi w wychowaniu, 
a kiedyż wola ta ma się wyrabiać, je­
żeli dziecku niczego nie odmawiamy, 
spełniamy każdą jego zachciankę, sta­
ramy się, by nie miało do pokonania 
żadnych trudności, mówimy mu ciągle 
o jego prawaęh, a nigdy o obowiąz­
kach, przyjemności i rozrywki stawia­
my na plan pierwszy. Tego rodzaju 
system wychowawczy stosowany jest 
powszechnie, na każdym kroku oglą­
damy też jego następstwa. Zdawaćby 
się mogło, że powstał on pod wpływem 
wychowawców - dyletantów, rodzi­
ców, którzy nieraz z wielkiej, choć źle 
pojętej miłości, chcieliby dzieciom u- 
czynić życie jak najmilszem, rozpie­
szczają je i psują. Stało się tymczasem 
zupełnie inaczej. System ten opraco­
wali naukowo pedagogowie - fachow­
cy i , oni to dopiero przez swe dzieła, 
broszury i artykuły oddziałali na ro­
dziców i nauczycieli. Na szczęście, nie 
na wszystkich. I tu okazało się, że w 
wychowaniu ważniejszą rolę odgrywa 
zdrowy rozsądek, niż znajomość bardzo 
uczonych wywodów pisanych przy zie­
lonym stoliku w oderwaniu od życia. 
Dzięki też temu zdrowemu rozsądkowi 
niektórych rodziców i wychowawców 
z pewnej części młodzieży wyrosną 
porządni i z charakterem ludzie. Bę­
dzie ich jednak coraz mniej wobec cią­
gle wzrastającego wpływu szkoły na 
dzieci i młodzież.

Bo szkoła hołduje niepodzielnie no­
woczesnemu systemowi wychowawcze­
mu i w tem tkwi ogromne niebezpie­
czeństwo dla rozwoju moralnego i u- 
mysłowego naszego młodego pokole­
nia. Szkoła niejako przymusowo do­
starcza wciąż dzieciom nowych rozry­
wek. Mówię przymusowo, bo nikt się

Głos w
W nr. 511 „Kurj. Pozn.“, w dziale 

„Z życia Kobiet“ pojawił się artykuł 
pani Orzechowskiej p. n. „W trosce o 
młode pokolenie“. Temat ten nadaje 
się do daleko idącej dyskusji. Ale 
trudno będzie chyba o zdanie przeciw­
ne, raczej trzeba to i owo dorzucić, ja­
ko uzupełnienie. Otóż, współczujemy 
głęboko dorosłej młodzieży, szczegól­
niej dziewczętom, że nie mogą, po u- 
kończeniu studjów znaleźć posady, że 
zapał ich do pracy i młode siły marnu­
ją się w inercji, a w sercach, zamiast 
optymizmu zagnieżdża się zwątpienie. 
Jednakże większą troską i bólem 
przejmować musi widok tej młodzie­
ży, która w chwili obecnej dopiero do­
rasta. Co z niej będzie i co ona zrobi?

Wystarczy spojrzeć przez parkan 
na podwórze gimnazjalne, w czasie 
przerwy w nauce. Normalnie powinno 
się tu widzieć wesołe, rozigrane dzieci 
o zaczerwienionych paliczkach, roz­
iskrzonych oczach, dobrze odżywione i 
pełne werwy. Tymczasem coś jest w 
tych dzieciach, co uderza przykro, na 
pierwszy rzut oka. A gorzej jeszcze, 
jeśli tę samą młodzież widzi się na 
boisku sportowem, czy gdzieś latem 
nad Wartą. Młodzież nie jest ani do­
brze zbudowana, ani dobrze odżywiona. 
Dzieci męczą się prędko, są słabe, brak 
im tego animuszu, który cechuje zdro­
we dziecko, wychowane w atmosferze 
pogodnej i optymistycznej. Brak im
czegoś.

Są to dzieci inteligentów, dzieci u- 
rzędników. U nich w domu oblicza się 
z troską każdy grosz. Rodziców nie 
stać na to, aby strawa, codzienna była 
najbardziej pożywna i najlepsza. 0- 
szczędza się na śniadaniach, na pod-

nie pyta, czy rodzice mają pieniądze 
na nie, czy nie. Muszą dać, a na naj­
biedniejszych składają się zamożniejsi, 
bo dzieci muszą być co chwilę w ki­
nie, musi się urządzać dla nich zabawy 
tańcujące, muszą używać różnych 
sportów itd. A nauka? Nauka jest już 
na dalszym planie, a i tutaj nie odstę­
puje się od przyjętej ogólnej zasady „u- 
łatwiania i uprzyjemniania“. Młodym 
nauczycielkom, odbywającym prakty­
kę w szkołach powszechnych, czy śred­
nich, tłumaczy się ciągle, by nie 
„przemęczały“ dzieci, by uczyły „za­
bawą“, by tak wykładały, aby dzieci 
nie potrzebowały się niczego same u- 
czyć. Naturalnie, bo przecież trzeba 
wszystkie trudności od dziecka usu­
wać, trzeba mu wszystko łopatą do 
głowy podawać, by czasem się nie 
przemęczyło myśleniem! Ale to, że to 
dziecko dorósłszy, albo czasem i przed­
tem, załamie się, napotkawszy w życiu 
choćby słabą zaporę, dlatego, że nie 
nauczono go zwalczać siebie i zwalczać 
nasuwające się trudności, że przy 
egzaminie wstępnym na uniwersytet 
powie, że Zbigniew Oleśnicki był kró­
lem polskim, bo ułatwiano mu tylko 
ciągle naukę i nie nauczono je myśleć, 
że będzie się czuło w najwyższym stop­
niu nieszczęśliwe, gdy nie będzie mo­
gło sobie pozwolić na zabawę i sporty, 
bo je na to stać nie będzie..., to wszyst­
ko nic nie znaczy! Ktoby się nad tem 
zastanawiał! Zasadzie przyjętej stało 
się zadość: dziecku i młodzieży trzeba 
życie uprzyjemniać i ułatwiać — to 
najważniejsze!

Naprawdę, gdy się tak trochę za­
stanowić nad przyszłością naszego na­
rodu, to strach poprostu zbiera, kto 
właściwie będzie dla jego rozwoju 
pracował? Przecież na to potrzebni są 
ludzie w pełnem tego słowa znaczeniu, 
a staną się oni wkrótce wyjątkami, 
tak się pracuje nad ich wytępieniem. 
Rodzice muszą zdać sobie z tego spra­
wę i nietylko sami inaczej wychowywać 
swoje dzieci, ale żądać również zupełnej 
zmiany szkolnego systemu wycho­
wawczego. Inicjatywa w tej sprawie 
powinnaby właściwie wyjść od pedago­
gów - fachowców.

Może spotka mnie zarzut, że są to 
za ostre słowa, ale sprawa jest tak 
niezmiernie doniosła i wymaga tak 
szybkiego działania, iż uważam, że 
żadne słowa nie są za mocne, jeżeli 
chodzi o wzbudzenie odpowiedniej re­
akcji w społeczeństwie.

H. Z PAYGERTÓW ŚWIEŻAWSKA
Lwów

dyskusji
wieczorkach. Dzieci nie otrzymują 
tych porcyj, jakie spożyć potrafią w 
wieku, w którym kształtuje się ko­
ściec, muskuły, cały organizm. Mleko 
i cukier, szczególniej cukier nie zasila 
w dostatecznej ilości ich ciała, bo prze­
cież trzeba na czemś oszczędzić, skądś 
wydobyć konieczny na wiele innych 
wydatków grosz. Wkońcu dzieci te 
tracą nawet apetyt, bo brak im tego, co 
najbardziej odpowiada organizmowi 
dziecięcemu. Przywykają powoli do 
pewnego minimum odżywienia i stają 
się słabe i apatyczne.

Ale nie koniec na tem. Dzieci te są, 
nietylko słabe, są także smutne. Wisi 
nad niemi wciąż jakiś niepokój, jakaś 
zmora, której nie rozumieją, ale która 
otacza je dokoła i wsiąka w umysły. 
W domu oczekuje się co dnia nieszczę­
ścia. A więc redukcji z posady, ojca, 
matki, lub kogoś ze starszego rodzeń­
stwa. A jeśli praca jest dla wszyst­
kich, to znów cięgle mówi się i myśli 
o redukcji płacy, o obcinaniu pensyj, 
o nowych podatkach i świadczeniach. 
Młodzież wzrasta w tej atmosferze bez­
ustannego niepokoju, stałej, jakiejś 
niepewności, a pesymizm, który przej­
muje starszych udziela się również 
dzieciom. Dom cały pełen jest naprę­
żenia i walki, rodzi się atmosfera bez­
nadziejności, która jest trucizną dila 
młodych umysłów. Zanim jeszcze do­
rosną, dziewczęta i chłopcy wiedzę już 
o tem, że dla nich nie będzie Chleba i 
pracy.

Autorka, wspomnianego artykułu 
pisała o wyzysku młodych sił źle opła­
canych, lub nie wynagradzanych zupeł­
nie, ale co będzie z temi dziewczętami,
które nie będą już miały dostatecznych

sił fizycznych i duchowych, aby poko­
nać wstępną walkę o Chleb? Młodzież 
dzisiejsza pamięta jeszcze lepsze cza­
sy, wierzy więc, że sama zdoła je so­
bie i drugim przywrócić i idzie w bój 
życia z pewnym poważnym zapasem 
optymizmu, a ten optymizm niekiedy 
zwycięża. Ale młodzieży, jutrzejszej, któ 
ra wychowała się już na obciętym do 
ostatnich granic budżecie domowym i 
w atmosferze redukcyjnej, tej młodzie­
ży zabraknie wiary i odporności, gdy 
sama zkolei będzie musiała stanąć w 
życiowych szrankach.

Najgorzej przedstawia się natural­
nie sytuacja młodych dziewcząt. Co 
z nich będzie za lat kilka? Jakie znaj­
dą dla siebie oparcie życiowe, jaką pra­
cę? A przecież żyć będą musiały i 
chciały, tylko jak i z czego? One, wię­
cej jeszcze, niż chłopcy wychowały się 
już w tem przeświadczeniu, że posad

Co mówi Emilia Gaurd?
Niedawno gościły warszawskie orga­

nizacje kobiece Emilję Gaurd, redak­
torkę pisma „Mauvement féministe“, 
oraz sekretarkę organizacji „Alliance 
Internationale pour le Travail Civique 
des Femmes“, Organizacja ta dąży do 
wynalezienia praw politycznych dla 
kobiet w tych krajach, które nie dały 
kobietom równouprawnienia. Pani 
Gaurd jest również członkiem Komite­
tu Doradczego Ligi Narodów w spra­
wach Opieki nad dzieckiem.

Pisma warszawskie zamieszczają wy­
wiad z p. Gaiurd o treści następującej.

— Dla was, Polek, — powiedziała 
działaczka szwajcarska — minął już 
czas walki o prawa polityczne, lecz nie 
zapominajcie, że kobiety innych krajów 
nie mają tych praw i że należy im do­
pomóc w ich walce. Kraje o starej kul­
turze, jak Francja i moja ojczyzna, 
Szwajcarja, tkwią w dawnym porządku 
rzeczy. Nie przyznały równoupraw­
nienia kobietom młode państwa, Jugo- 
sławja i Bułgarja — w niektórych kra­
jach kobiety mają prawa niepełne, 
częściowe głosowanie, ograniczone cen­
zusem, łub dwustopniowością. Jest 
wielki kraj, w którym kobiety utraciły 
swoje prawa, choć już były w parla­
mencie i na katedrach uniwersytec­
kich, w innym wielkim kraju zacie­
śniano znacznie ich prawa, ogranicza­
jąc w-ogóle prawa obywateli... (Pani 
Gourd przez delikatność nie wymienia 
nazw tych „wielkich krajów*1...)

— Jeżeli jednak dla kobiet niektó­
rych krajów znikła troska o wywalcze­
nie praw, to nigdzie nie znikło wyko­
rzystanie tych praw w praktyce. Zda­
rzają się na tem tle sytuacje, jak np. 
tego noku, w Turcji, po kongresie femi­
nistycznym prezydent wydał dekret, 
rozwiązujący organizacje kobiece, „nie­
potrzebne wobec tego, że kobiety mają 
równe prawa“... I

Sytuacja ekonomiczna kobiety' jest 
dziś wszędzie przedmiotem najcięż­
szych naszych trosk. Kobiety są upo­
śledzone warunkami pracy, są od pracy 
usuwane, w szczególności ograniczenia 
pracy stosuje się do kobiet zamężnych. 
Usuwa, się bezwzględnie z pracy nau­
czycielki zamężne... Skutki moralne 
tych zarządzeń są znane: szerzą się 
wolne związki zamiast legalnych mał­
żeństw.

Obecnie w kołach pracowniczych 
zaczynają sobie zdawać sprawę, że 
usuwanie kobiet z pracy nie przynosi 
poprawy losu mężczyzn, że nie zmniej­
sza bezrobocia, a tylko przesuwa je z 
miejsca na miejsce że nie rozwiązuje 
kwestji kryzysu, lecz go pogłębia. Rzecz 
charakterystyczna, że tegoroczna pety-

niema, że ich nie dostaną, bo pier- 
wszeństwo przysługiwać ma mężczy. 
znom? I otóż, zanim się jeszcze życie 
na dobre rozpocznie, zaczęła się już dla 
tych najmłodszych życiowa tragedja!

Czy jest na to wszystko jakaś rada? 
trudno orzec. W każdym jednak razie 
należałoby nakłaniać rodziców do te­
go, aby kierowali młodzież żeńskę do 
zawodów praktycznych i to do takich, 
które mają jakieś szanse w danem śro­
dowisku. Lepiej dać mniej nauki, a 
więcej zdrowia i pogody. Lepiej za. 
wczasu przewidzieć późniejsze trudno­
ści, niż pchać dziewczęta w sytuację 
bez wyjścia. I trzeba także, aby rodzi- 
ny opanowywały na tyle własne złe 
nastroje i smutki, aby dzieciom nie 
odbierać tych krótkich chwil słonecz- 
nego dzieciństwa, bez którego będą po. 
tem niezdolne do życia.

JADWIGA WINNICKA

W międzyna­
rodowej komi­
sji handlowej 
przy Izbie Lor­
dów w Londy­
nie uczestni­
czy również 
Polka, p. Iwa­

nowska.

cja w obronie pracy kobiet na Między 
narodową konferencję Pracy była pod­
pisana nie tylko przez związki kobiece, 
lecz i organizacje męskie.

Biuro Pracy wypowiada się za pracę 
kobiet. Lecz w poszczególnych krajach 
na pracę tę są zamachy banłzo poważ­
ne, jak np. w Belgji, gdzie rząd niedaw­
no zaproponował kompletne usunięcie 
kobiet z pracy i przemysłu nie oszczę­
dzając nawet maszynistek. Organiza­
cje kobiece obroniły się jednak, wystę­
pując solidarnie w opozycji.

Prawo do pracy to możność bycia 
człowiekiem — kończy p. Gourd — bess 
niezależności materjalnej nie osięgnę 
kobiety znaczenia w społeczeństwie.

Z zagranicy
Inicjatywa zorganizowania polskich 

kobiet na koloniach.
Tygodnik „Polska Prawda w Bra- 

zyłji“, wychodzący w Kurytybie, z* 
mieścił ciekawy artykuł znanego to" 
skiego działacza oświatowego, P- Wła­
dysława Stabrowskiego z Tres Barra5» 
nawołujący do organizowania „Kół Go­
spodyń“ przy każdem towarzystwie 
polskiem w Brazylji. Koła takie ana- 
łyby w pierwszym rzędzie o oświatę i 
czytelnictwo swych członkiń przez pro­
pagandę polskiej gazety i książki, ja* 
również o szerzenie znajomości zasa 
higjeny i wychowania dzieci oraz Pra” 
cowałyby nad' podniesieniem rentow­
ności gospodarstwa kobiecego w rolni­
czych osiedlach polskich.

W miastach „Koła Polek“ powinny 
również zająć się organizacją ochronę 
i przedszkoli.

Należy spodziewać się, że P^11 
inicjatywa p. Stabrowskiego zostań 
podjęta przez poszczególne organizacj 
polskie oraz przez Centralny Związ® 
Polaków w Brazylji. __

DZIECI ABISYŃSKIE
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WIADOMOŚCI POTOCZNE
Kalendarz rzym-kat. 

Wtorek: Elżbiety wd.

19
 ™ Środa: Feliksa de val.

§ Kalendarz słowiański 
8 Wtorek: Drogomiry 
S Środa: Sędzimira 
n Słońca: wschód 7,19 

zachód 15,56
Długość dnia 8 g. 37 min. 

"Księżyca; wschód 00,00
____  zachód 13,05
*7aza: 7 dzień przed nowiem.

«un wody w Warcie według notowań In- 
sw spekcii Dróg Wodnych w Poznaniu: 

wczoraj plus 0,50 m; dziś plus 0,42 m.
przepowiednia pogody na wtorek: Po­

chmurno z przelotneroi przejaśnieniami, 
lub miejscowemi deszczami; dość ciepło.

NOCNA SŁUŻBA APTEK
Śródmieście: Apt. pod Eskulapem, pi. Wolno 

,, i? — Apt. pod Lwem, St. Rynek 75. — Apt. 
Sapieiyńska. pi Sapieżyński 1. - Apt. Chwa- 
S" w0 76 - Jeżyce: Apt. Mickiewicza, ul. Dą­
browskiego 10. — Apt. pod Opatrznością, u!. Dą­
browskiego 76. - Łazarz: Apt. przy Parku, ul. 
Focha 47- — Górczyn: Apt. Karpińskiego, ul. 
Focha 138. — Wilda: Apt. przy Bramie. Górna 
Wilda 3. — Apt. Fortuna, Górna Wilda 98. — 
Staroleka: Apt. miejscowa. — Główna: Apt. 
przy Krzyżu, ul. Główna 19. — Sołacz: Apt przy 
ul. Mazowieckiej 12.
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KRONIKA POZNANIA
ZJAZOY

_ * Zw. Kapłanów „Unitas". Zebra­
nie we wtorek 19 bm. o godz. 17 w sali 
Kola Towarzyskiego w Bazarze z wykła­
dem ks. prałata dr. Mazurkiewicza.

— * Sekcja hodowli psów myśliwskich 
powstała przy Wlkp. Zw. Myśliwych z dr. 
J. Szumanem jako przewodniczącym. — 
Celem tej sekcji jest racjonalna hodowca 
i tresura psów myśliwszich, ich zbyt, im­
portowanie i wymiana reproduktów 
szlachetnych ras psów dowodnych, tro- 
powców, jamników, terjerów itp. oraz 
zależenie w najkrótszym czasie księgi ro­
dowodów i prowadzenie takowej,

KOMUNIKATY RÓŻNE
— ‘ Ferie zimowe w szkołach. W myśl 

rozporządzenia Min. W. R. i O. P. o orga­
nizacji roku szkolnego (Dziennik Urzędo­
wy Min. W. R. i O. P. z dnia 10 maja 1935 
r) pierwsze półrocze, a zarazem i I okres 
szkolny kończy się 22 grudnia, zatem fe- 
rje zaczynają się 23 grudnia. Będą one 
trwać do 9 stycznia 1936 r. Następnego 
-dnia rozpoczyna się drugie półrocze, zło­
żone z n i III okresu nauki, (sk.)

kronika miejscowa
. “ * Przeczytaj 1 zastanów się. Z ini

cjatywy insp Tow. Opieki nad Zwierzęta 
®t, w Poznaniu wywieszono w tych 
omach przed sekretariatem. Tow. (Al. 
Marsz, Piłsudskiego 4) gablotkę, gdzie 
umieszczane są nietylko komunikaty 
10ale również wycinki z gazet, iłustru- 
cB6 t ’,aia'ność tej pożytecznej organiza- 
J,' In'Cjatywie należy przykiasnąć, bę- 
Ta “!, bowiem dobra propaganda haseł 

0W- Opieki nad Zwierzętami, (sk)
» ~ Akademia ko czci św. Stanisława 

na Łazarza. Ku uwielbieniu świe- 
Swe: Rostoci polskiego kaszteianicza, 
cjci i-i1’• w® Kostki, otoczonej aureolą 
eńin- otoiickiej młodzieży świata, a szcze- 
o».Je bfzez młodzież polską, Katolickie 
dzinłaiflyszeD’e Młodzieży Męskiej, od- 
nioH.ii Łazarz. obchodziło w ubiegłą 
nroczti • ~i jako w święto młodzieżyurocz?« • • 0 w sv..HW
j8. y® dzień, swego patrona, urządza 
w»i p emię w auli IV szkoły wydziało 
la n, « zagaieniu akademji przez preze- 
Przeóo a .K.®dzię i powitaniu gości oraz 
ski refo-Wlc,e,i prasy- wygłosił p. Czekal- 
św ą,rat. na temat: „Pod patronatem 
idee ^iMawa“, w którym wskazywał 
K. 8 młodzieży z pod znaku
Pros'™™’ ku chwale Kościoła i Ojczyzny. 
’ • am urozmaicili druhowie '

Nowy urząd pocztowy na Wildzie
W niedzielę o godz. 9,30 otwarty zo­

stał na Wildzie przy zbiegu Górnej 
Wildy i ul. Wybickiego urząd poezto- 
wo-telegraficzny nr. 5. Uroczystość 
zgromadziła liczne grono przedstawi­
cieli władz, obywatelstwa dzielnicy 
wildeckie i prasy. Aktu poświęcenia do- 
konał ks. dyr. Falkiewicz, który przemó­
wił też krótko do zebranych, wyraża­

ła się przedsiębiorstwem państwowem 
i jako taka działa pod hasłem: „Fron­
tem do klienta“. W myśl tego hasła 
poczta stara się czynić wszelkie udo­
godnienia, by obsłużyć należycie klien­
telę. A tych udogodnień jest z każdym 
dniem coraz więcej. Przeniesienie 
urzędu pocztowo - telegraficznego Po­
znań 5 było dokonane nietylko ze

Cudowne ocalenie lotników
W ub. sobotę, o godz. 13,35, w Owiń- 

skach pod Poznaniem, na podwórze 
oberży Bauma s,padł z wysokości ty­
siąca metrów samolot ćwiczebny 3 puł­
ku lotniczego w Ławicy.

Pilot, por. Stefan Scibior, odniósł 
lekkie okaleczenie głowy, a obserwa- 
tor, ppor. Jan Jaworski, nieznaczne 
obrażenia. Lotnicy przewiezieni zosta­
li do szpitala wojskowego w Poznaniu.

Samolot uległ zupełnemu zniszcze­
niu. Podczas katastrofy nie było niko­
go na podwórzu oberży.

prosimy o wpłacenie prenu­
meraty za „Knrjer Poznań­
ski“ na grudzień 1935 listo­
wemu lub na najbliższej pocz­
cie przed 25 b. m. Przy od­
nowienia abonamentu w póź­
niejszym terminie narazić się 
można na utratę pierwszych 
egzemplarzy grudniowych.

Tych Abonentów, którzy 
otrzymują pismo nasze za po­
średnictwem poczty, a usku­
teczniają zamówienie wprost 
w administracji, prosimy o 
przekazanie przedpłaty na 
grudzień na konto w P. K. O. 
nr. 200149 również przed 
25 b. m.

Jankń^“1, ur°zmaiciii druhowie Wacław 
Piękną deklamacją Kornela

Chrii«Ag0- "Mtedości moja“, oraz p. W. 
• zczynski, który odśpiewał ładnym^Srvfnn«“ 7*.*,’ uuopitjwtii lauupu
otrzYY1}. hhką utworów polskich, zaco 
tów- «i uczne oklaski i wiązankę kwia- 
Pm’ ?™Pani°wala p. Dorożałówna. — 
nie natr„AHC ur,oczystości nastąpiło rozda- 
Pre7n. „ z konkursu obowiązkowości" 
tyrektni°^nans,kieK° okręgu K. S. M. M. 
gród ran,<ikowski, wręczył pięć na- 
holesł»™ druhom: I nagr. —
Waiiń^.FIl;?ckowiak; II nagr. - Alfons 
®ki- iv i’ 111 nagr. — Benedykt Kleczew- 
W R„1?r- ^"acy Frąckowiak; V nagr. 
8towar»,i<, . X- W zastępstwie asystenta 
Przemówi?61”3- ks. prób. Gorgoiewskięgo. 
^sińsi-j łi, i.eszi:ze krótko ks. wikarjusz 
»Wszvsti,;„ teólnie odśpiewaną pieśnią 
czonó tn ’® nagze dzienne sprawy“ zakoń- 

.ViZtĘ duchową. (pt)
H>na, ikri r?kl młodzieży w parku WlL 
®osi,’ że, z ńaszych Czytelników do- 

ujl ostatnio świadkiem łobuzer-

Otwarcie nowego urzędu pocztowego na Wildzie.
U góry osoby, które brały udział w uroczystości otwarcia, a u dołu nowo­

czesne wnętrze nowego urzędu.
jąc swą radość, że przypadło mu w 
udziale poświęcenie placówki o do­
niosłem znaczeniu dla państwa i spo­
łeczeństwa, placówki, jaka pragnie za­
cząć swą pracę wzorem ojców naszych 
od Boga. Następnie zabrał glos dyr. 
okręgu poczt i telegrafów p. Wallner. 
Wspomniał on na wstępie o historji 
urzędu pocztowego na Wildzie. Otwar­
ty w roku 1887 mieścił się początkowo 
w domu prywatnym przy Górnej Wil­
dzie 90, poczerń przeniesiono go do bu­
dynku ul. Kilińskiego nr. 4, gdzie 
się,znajdował do ostatnich dni. Obec­
nie zajmuje on dogodne pomieczczenie 
w nowym lokalu. Z kolei mówca prze­
szedł do podkreślenia momentu prze­
łomowego, kiedy to poczta polska sta-

skiego zachowania się- młodzieży gimna­
zjalnej w parku Wilsona. Przechodząc 
parkiem, zauważył on na terenie zabaw 
dziecięcych grupkę uczniów gimnazjum, 
którzy zabawiali się..; tłuczeniem kamie­
niami szyb w 'pawilonie „Pracy Kobiet“. 
Kiedy zwrócił im uwagę na ten wysoce 
niewłaściwy postępek, zwymyślali go i ob­
rzucili kamieniami. W dalszym ciągu 
swegol łstu nasz informator wspomina, 
że również podczas składania hołdu Wil­
sonowi przez Polonję amerykańską, o 
czem dotychczas milczał, młodzież hała­
sowała i gwizdała, zakłócając ten uroczy­
sty moment. O nietaktowriem zachowa­
niu się uczniów w tym samym parku do­
noszą nam i z innych stron. Czy trzeba 
dodawać, że jest to objaw naprawdę nie­
pokojący, że budzi poważne obawy na 
przyszłość. Chyba nie. Gdybyśmy mieli 
tutaj do czynienia z jednym jakimś wy­
padkiem łobuzerstwa, możrtaby ostatecz­
nie przejść nad tem do porządku dzienne­
go, ale skoro zachodzą one coraz częściej, 
zabieramy głos w tem przekonaniu, że nie 
przebrzmi on bez echa, (sk.)

— * Ceny detaliczne notowane w dn. 
13 bm.: Mleko niezbierane: za 1 litr ce­
na najniższa 22 gr, cena najwyższa 26 gr, 
cena najczęstsza 24 gr; jaja 1 sztuka 12 gr; 
twaróg 1 kg. 70 gr; Masło 1 kg. solone 3,00 
zł, mleczarskie 3,20—3,60 zł.

—* Z targu. Dnia 18 b. m. na placu 
Sapieżyńskim płacono:

Za nabiał: 1 kg. masła wiejskiego 
2,80—3.00 zł; 1 kg. masła mleczarskiego 
3.20—3,40 zł; 1 kg. twarogu 60—70 groszy; 
za litr śmietany 1,40—1-60 zł; litr mieka

względu na wygody publiczności, ale 
również z uwagi na konieczność za­
pewnienia higjenicznych warunków 
pracy personelowi pocztowemu. Ape­
lem do klienteli, aby nadal darzyła 
pocztę zaufaniem i korzystała chętnie 
z jej usług, zakończył swe przemó­
wienie p. Wallner, poczem otworzył 
urząd pocztowy nr. 5.

Lokal urzędu, nowocześnie urzą 
dzony, projektował p. inż. Modliński.

* *

Godziny urzędowania w urzędzie 
pocztowo - telegraficznym Poznań 5 
(Wilda) są od 8,00 do 16,00. W niedzie­
le i święta urząd czynny jest od godz. 
9,00 do 11,00.

pułku samochodów pancernych. Zauwa­
żywszy przed sobą rowerzystę, który mu 
zajechał drogę, skręcił motocyklem rap« 
townie w bok i wpadł na plantacje miej« 
skie, przyczem uszkodził ogrodzenie że­
lazne w dwóch miejscach i zniszczył 
częściowo kwietnik. Na miejscu wypad­
ku zgromadziła się liczna .publiczność, 
która przyglądała się z zaciekawieniem 
zniszczeniu, (sk)

Wypadek z tramwajem. Na ulicy 
Pocztowej, przy sądzie apelacyjnym, zde­
rzył się tramwaj linii 10 z samochodem 
ciężarowym P Z 11270 firmy „Auto-Prze- 
wóz“. Samochód został poważnie uszko­
dzony. W ludziach wypadku nie było,

KRONIKA POLICYJNA
_ * Nieprzyjemni goście. W restaura­

cji Stanisława Woźnego, przy ul. Przemy­
słowej nr. 27, Franciszek Hoffman (ulica 
Wyspiańskiego 18), Wojciech Stutigrosz. 
zam. w Starołęce Wielkiej i Władysław 
Małecki (ul. Listopadowa 43) wywołali 
bójkę podczas której wybili szybę wysta- 
wową, zniszczyli aparat do piwa i poła­
mali stoły i krzesła. Wymienionych osa> 
dzono w areszcie policyjnym, (pt)

— • Ujęcia. W związku z kradzieżą 
futra w lokalu p. Tarnowskiego przy ul. 
Wielkiej 13, na szkodę Jerzego Kiękkiego 
w Chartowie, ujęty został Stanisław Mu­
sielak, ul. Żydowska 12. Skradzione futro 
i kapelusz odebrano złodziejowi i oddano 
poszkodowanemu. Dochodzenia za dru­
gim sprawcą są w toku. — Przez funkcjo­
nariusza P. P. przytrzymani zostali wra­
cający z łupem, pochodzącym z kradzieży, 
dokonanej u Walentego _Kaseja Jpk^Dzm- 

2

1,60 zł; 1 kg wołowiny 1,40—1,80 zł; 1 kg 
cielęciny 1,40—2.40 zł; 1 kg. skopowiny 
1,40—1,60 zł; 1 kg. koziny 1,00—1,40 zł;
1 kg słoniny 2,00—2,20 zł; 1 kg smalcu
2,60—2.80 zł. uui\uAiauivi „ ____ j— -<—

Za drób I dziczyznę: kura 1.60 łowy 2\ Henryk Stasiński (św. Rocha 22) 
260 y.łntwch: kaczka 2.00—3.50 złotych: I j LeJon Geppert (Zagórze 5). Łup 9 kur. 2do 2.50 złotych: kaczka 2.00—3.50 złotych; 

gęś 3.00—5.00 zł; para gołębi 0.90—1,00 zł; 
indyk 3.50—6,00 zl; para kurcząt 2.00 do 
3,20 zł; para kuropatw 1,60—2,00 zł; per­
lica 1.60—2,00 zł; bażant 2,00—2.60 zł; za­
jąc 1,40—2,50 zł; królik 1,00 zł.

Za ryby: 1 kg szczupaka 2.20—2 40 
zł; 1 kg okonia 1.60—2.20 zł: 1 kg lina 
2,20—2,40 zł; karpia 2,00—2,20 zł; suma 
2.60—3.00 zł; leszcza 1.40—2,00 zł; 1 kg 
białych ryb 0.80—1.20 zł; 1 kg sandacza 
3.00—3.60 zł: 1 kg. karasia 1.20—1.80 zl 
1 kg. węgorza 3,00—3.20 zł. Za ryby śnięte 
płacono 40—60 gr mniej; 1 kg. zielonych 
śledzi 0,80—1.00 zł.

Za jarzyny: 1 kg. ziemniaków 
7—8 gr; pietruszki 10 groszy; 1 kg. ce­
buli 15—20 gr; pęczek rzodkiewek 10—15 
gr; 1 kg. szpinaku 40—50 gr; seleru 20-40 
groszu; 1 kilogram buraków 20—30 gr; 
1 kilogram rabarberu 20—30 groszy; 
główka sałaty 10—15 gr: 1 kg. brukselki 
60—80 groszy; pęczek kalarepy 10 gr: mar­
chwi 8—10 gr; kaiafjor 20—60 gr; główka 
kapusty białej 10—20 gr; włoskiej 15—30 
gr; modrej 20—40 gr.

Za g r z y b y: 1 kg. borowików 1,20 do 
2,00 zł; zielonych grzybów’ 20—30 gr. (hu)

KRONIKA WYPADKÓW
— • O nieszczęście nie trudne, W nie­

dzielę w godzinach popołudniowych prze-

kaczki, które złodzieje ubili na miejscu, 
został im odebrany i zwrócony poszkodo­
wanemu. — W związku z kradzieżą doko­
naną u Balbiny Trytt, której skradziono 
11 kaczek, ujęto jako sprawców Pawła 
Hafta (Mylna 36) i Józefa Smolińskiego 
(Zawady 8). — Ujęto został 7-letni Broni­
sław Przewoźny, poszukiwany przez po­
sterunek P. P. Miejska Górka jako zagi­
niony. Wymienionego odebrali rodzice.

KRONIKA SJjDOWA
— * Nie ten sam. Pan Anioni Skrzyn- 

czak. zam. w Poznaniu przy ul. Mylnej 15, 
prosi nas o stwierdzenie, że nie jest iden­
tycznym z p. Antonim Skrzypczakiem, za­
sądzonym za złośliwe uchylanie się od o- 
bowiązków łożenia na utrzymanie żony.

pełnego 22—26 gr; 1 mdl. jaj 1.40—1.70 zł. jeżdżał al. Marsz. Piłsudskiego na moto- 
Za mi ęso: 1 kg. wieprzowiny 1,40 do cyklu nr, 1646 et. strzelec Bonowski z 1-go

Składki i pokwitowania
W administracji naszej złożono w dal­

szym ciągu:
Dla nieuleczalnie chorego inwalidy na 

podróż do groty Matki Boskiej w Lourdes:
J. R. 2 zł; — A. N. z prośbą o modlitwę 
przy grocie w Lourdes 2 zł; — W. Z. 5 zł; 
Bożenka K. 1 zł; — N. N. 1 zł; — F. S. 
2 i1’ ~ Maksymilian Komorowski, Wie­
luń n. N. 2 zł; — razem z poprzednio po- 
kwitowanemi 125 zi-
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Z WIELKOPOLSKI
—• Batorowo. W dniu 15. bm. o goda. 4 ra­

no. nieznany sprawca wszedł do komory paszy 
dla bydła w zagrodzie roln. Tomasza Szernala 
w Batorowie, pow. pozn., pąkując leżące tam 
zboże do dwóch worków. Syn poszkodowanego, 
który zbudził sie wskutek szczekania psa. przy­
chwycił osobnika na gorącym uczynku. Ten po­
zostawiając skradzione zboże, zdołał uciec, ostrze- 
liwujac sie przyczem zabił psa. (pt)

—* Buk. Tow. gimn. „Sokół" urządziło ku 
czci mistrza Paderewskiego uroczyste zebranie, 
na którem referat wygłosił p. Kazim. lęiemke.

— Zakład fryzjerski otworzył przy ul. Pniew- 
skiej 1 p. Wiktor Büäko.

— Polski sztandar zawisł pierwszy raz na 
domu przy ul. Dworcowej, który należy do 
Niemca Szulza, w dniu obchodu dnia niepodle­
głości. Dom ten wydzierżawił posterunkowy 
I'. P. p. Białek.

— Odstawiono do wiezienia sądowego w Gro­
dzisku skutych w kajdany awanturników Anto­
niego Żytkowiaka, 29 lat, z Daków Suchych 
i 24-letniego Nożyiiskiego z Boku, którzy wszczęli 
bójkę i poturbowali policjantów podczas odby­
wającego sie jarmarku w Buku. (bm)

—* Bydgoszcz. Niedzielny pogrzeb śp. dr. 
Panka zamienił sie w żywiołową manifestacje 
uczuć szacunku i miłości dla Sp. Zmarłego. Uwa­
gę Zwracała grupa członków Str. Naród., licząca 
kilkaset osób. Przemówienia żałobne wygiosiii 
dr. Garbowski z Inst. Nauk.-Rol., rektor Uniw. 
Pozn., i dr. Opieński w imieniu lekarzy i uczest­
ników walk o Lwów. Kondukt żałobny prowa­
dził dziekan ks. kan. Stepczyński.

— W niedzielne „święto Młodzieży" urządziły 
Kat. Stów. MI. w godzinach popołudniowych 
akademie we wszystkich parafjach przy tłum­
nym udziale publiczności. Na akademii K. S. 
Al. „Brzask" przyrzeczenie przyjął ks. kanonik 
Schulz, wykład wygłosił prof. Swata. Dyplo­
my za gorliwą prace otrzymali pp. Dolczewski. 
Jedlowski, Zamorowski. W parafii św. Trójcy 
K. S. M. „Gwiazda“ na akademji referat wygło­
sił rag. Brunon Sobczak, a przemówienie okolicz­
nościowe wygłosił ks. prob. Skonieczny.

— W ostatnich dniach rozpoczęła na szerszą 
skale akcje złodziejską jakaś nieuenwytna do­
tychczas banda włamywaczy. Dokonała ona 
poważniejszej kradzieży w żydowskiej firmie 
„Mercedes", a dwa dni potem splondrowala zna­
ny skład galanterii męskiej przy ul. Gdańskiej, 
stanowiący własność p. Hirsz-Langerrwej War­
tość skradzionych towarów dochodzi do 10 000 zl. 
Złodzieje wybierali tylko rzeczy najcenniejsze: 
jedwabie, kapelusze, wykwintną bieliznę.

— Władze policyjne wykryty podczas rewizji 
■w żydowskiej kawiarni przy ul. Niedźwiedziej, 
prowadzony potajemnie na większą skale handel 
towarami manufakturowemu Spisano protokóły 
z właścicielami kawiarni i z prowadzącymi tam 
handel żydowskimi kupcami, nie posiadającymi 
żadnych patentów. Cala sprawa będzie skie­
rowana na drogę sadową.

—* Czarnków. Srebrne gody małżeńskie ob­
chodzili pp. Marja i Ignacy Klessowie, którzy 
z okazji swego jnbileuszu złożyli 150 z! na fun­
dusz pracy oraz 100 zł na rzecz biednych Stow. 
Pań św. Wine. a Paulo

— Pewna osoba z Obrzycka, przebywając 
w Czarnkowie, zabawiała sie w towarzystwie 
wesołych młodzieńców, którzy widząc, że gość 
posiada portfel wypchany banknotami, zaczęli 
tak serdecznie ściskać i podnosić gościa do góry 
iż kiedy po libacji gość chciał płacić, spostrzegł 
że portfel mu znikł. Policja poszukuje sprytnych 
„kanciarzy".

—- Bronzowemi krzyżami odznaczeni zostali 
PP; Sikora Ambroży. Ratajczak Stanisław i Bie- 
lasik. (cn)

—* Grodzisk. Grodziski klub szachistów po- 
daje członkom i sympatykom do wiadomości, że 
lokal klubu mieści sie obecnie u p. Nawrota przy 
ul. Powstańców Cieszyńskich idawn. p. Kinder- 
mańn). Rozgrywki odbywają sie tamże w każdą 
środę, począwszy od godz. 20. Uczestnikom za- 
wódńw kwalifikacyjnych zwraca sie uwagę na 
termin zakończenia rozgrywek, który wyzna­
czono na dzień 30. bm. Zapoczątkowaniem sezo­
nu zimowego bedzie turniej gwiazdkowy z cen- 
nemi premjami. Zapisy przyjmuje prezes. F.

—* Jarocin. Teatr Narodowy z Poznania wy­
stawia 20. bm. o godz. 20 w sali kina „Victo­
ria“ komedie muzyczną p. t. „Słodkie dziew- 
czątko", o godz. 16 dla młodzieży i dzieci bajkę 
ze śpiewami i tańcami p. t. „Czarnoksiężnik 
Rumbo".

— Operetka poznańska wystawiła w ub. ty­
godniu operetko Kalmana p. t. „Księżniczka 
czardasza“.

— Posiedzeni ■ rady miejskiej odbędzie sie 
19. bm. o godz. 17 w sali posiedzeń w ratuszu.

— Mecz bokserski odbył się 17. bm. pomię­
dzy zespołem „H C. P" Poznań a ,.H. K. S.' 
z Jarocina z wynikiem 10:4 dla Jarocina.

— Zaczadzeniu ulegli w cukrowni w Wita- 
szycach Jan Pawlak i Władysław Wieszowiecki. 
których w stanie nieprzytomnym odstawiono do 
szpitala w Jarocinie, gdzie po odpowiednich za­
biegach zdołano przyprowadzić ich do normal­
nego stanu.

— Kurs dla opiekunów społecznych odbyt sie 
w sali kina ..Victoria“ 13. bm.

— * Kępno. Ostatnio w tut. piśmie „Nowy 
Przyjaciel Ludu" ukazał aie komunikat, w któ­
rym czytamy, że wszelkie afisze, reklamy i t. p. 
wolno umieszczać tylko na stupach reklamo­
wych, wydzierżawionych przez to pismo. Nie 
wolno umieszczać żadnego afisza, czy plakatów 
w oknie wystawowem. Dziwnem wydaje sie ta­
kie zmonopolizowanie reklam w ręku jednego 
prywatnego przedsiębiorstwa, a jeszcze dziw­
niejszym zakaz wywieszania afiszy w prywat­
nych oknach wystawowych.

— Podczas uroczystej akademji ku czci J. X. 
Paderewskiego, urządzonej przez Tow. Gimn. 
„Sokół“, wysiano do mistrza telegram gratula­
cyjny. na który obecnie zarząd T. G. „Sokół" 
otrzymał osobistą odpowiedź z Morges od mi­
strza Paderewskiego.

— Na walnem zebraniu och. straży pożarnej 
wybrano nowy zarząd, w skład którego wcho­
dzą: prezes — burm. Kokociński, naczelnik- — 
p. Wolny Karol, członkowie zarządu — fp. Gan- 
decki Jan, Borowski Franciszek, Kühn' Rudolf 
Alohry Leon. Właźliński Leon i Stasik Juljusz. 
Tytuł członka honorowego nadano długoletnie­
mu naczelnikowi p/ Wiiaszkowi. (wk)

—* Kościan. , „Dzień młodzieży" obchodziło 
w dniu 17 bm. Kat. Stow. Młodzieży męsk. bar­
dzo uroczyście. Rano o godz. 8.45 odbyła się 
zbiórka K. S. M. męsk. i żeńsk. parafji kościań­
skiej w ogrodzie strzelnicy, poczem w imponu­
jącym pochodzie wyruszono z własną orkiestra 
na czele do kościoła farnego na uroczyste nabo­
żeństwo. które odprawił asystent ks. mans 
Erbaust i który równocześnie od stóp ołtarza 
w serdecznych słowach przemówi! do licznie 
zgromadzonej młodzieży. W czasie mszy św. 
długie szeregi młodzieży przystąpiły do wspólnej 
komunji św. Po poi, zaś w przepełnionej sali

Zrzeszenie Kupców w Szamotułach
obchodziło jubileusz 25-lecia

W ub. niedzielę odbyło się w Sza­
motułach uroczyste zebranie miejsco­
wego Zrzeszenia Kupców dla upamięt­
nienia 25-lecia istnienia tej placówki 
organizacyjnej.

Zebraniu przewodniczył prezes 
Związku . Towarzystw Kupieckich w 
Poznaniu p. Kaz. Otmianowski. Prócz 
członków zrzeszenia bardzo licznie 
przybyli delegaci towarzystw kupiec­
kich z Poznania i całego szeregu 
miast wielkopolskich.

„Sokoła" odbyła sie akademia, którą zagaił ks. 
Echaust. Na dalszy program składały sie wy­
stępy orkiestry, deklamacje, śpiewy, dialog 
..Bliżej Boga". Punktem kulminacyjnym aka­
demji był treściwy referat o św. Stanisławie 
Kostce, który wygłosił prezes Kat. Stów. Mę­
żów p. Franciszek Stróżyk.

— Otwarcie Uniwersytetu Powszechnego od­
było sie w dniu 16. bm w auli szkoły powsz. 
przy udziale 60 słuchaczy. Po udzieleniu przez 
kierownictwo uczestnikom U. P. ogólnych infor- 
macyj dotyczących celów i zadań powstającej 
placówki, i omówieniu ogólnych kwestyj orga­
nizacyjno-administracyjnych pierwszy inaugu­
racyjny wykład n. L ..Zaranie stosunków spo­
łecznych" wygłosił prof Ossecki.

— Z okazji 40-lecia istnienia urządziło w dniu 
17. bm. tow. gimn. „Sokół“ przy licznym udzia­
le publiczności wieczorek towarzyski urozmai­
cony popisami rytmiczno-gimnastycznemi

— Zebranie mipsieczne Kat. Stów. Kobiet 
odbędzie się w dniu 21. bm. o godz. 8 wiecz.. na 
którem odczyt o powstaniu listopadowem wy­
głosi p Alicja Sowińska.

—Kurs podstawowy dła naczelników ! pod- 
naczelników Oehotn. Straży Poż. pow. kościań­
skiego rozpoczął sie 18. bm. Wykłady odhywają 
sie w lokalu p. " urca a ćwiczenia z sprzętami 
strażackiemi prz.-orowadza się na placu przy 
rzeźni miejskiej. Kurs w którym bierze udział 
37 straży, trwać bedzie 7 dni. (mk)

— Uroczyste zebranie członków Kurk. Brac­
twa Strzeleckiego, którzy brali udział w strze­
laniu żniwnem. odbyło się w strzelnicy. Na ze­
braniu ogłoszono wynik strzelania żniwnego, 
którego zwycięzcą został p Rolęsław Lechowski, 
uzyskując 146 punktów na 150 możliwych, drugie 
miejsce zajał p. .Tan Łopatka, trzecie p. Franci­
szek Pawelkiewicz.

—* Krotoszyn. Na ul. Zdunowskiej został 
przejechany przez samochód p. Lizaka staru­
szek Michał Wandelewski ktńry doznał silnych 
obrażeń i musial być przewieziony do szpitala. 
Kto ponosi winę wykaże śledztwo. (fk)

—* Leszno. „Ciepłą wdówkę", komedje w 3 
aktach Ha'uckiego. wystawia gniazdo żeńskie 
T. G. ..Sokół" w dniu 1 grudnia br. o godz. 20.15 
w sali ..Sokoła".

— Za obrazę Narolu Polskiego skazał w uble- 
gjy piątek sąd w Lesznie niej. Jana Fischera 
Niemca, robotnika rolnego, zatrudnionego w maj. 
bar. von Leesena w Trzebinach, na 2 miesiące 
aresztu.

— Wykład o racjonalnem ośwletlenln okien 
wystawowych i wnętrz składów wyg'oszony sta­
raniem Tow. Kupców przez referenta Tow. Elek­
tryków Polskich, cieszył sie dnźem zaintereso­
waniem. gromadząc na sali kina ..Palace“ dużo 
kupiectwa oraz młodzieży szkolnej.

— Policja leszczyńska zlikwidowała ostatnio, 
grasującą już od dłuższego czasu po okolicznych 
wsiach bandę złodziei. Z’odzieje ci dokonywali 
przeważnie włamań przez dach 1 kradli króliki 
i drób. W areszcie osadzono ojca 53-Ietniego 
Ant. Wojdowskiceo oraz jego dwóch synów 
27-Ietniegj Jana i 23-let. Ignacego, który właśnie 
w sobotę brat ślub, wobec czego zwolniono go 
do ślubu, poczem z powrotem powędrował do 
wiezienia. Ca’a rodzina zamieszkuje w pobli- 
skiem Granowie. (lh)

—* Mogilno. Eksmitowany bezrobotny Fie- 
big Władysław w Cichowie, będąc bez mieszka 
nia i chcąc pozbyć się eięża.ru w rodzinie, po­
rzucił na ulicy 4-miesieczne dziecko. Porzuco- 
nem dzieckiem zaopiekował sie sołtys, a zwy­
rodniałego ojca sąd skazał na 7 miesięcy wię­
zienia.

— Podczas zabawy w piike nożną 5-letni sy­
nek rob. Kiawitra w Slowikowie dozna! przy 
upadku złamania prawego podudzia. Nieszczę­
śliwego chłopca musiano odstawić do szpitala 
w Strzelnie.

— Do mieszkania rybaka Gedtkego w Wyla­
towie włamali się nieznani sprawcy 1 skradli 
wszelka odzież, bieliznę i obuwie. Straty oblicza 
poszkodowany na 2 tys. złotych. (mm)
, ,~~ a. Oborniki. Z okazji „dnia młodzieży" od­
była się w kościele parafj. uroczysta msza św.. 
odprawiona .przez ks. prob. Szymańskiego, w 
czasie której liczne zastępy m’odzieży przystą­
piły do Stołu Pańskiego. W godzinach popol. 
urządzono w ognisku uroczyste zebranie.

• T Podczas jasnego dnia. 15. hm., w czasie 
nieobecności domowników zakradłi się niewy- 
SJedzeni sprawcy do mieszkania Stanisława 
1 awlaczyka w Slawienku i skradli biżuterie, 
wartości 180 zł. oraz gotówki 15 zl. — Tego sa­
mego dnia w nocy skradziono biednej wdowie 
oraz kuryJ " Slawienku 2-centnarową świnie
,t:^S'i%?™dzk,1 skaMl Stanisława Mister- 
skiego ze Slawienka, za usuniecie z pod węzła

3 oraz za ’’^'■esywne odno­
szenie się do komornika sądowego, na 3 miesia-

Mg?Karesztu\- Zn.af>^o kłusów- n La Kmila Mathersa z Lndomicka za ubicie 
sarny skazał sąd na 300 zl grzywny. — Za kra­
dzież narzędzi kowalskich skazani zostali Wa- 
łenty Siodła. Roman Baran i Maksymilian Fa- 
rynski wszyscy z Lipy, na 6 miesięcy a Jan 
feurmela z Lipy za nakłanianie do kradzieży 
i paserstwo na 6 miesięcy więzienia i 50 «I 
grzywny. Wszystkim oskarżonym, oprócz Fa- 
ryńskiego. zawieszono wykonanie kary na 2 lata 
_ ~?,rebrny k.7yż zasługi otrzyma! p. Teodor 
Kozubski z UScikowa. (ko)

—* Odolanów. Miejsc, oddział P. O. K. przy­
stąpił do zorganizowania nowego kursu na ra­
towników. który trwać bedzie 5 tygodni. Wy­
kłady odbywają się codziennie od godz. 7 30 
wiecz. w szkole powsz.
, 7?? °statni jarmark spędzono dużo bydła 
koni i świń. Ceny za bydło wykazały tendencje 
zniżkową, zaś na konie i świnie zwyżkowa.

Klub sport. „Odolanoyia" utworzył .sekcje 
kajakowców, dla której uchwalono ostatnio re-. 
gulamin i postanowiono zarejestrować sekcję w 
Polskim Związku Kajakowców.

— W restauracji p. Doiatkowskiej odby.wa 
!a się 13 b. m. libacja i na skutek zbyt wieikie-

Obszerne sprawozdanie z działalno­
ści Zrzeszenia w ub. 25-leciu wygłosił 
sekretarz p. Wronecki; dalej przema­
wiał o obecnej sytuacji gospodarczej 
dyrektor Z. T. K. p. B. Sikorski. Ży­
czenia składali przedstawiciele władz, 
instytucyj i organizacyj pokrewnych.

Wieczorem odbył się wspólny o- 
biad.

Ze względu na szczupłość miejsca 
odkładamy obszerniejsze sprawozda­
nia na później.

go uraczenia się alkoholem, doszło pomiędzy „za­
gazowanymi" gośćmi do rękoczynów, przyczem 
ucierpiały okna i drzwi, które powybijano. Stra­
ty oczywiście będą musieli ponieść awanturujący 
się goście.

— Uruchomiony został w dniu 18 b. m. po 
trzymiesięcznej przerwie, spowodowanej remon­
tem i ulepszeniem walców, młyn parowy p. 
Wincentego Namyśla. W ten sposób piekarze- 
Polacy nie będą potrzebowali udawać się do nie­
mieckiej spółdzielni.

— Szerząca się od pewnego czasu epidemia 
błonicy wśród dzieci, w wioskach świecy i Gra- 
nówcu. '•ociąga za sobą liczne wypadki śmierci.

(oj)
—• Pakość. Olbrzymią, jak na obecne stosun­

ki i ciężkie położenie finansowe czterotysiączne- 
go miasta pożyczkę 63 000 zl uchwaliła rada 
miejska dnia 13 b. m.. po dwukrotnem posiedze­
niu w tym dniu, na pokrycip strat i rachunków 
bieżących tutejszej Kom. K. O., będącej w 
likwidacji. Za pożyczką glosowali radni ..sana­
cyjni" i N. P. R. Natomiast radni K!. Nar. byli 
stanowczo przeciwni, wnosząc o imienne gloso­
wanie i stojąc na stanowisku, że gmina tut. w 
obecnych warunkach, będąca już i tak poważ­
nie zadłużona, tego ciężaru nie zniesie. Zazna­
czyć trzeba, że KI. Nar. wniósł swego czasu o 
wytoczenie przez miasto sprawy o odszkodowa­
nie za spowodowanie strat i upadek K. K. O. 
lecz radni „sanacyjni" byli temu przeciwni, po­
nieważ miasto nie ma gotówki na koszty proce­
sowe. a na zebraniu obecriem obstawali przy 
tem. że miasto może pokryć tak poważne stra­
ty. Dodać trzeba, iż jest to I rata pokrycia a 
dalsze przyjdą później. Obywatelstwo jest do 
głębi poruszone taką gospodarka, ponieważ za­
ciągniętą pożyczkę nie kto inny płacić będzie 
pośrednio podatkami, jak wlaśc. domów, którzy 
zwrócili sic już w tej sprawie s petycjami do 
odnośnych ministerstw. (wp)

—* Śrem. Prace związane z elektryfikacją 
miasta postępują w szybkiem tempie wprzód 
i będą wykończone najpóźniej do 10 grudnia. 
Dotychczas postawiono budynek i urządzenia 
stacji transformatorowej przy ul. Nadbrzeżnej, 
główną wieże rozdzielczą na placyku przy ul. 
Pierackiego i przeprowadzono po wszystkich 
głównych ulicach przewody elektryczne. Na 
przeszło 500 dodatnich odpowiedzi na rozpisaną 
ankietę w sprawie zakładania prywatnych, do­
mowych instalacyj. dyrekcja elektrowni i ga­
zowni wydala do dnia dzisiejszego 81 kóncesyj. 
Ogólne koszty założenia jednego wypustu kalku­
lują sie od 14 do 17 zl.

— Właściciel Psarskiego p. . August Zaleski 
otrzyma! wielką wstęgę orderu „Polonia Re­
stituía".

— Na zebraniu Kat. Stów. Kobiet referat na 
temat adwentu odczytała p. Oecylja Kruczyń­
ska. kwadrans Katechizmowy p. t. „Sakrament 
małżeństwa" wygłosił ks. proboszcz Michalski 
Z okazji urządzenia wystawy robót włóczkowych 
członkiń stowarzyszenia zebrano 109 zl na cie­
płą bieliznę dla najbiedniejszej dziatwy.

— Epidemja duru brzusznego szerzy się w 
Kórniku w zastraszający sposób. Szereg cho­
rych w stanie groźnym odstawiono w ostatnim 
tygodniu do szpitala.

— Zakup koni do wojska na terenie Komisji 
Remontowej nr. 2 odbędzie się w Śremie przy 
stacji kolejowej w dniu 26. bm. o godz. 11. (ns)

—9 środa. Dnia 5. bm. objął urzędowanie 
nowy pow. lekarz weterynaryjny p. Michał 
Frankowski.

— Podczas ostatniej licencji stadników uzna­
no za rozpłodowe 30 sztuk, wszystkie rasy ni­
zinnej. Stadniki pochodzą z wiosek całego po­
wiatu średzkiego. (ak)

—* Żnin. Na stacji kolejowej w Gąsawie 
17-!etni Mieczkowski spadł z wozu pod koła, któ­
re przeszły mu przez biodro i udo. Nieszczęśli­
wego przewieziono do szpitala w Żninie.

— W niedziele w dniu młodzieży odbyła się 
uroczysta akademja w sali p. Kausa z pięknym 
programem.

— W kościele parafialnym został pobłogo­
sławiony związek małżeński pomiędzy p. Heleną 
świtalówną a p. Stanisławem Gacką z Byd­
goszczy.

— W wozie na placu Zamkowym zmarł cy­
gan muzyk Marcin Merstein. Zmarły urodził 
się w Szwajcarii. Przywołany kapłan udzielił 
mu ostatniego namaszczenia.

— W Stępuchowie przy zabijaniu tucznika 
gotowano w dużym kotle wodę, którą następnie 
ustawiono na podłogę. Tymczasem w kuchni 
bawiły się dzieci i do kotła zbliżył się tyłem 
4-letni Tadzio Mertka. wpadając do wrzącej 
wody. Dziecko w strasznych męczarniach 
zmarło. (żd)

Dała cygankom 19G0 zł
Kościan, (mk) Do zagrody' Ada­

ma Szklarskiego, zamieszkałego w 
Sierakowie, pow. kościańskiego, przy­
szły dwie cyganki i widząc chorą, leżą­
cą w łóżku, żonę Szklarskiego, poczęły 
rozpytywać się^ ,na co chora cierpi 
i wyraziły gotowość zażegnania i wy­
leczenia, rzekomo zadanej przez osoby 
trzecie choroby, lecz do wykonania 
tego potrzebny im jest banknot 20 zł. 
Bez jakiegokolwiek zastanowienia się, 
21-Ietnia córka Joanna pobiegła do sza­
fy i wyciągnęła portfel z zawartością 
1.900 zł, z której to kwoty wręczyła 
cygankom żądane 20 zł.

Cyganki, widząc niedoświadczonych 
ludzi, postanowiły wykorzystać to, i po 
pewnym czasie ponownie zgłosiły się

Z POMORZA
—• Nowe u. W. Kupiectwo występuj, 

ciwko jarmarkom kramnym. które odbywaj, , 
na rok aż 5 razy a które podkopują egzysten ’ 
zasiedziałego kupiectwa miejscowego.

— W wiosce Tryl dokonali nieznani osob»: 
cy włamania do mieszkania rolnika G. pra ■' 
zabierając wartościowsze rzeczy. '

— Fabryka p. Borkowskiego tego roba 
kupiła około 6 000 ctr. kapusty, (tts)

— • Śwlecie. W piątek, 15 bm. <jou 
nala rada miejska wyboru burmistrza n,. 
zawodowego na lat 5. Na to stanowisk 
zgłosiło się 16 kandydatów. Na przewJ 
niczącego zebrania wybrano p. Zatorski 
go, a jako asesorów pp. Kufla i Rybicki- 
go, poczem przystąpiono do wyboru, 
nik byl następujący: pp. Leon Kowal*
10 gl. Mieczysław Slabędzki 5 gl i j 
ważny. Zatem został wybrany hurni 
strzem p. Leon Kowalski, dotychezaso». 
burmistrz komisaryczny.

— Kolo Opieki Rodzic, przy gimn. 
edukacyjnem wystąpiło z memorjalem i, 
Min. W. R. i O. P. o utworzenie 2 kij, 
licealnych przy miejscowem gimnazja» 
państwowem. Wniosek został popart, 
przez korporacje miejskie jak i władz’, 
powiatowe oraz zrzeszenia gospodami 
miasta i powiatu.

* Tczew. W czwartek aresztowano na dwoe 
cu 27-letniego Stefana Lewandowskiego z Mła. 
wy, w pociągu Gdynia—Warszawa, ktńry po, 
dróżowal za sfałszowanym przez siebie bilete#, 
blankietem kolejowym.

— W zagrodzie rolnika Józefa Zustka , 
Szczerbięcinie wybuchł w czwartek wieczorej 
pożar, prawdopodobnie wskutek zbrodniczy, 
podpalenia. Pastwą płomieni padła stajnia, sto-’ 
dola z maszynami i zbożem.

— Wybór burmistrza odbędzie się w ponie. 
działek. 18, bm. (at)

— Przed sądem grodzkim zasiedli na ławi, 
oskarżonych zawodowi złodzieje rolni: Bronislsj 
Pestka. Józef Kurzawa. Wilhelm Zalewski. Jst 
Grzegorzewski, Wiktor Radke i Francisie! 
Winkelmann wszyscy z Brzeźna, pow. Staro, 
gard, oskarżeni o kradzież na polu p Kriesa 
Waćmierku. W wyniku przeprowadzonej n,„ 
prawy sąd skazał Kurzawę, Pestkę i Winkę) 
manna, każdego z nieb po 7 miesięcy więzienia. 
Pozostali skazani zostali po 6 miesięcy więzienia

—* Toruń. Założono Tow. Pomocy Potop} 
Zagranicznej. Referat o Polonji zagranicznej 
wygłosi! p. Stefan Szw’edowski z Warszawy.

— Odbyło się posiedzenie Prezydium Radj 
Zrzeszeń Naukowych Artystycznych pod prze 
wodnictwem prez. ks. prałata Mańkowskimi 
Za naczelne zadanie Rada postawiła sobie rea­
lizację budowy w Toruniu gmachu muzealno 
bibljotecźno-arehiwalnego. Zrealizowano założe­
nie przy Instytucie Bałtyckim stacji nankowei 
d!a przejezdnych uczonych. Rada Zrzeszeń prze 
jęła agendy Zbiorów Pomorskich a w zakresu 
tych agend przejęła sprawę badań prehistorycz­
nych na terenie Pomorza, powierzając praą 
w zakresie wykopalisk i działu prehistorycznegjl 
Muzeum Miejskiego w Toruniu p. mg. Janowi! 
Delekcie.

— W urzędzie wojewódzkim zostało zarojęE 
strowane Stowarzyszenie ..Matka i dz;ecko". CeS 
lem stowarzyszenia jest opieka moralna i porno«, 
materialna dla matek i niemowląt.

Z GDYNI I WYBRZEŻA
—• Gdynia. Przechodząc w nocy ul. Trau­

gutta policjant zauważył leżącego na ziemi p<ra-i 
nionego. w stanie nieprzytomnym meżczyzae, i 
Wezwane pogotowie zawiozło rannego do szpi-j 
tala. Stwierdzono, że ciężko ranny by! komplet-! 
nie pijany, ale rany musialy mu najprawdopo-! 
dobniej zostać zadane przez osobę trzecią. Przyj 
rannym, który w kilka chwil po przewiezi™« i 
go do szpitala zmarł, nie znaleziono żadnych do-1 
kumentów.

— W Orłowie, na obszarze administracyjnym i 
Gdyni, wybuchł pożar w składzie droge^yjnym J 
Marczaka Stefana. Przyczyn pożaru nie ustało- j 
no. Akcja straży pożarnej zapobiegła rozsze-1 
rżeniu się ognia.

KSIĘGS STANU CYWILNEGO
Zapowiedzi.

Dnia 16. b. m. wywieszono następnjnce MP®* r 
wiedzi (osoby, przy których nie jest podań* | 
miejscowość, mieszkają w Poznaniu):

Porucznik Stan. Babiński i higjn. Gabryel*. 
Laurentowska: techn. kol. Marj. Filoda i I 
pryw. Heljodora Ernst: piek. Czesi. Balcerzak | 
i szw. Cecylja Krakowska: obuwn. Lud. "’¡ę z 
ozorek i Cecylja Brajerówna: rys. techn. Cze»-I 
Wojcieszyński i hafc. Irena Sobecka; kino^pet j 
Stan. Maćkowiak i służ. Juljanna Naliwajl I 
techn. drog.-wodny Marjan Wojtyniak w No-1 
wym Sączu i Irena Konieczna w Mosinie: stoi | 
Jan Skrzypczak i krawc. Pel. Skrobańska. ohoj* I 
w Luboniu: prof. gimn. Alfons Żarach i Hel | 
Muchowska w Chełmnie.

Zgony: . ..,
Dnia 16 listopada 1935 r. zapisano nasOT 

jące zgony: _ ...i
Anna Mączjrńska 7’/» godz.; Halina •i 

wiakówna 1 rok. 2 mieś.. 3 dni: Januarjusz ndo-bicki. robotnik, 50 lat: Seweryna Bzylowa z
mu Troschke. 78 lat: Walentyna. Katarzf 
Waldzina z domu Wesołowska. 35 łat: • 1p> .
Tylkowski. robotnik. 20 lat: Wiktor ldz:£JCZi,ć 1 
15 minut: Franciszek Kahler. kupiec. W ' [ 
Urszula Klecz, uczenica szkolna, 6 lat

do Szklarskiego, zwracając poprzek- s 
otrzymane 20 zł z oświadczeniem. z j 
choroba jest przestarzała i dla ’-aZ j 
gnania i wyleczenia chorej potrzebne 
jest wydanie wszystkich posiadany 
w domu pieniędzy. Mąż chorej SPIZZ i 
cityił się wydaniu pieniędzy, lecz cór 
Joanna, mimo protestu ze strony oJi7 
wydała cygankom całą kwotę 190" ' 
którą to kwotę przyrzekły cyganki 
paru godzinach zwrócić. ,ffl

Kiedy cyganki w przyrzeczony 
czasie nie pokazywały się, Szklars 
zgłosił fakt policji i mimo natychmi - 
stowego wszczęcia poszukiwań PrZ 
wszystkie okoliczne posterunki P- 
nie zdołano narazie ująć wyrafin°w 
nych cyganek.

ei%25c4%2599%25c5%25bca.ru
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Podniosła akademia na „Święto Młodzieży”
Wczoraj o godz. 12,15 w auli U. P. 

odbyła się uroczysta akademja „Świę­
ta Młodzieży“.

Na tę uroczystość przybyli przed­
stawiciele duchowieństwa z J. Em. ks. 
Kardynałem Prymasem Hlondem, 
władz administracyjnych, wojskowości 
i samorządowych, oraz społeczeństwa.

Na pięknie przybranej zielenią sce­
nie, obok której umieszczono podobi­
znę św. Stanisława Kostki, ustawiły 
się poczty sztandarowe drużyn K. S. M. 
i akademickiej „Romy“.

Uroczystość zagaił prezes okręgu 
K. S. M. druh Spiżewski, poczem chór 
młodzieży odśpiewał „Hymn ku czci 
św. Stanisława Kostki“ W. Dorożały. 
po deklamacji „Wierzymy" F. Błotnic- 
kiego, wykonanej przez druha Wiech­
cia, przemówił asystent kościelny ks. 
K Michalski, który wygłosił prelekcję 
na temat „Społecznego wychowania 
młodzieży“, wskazując w swym refera­
cie na te ideały społeczne, jakie winny 
przyświecać młodzieży polskiej i na 
drogi, jakiemi ma ona kroczyć, by 
spełnić swe powołanie społeczne wo­
bec Kościoła. Polski i przyszłości. Wy­
chowanie społeczne młodzieży musi
się oprzeć na zasadach chrześcijań­
skich. Tylko wtenczas będzie ono mo­
gło wznieść młodzież na wyższy sto­
pień doskonałości wewnętrznej, uszla­
chetnić' ją i zaprawić do wzniosłej 
smżby dla Kościoła i państwa Spe­
cjalny nacisk prelegent położył na do­
skonalenie się indywidualne.

Zkolei pieśni „Chorąży Niebieski“ 
F. Nowowiejskiego i „Ojcze nasz-* * W. 
Dorożały odśpiewał druh Chruszczyń- 
ski przy akomp. prof. M. Węigta.

Prezes Stów., p. Grandkowski, po­
wiedział w swe mprzemówieniu m. in. 
te słowa: „Zbieramy sie tu. aby zama­
nifestować przed) wszystkimi, że chcemy 
w życiu naszem, w życiu całej młodzie­
ży urzeczywistnić wszystkie zalety i 
cnoty dobrego Polaka i katolika, chce­
my katolickiego wychowania młodzieży,

Proces o ni
Dziś o godz. 9,15 rozpoczął się przed 

sądem okręgowym w Poznaniu obli­
czony na trzy dni proces przeciwko 
Stanisławowi Jurackiemu, zamieszka­
łemu w Poznaniu, ul. Szamotulska 22. 
b. właścicielowi firmy parcelacyjnej 
„Stanisław Juracki i Ska z z o. 
odpow.“ Przewodniczy kompletowi są-

Przewodniczący sędzia Ostrowski
dząceipu sędzia s. o. Ostrowski, jako 
wotanci występują sędziowie Długołęc­
ki i Włodarczak, oskarża prokurator 
®Mu apelacyjnego dr. Konieczny. Bro- 
h>ą adw. Eborowicz i aplik. adw. Ma- 
«ukiewicz.
FiJ>rzei? rozP°częciem rozprawy adw.

Borowicz wniósł o odroczenie rozpra­
wy i wezwanie postronnego biegłego 
księgowego, gdyż, jak twierdzi, orze- 
zerne biegłego Tadeusza Kowalskiego 

test stronnicze i nie może budzić zau- 
ania. Adw. Eborowicz przytacza przy- 

Y z których wynika, że biegły do-
01n>e robił poprawki w księgach han- 
lowych.. Aplikant adwokacki Maciu- 
lewicz stawia wniosek o powołanie 
a rozprawę całego szeregu świadków, 

przeważnie właścicieli ziemskich na o- 
eiiczności, że należności względem 
5“ Jyracki już uregulował, względ- 
e opiewają one na mniejsze sumy, 

Dra t0 wykazuje akt oskarżenia. 0- 
P ocz tego wnosi o przesłuchanie inż.

głębokiej wiary i cnoty w miodem po­
koleniu polskiego. W wielkiej ofensy­
wie katolickiej młodzież winna iść w 
pierwszych szeregach w walce ze złem.“

Wzruszającym momentem uroczy­
stości było odnowienie przyrzeczenia

łat Steipmetz. Podziękowawszy wszyst­
kim za przybycie na akademję, we­
zwał młodzież do miłości Boga i Oj­
czyzny. Złożyliście przyrzeczenie — 
kończył — że będziecie bronić zasad 
wiary i szerzyć ją, wierzę, że przyrze-

sposób stworzy! aktywa spółki do wyso- 
kości jednego miljona złotych. Psa tę 
chaotyczną i niezgodną księgowość często 
zwracali mu uwagę udziałowcy. JuracKl 
jednak twierdził, że wie co robi i że 
wszystko będzie dobrze.

ZEZNANIA OSKARŻONEGO 
Następnie składa zeznania oskarżo­

ny duracki. Do winy nie przyznają 
się. Twierdzi, że zarzucane mu w ak­
cie oskarżenia sumy nie przywła­
szczył sobie i składa obszerne i szcze­
gółowe wyjaśnienia, tyczące się jego 
działalności od roku 1919. Oskarżony 
wyjechał wówczas z Rosji i przybył 
do Poiski. W tym samym roku wyje­
chał do Kijowa, jako delegat rady 
opiekuńczej i kurjer dyplomatyczny 
M. S. Z., mając na celu ułatwianie od­
ciętej ludności polskiej powrót do kra­
ju* Twierdzi, że wywiózł z Rosji 1500 
ludzi. Po powrocie w grudniu 1919 r. 
rozpoczął działalność parcelacyjną. W 
1920 r. wyjeżdża ponownie do Rosji w 
delegacji Czerwonego i Białego Krzy­
ża, wywożąc rodziny polskie do Fran­
cji. Po powrocie do kraju przyjechał 
z rodziną do Poznania i tu wstąpił do 
Okręgowego Urzędu Ziemskiego, gdzie 
prowadził dział administracji cegielni, 
a następnie, jako mierniczy, referat 
parcelacyjny. W r. 1925 został prze­
niesiony do Leszna. Ponieważ jednak 
nie był z tej zmiany zadowolony, wy­
stąpił' z Urzędu Ziemskiego i rozczą.ł 
prywatne prace parcelacyjne.

Rozprawa trwa.

J. Em. ks. Kardynał Prymas Hlond udajesię do auli U. P. na uroczystą aka­
demję z okazji Święta Młodzieży“.

przez druhów K. S. M. Przyrzeczenie 
odebrał prezes Stów. p. Grandkow- 
ski, poczem przemówił krótko J. Em 
ks. Kardynał Prymas Hlond, który 
podkreślił konieczność doskonalenia 
się wewnętrznego. Bądźcie uczciwi — 
mówił — wnoście uczciwość w życie 
i usprawniajcie nią życie. Zewsząd 
słychać wołanie o człowieka uczciwe­
go — powiedział J. Em. ks. Kardynał 
Prymas Hlond — dlatego.też, Wy mło­
dzi, winniście być wzorem tej uczci­
wości.

Na zakończenie przemówił ks. pra-

Jaroszyńskiego, radcę wojewódzkiego 
który badał całokształt działalności 
Jurackiego.

Przeciwko tym wnioskom wystąpił 
prokurator, dowodząc, że nie są one 
istotne i ważne do oceny winy oskar 
żonego.

Sąd po blisko godzinnej naradzie 
odmówił wnioskom obrony. 
STRESZCZENIE AKTU OSKARŻENIA

Akt oskarżenia zarzuca Jurackiemu po 
1), że w czasie od marca 1927 r. do 30-go 
czerwca 1931 r. jako koncesjonowany 
właściciel firmy parcelacyjnej Stanisław 
Juracki i Ska. z o. o. w Poznaniu do­
puścił się bezprawnie przywłaszczenia go­
tówki. będącej w jego posiadaniu, jako 
pełnomocnika majątków, parcelowanych 
przez niego, względnie jako właściciela 
firmy parcelacyjnej, na łączną sumę 
647 886,16 zł, 2) że 16 łipca 1930 r. jako, za­
rządca spółki podał do sądu grodzkiego 
w Poznaniu fałszywe dane przy.rejestro­
waniu firmy, że każdy z udziałowców 
płaci 50 procent na udział, co nie je-st 
zgodne z prawdą. 3) że jako dłużnik nie­
wypłacalnej spółki, w zamiarze pokrzyw­
dzenia wierzycieli, prowadzi! handlowe 
księgi niezgodne z prawdą.

W uzasadnieniu aktu oskarżenia spra­
wa przedstawia się następująco:

Juracki pracował początkowo jako 
miernik przy Urzędzie Ziemskim w Po­
znaniu, prżyczem jego sytuacja finąnśoyya 
była bardzo zła. Dopiero gdy zaczął dzia­
łalność parcelacyjną, jego stan majątko­
wy znacznie się poprawił. W r. 1926 za­
łożył spółkę parcelacyjną z Władysławem’ 
Chełmickim, do której potem wciągnięto' 
Zbigniewa Morawskiego. W r. 1927 mini­
sterstwo reform rolnych udzieliło Jurac­
kiemu koncesji na parcelację majątków. 
Juracki zobowiązał się do wpłacenia na 
kapitał zakładowy 20 proc, gotówką. Kon-

Oskarżony Stanisław Juracki w otoczeniu obrońców’': mec. Eborowicza i apl. 
adw. Maciukiewicza.

czenia tego dotrzymacie. Ks. prałat 
Steinmetz zwrócił się następnie do 
J. Em. ks. Kardynała Prymasa Hlonda 
i poprosił o błogosławieństwo. Po 
udzieleniu zebranym błogosławień­
stwa przez J. Em. ks. Kardynała Pry­
masa Hlonda, odśpiewano „Hej do 
apelu“.

Piękna uroczystość, w czasie które; 
wszystkie przemówienia i występy go­
rąco oklaskiwano, wywarła na zebra­
nych, którzy szczelnie wypełnili roz­
ległą aulę U. P„ podniosłe wrażenie.

cesję- tę udzielono mu na rok; minister­
stwo reform rolnych przedłużyło ią je­
szcze na jeden rok. W r. 1929 firma zna­
lazła się w ciężkiem położeniu. Minister­
stwo uzależniło prowadzenie dalszej kon­
cesji od zwiększenia kapitału, oraz utwo­
rzenia osoby prawnej. Juracki, jako kie­
rownik tej firmy zaangażował w obrotach 
swoich fundusze prywatne, złożone przez 
szereg właścicieli majątków ziemskich i 
systematycznie, w ciągu całej swej dzia­
łalności, przywłaszczał sobie pieniądze, 
które inkasował od nabywców parceli. — 
Właścicielom ziemskim wypłacał częścio­
wo kwoty, osiągane ze sprzedaży parcela- 
cyjnych majątków. Potrącał on szereg 
sum, jako kaucje rozmaitym właścicie­
lom. ale tych kwot nie wnosił do Banku 
Ziemskiego. Kwoty w ten sposób osiąga­
ne obracał na swoje własne potrzeby i u- 
mieszćżał w swoich własnych interesach. 
W ten sposób zostało pokrzywdzonych o- 
koło 40 osób, rekrutujących się przeważ­
nie ze sfer ziemiańskich.

W dniu 12 grudnia 1929 r. u notariu­
sza Sławskiego zawiązana została spółka 
z kapitałem zakładowym jednego miljona 
złotych. Kierownikiem tej spółki został 
Juracki. Do spółki tej przystąpiło kilka 
osób, m. in. hr. Adam Żółtowski, przy­
cięta zobowiązały się one wpłacić 50 pro­
cent zadeklarowanych udziałów. Juracki 
wiedział, że jego interesy stoją bardzo źle, 
gdyż pasywa poprzedniej spółki wynosiły 
przeszło 300 tysięcy złotych. Mimo to Ju­
racki zadeklarował w sądzie grodzkim 
przystąpienie do spółki z kapitałem 100 
tysięcy złotych. Jak się później okazało, 
tylko dwie osoby z tej spółki wpłaciły 
częściowo a konto zadeklarowanych sum, 
reszta natomiast wogóle kapitałów zade­
klarowanych nie uiściła. Oskarżony Ju­
racki prowadził w księgowaniu udziałów 
i bilansów zamknięcie szereg fałszywych 
pozycyj, tyczących się stanu kasy i ra­
chunków dłużników i wierzycieli i w ten

Zgon weterana
W niedzielę, o godz. 11,15 rozstał 

się z tym światem weteran Michał Mi­
chalski, powstaniec narodowy 1863 ro­
ku.

Sp. Michalski ur. się dnia 19 lipca 
1847 r. w Grzybowie—Chrzanowicach, 
pow. wrzesińskiego, w dobrach należą­
cych do rodziny Trąmpczyńskich, 
gdzie ojciec jego był zatrudniony. W,

Śp. Michał Michalski, weteran 
z 1863 roku.

wieku 1,5 lat młody Michał ruszył na 
powstanie, gdzie pełnił funkcję gońca 
konnego, przewożąc przez granicę pru- 
sko-rosyjską. pisma, rozkazy i t. p. do 
obozu w dobrach Kaźmierskich Z 
Grzybowa, gdzie Trąmpczyńscy sprzy­
jali ruchowi powstańczemu, Michalski 
przeprowadzał ńowonapływających po­
wstańców, w grupach po 200 i 300, no­
cami przez żyto na stronę rosyjską, co 
nie było łatwem, ponieważ granica by­
ła z obydwu stron obsadzona przez 
żołnierzy pruskich i rosyjskich. Przy 
jednej takiej wyprawie został napad­
nięty przez patrol kozacki i ranny cię­
ciem szablą w lewą rękę.

Po powstaniu Michalski zajmował 
się we Wrześni przewozem towarów, a 
później pracował w tamtejszej cu­
krowni. Od r. 1922 zamieszkiwał w Po­
znaniu u swego syna Stanisława Mi­
chalskiego, przy ul. Strumykowej 5.

Śp. Michał Michalski był odznaczo­
ny krzyżem niepodległości i krzyżem 
pamiątkowym z r. 1863/1933. Pogrzeb 
odbędzie się prawdopodobnie w środę, 
z kaplicy przy Wałach Jana III. R. i. p.!

*
Jak nas informuje Towarzystwo Pomo­

cy Inwalidom Wojennym i Weteranom 
z 1863 roku, pozostało w Wielkopoisce po 
zgonie ś. p. Michała Michalskiego, je­
szcze tylko 5 weteranów tego powstania, 
dwóch w Poznaniu, a trzech na prowincji.

Są to: p. Aleksander Cielewski. ulica 
Szamarzewskiego 30, i p. dr. med. Ma­
ksymilian Ziółkowski, ul. Niegolewskich 
nr. 4. Na prowincji mieszkają pp.: Kon­
stanty Mazurek w Sulmierzycach pow. 
Odolanów, Józef Winnicki w Gnieźnie* 
Krzywe-Koło 1 i Stanisław Dymczyński 
Ostrów Ch(pt)Ch’ P°CZta °CUŻ’ powiat
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DZIAŁ GOSPODARCZY
190 tys. OezrMnyih
prwwnilców umysłowych

W czasach przedwojennych „pro­
dukcja“ pracowników umysłowych we 
wszystkich b. zaborach (za wyjątkiem, 
może, b. Galicji) odbywała się conaj- 
wyżej w miarę zapotrzebowania ryn­
ku; odczuwano też raczej brak, aniżeli 
nadmiar pracowników umysłowych. 
Obserwacja ta odnosi się szczególnie do 
b. zaboru pruskiego, gdzie przed wojną, 
było można mówić o wyraźnym bra­
ku inteligencji pracującej.

Sytuacja na rynku pracy uległa za­
sadniczemu przeobrażeniu po wojnie. 
Zapotrzebowanie na. pracowników u- 
mysłowych dla administracji państwo­
wej i samorządowej oraz dla odradza­
jącego się w szybkiem tempie przemy­
słu, handlu i bankowości przewyższy­
ło i to znacznie, podaż ze strony t. zw. 
Świata pracy. Pod wpływem koniecz­
ności trzeba było sięgnąć do czynni­
ków nieprzygotowanych należycie do 
zawodów inteligenckich i angażować 
ludzi ze sfer drobnomieszczańskiej', 
rzemieślniczej a nawet robotniczej. 
Część tych ludzi w miarę upływu lat, 
dzięki wrodzonej energji, poprawiła 
swe kwalifikacje, część jednak — i to 
poważna — uczynić tego nie zdołała. 
Tę ostatnią grupę szacuje się śród sa­
mych bezrobotnych pracowników umy­
słowych na około 60 000 osób. Oto jed­
no ognisko bezrobocia.

Drugie ognisko bezrobocia tworzy 
liczny zastęp łudzi, którzy garnęli się 
do zawodów, cieszących się nadmierną 
popularnością; mowa o zawodach u- 
rzędniczym, prawniczym, technicznym 
i medycznym. Ten owczy pęd, nieco 
snobistyczny, spowodował, że donie- 
dawna istniały w Polsce gałęzie pracy, 
cierpiące na brak wykwalifikowanych 
pracowników umysłowych, podczas 
gdy inne gałęzie pracy cierpiały i cier­
pią na przeludnienie.

Z tych dwóch głównych ognisk zro­
dziło się zjawisko bezrobocia pracow­
ników umysłowych w Polsce. Ujawni­
ło się ono w całej pełni już w r. 1924, 
\y okresie stabilizacji złotego, oraz w 
czasie trwającego wciąż od połowy 
1929 r. kryzysu. Już w tym roku Czaj­
kowski i Derengowski naliczyli w Pol- 
sfee 63 000 bezrobotnych pracowników 
umysłowych.

W roku 1933 szacowano liczbę bez­
robotnych pracowników umysłowych 
ńa około 170 000, zaś w roku bieżącym
— jak wynika z artykułu, zamieszczo­
nego przez p. H. Rygiera w oficjalnym 
„Przeglądzie Ubezpieczeń Społecznych'*
— armja bezrobotnych pracowników 
umysłowych wzrosła do 190 000..*

Armja ta składa się z trzech wiel­
kich grup;

Pierwsza z nich zawiera pracowni­
ków nie posiadających dostatecznych 
Hwalifikacyj do zawodów inteligenc­
kich. Według obliczeń Instytutu Spraw 
Społecznych, 46,3 proc, (dla mężczyzn) 
i 47,6 proc, (dla kobiet) bezrobotnych 
pracowników umysłowych posiada wy­
kształcenie zaledwie początkowe, śred­
nie nłeukończone lub zawodowe niż­
sze. Ta grupa bezrobotnych skazana 
jest bądź na stałe bezrobocie, bądź na 
przejście do zawodów o charakterze 
pracy fizycznej.

Drugą grupę stanowią praeownłcy 
o dostatecznych kwalifikacjach 1 o 
należytej praktyce, a zredukowani 
głównie w latach 1930—1933. Grupa ta 
ma znacznie większe szanse powrotu 
do pracy wraz z poprawą sytuacji go­
spodarczej.

Wreszcie trzecia grupa — to mło­
dzież, która ukończyła szkoły odpo­
wiedniego stopnia, lecz nie posiada je­
szcze dostatecznej praktyki zawodo­
wej. Młodzież, kończąca studja corocz­
nie _ to zastęp 30 000 ludzi. Nawia­
sem mówiąc, stanowi ona pewne nie­
bezpieczeństwo dla znacznej liczby 
starszych pracowników umysłowych, 
jeszcze pracujących, lecz nie posiada­
jących dostatecznych kwalifik&cyj o- 
gólnych i zawodowych.

Z cyfr powyższych sucho, lecz wy­
mownie odtwarzających grozę położe­
nia na rynku pracy, wynika, jak nie­
bywale ważną jest zdrowa polityka 
gospodarcza, której ostatecznym celem 
jest danie maksimum pracy szerokim 
warstwom narodu. Także kwestja ży­
dowska, w świetle cyfr ilustrujących 
rosnące z roku na rok bezrobocie inte- 
igencji. ukazuje się jako problem, z 
którego radykalnem rozwiązaniem nie 
można zwlekać.

RYNKI PIENIĘŻNE I TOWAROWE
Pieniądz i papiery wartościowe

Na światowych giełdach papierów war­
tościowych panowała w tygodniu ubie­
głym przeważnie tendencja słaba.

Giełda nowojorska miała usposobienie 
słabsze. Większość papierów uległa zniżce. 
Pożyczki polskie wykazywały tendencję 
niejednolitą. W dniu 15 b. m. notowano 
(w nawiasach cyfry z 9 b. m.): 8 proc. poż. 
Dillona. 92.00 (91.50), 7 proc. poż. stab. 100.50 
(102.62%), 6 proc. poż. dolarowa 79.10
(79.00), 7 proc. poż. m. Warszawy 68.50 
(68.00), 7 proc. poż. śląska 69.00 (68.50).

Giełda londyńska wykazywała początko­
wo tendencję słabą, co przypisać należy po­
gorszeniu się stosunków angielsko-wlo- 
skich, okresowi przedwyborczemu, jako- 
też małym widokom na porozumienie mię­
dzy pracodawcami a robotnikami w prze­
myśle górniczym. W dzień wyborów kur­
sy nieoo się wzmocniły, jednak obroty by­
ły małe.

Na giełdzie paryskiej przeważał nastrój 
słaby. Główną przyczyną tego były nie­
porozumienia między rządem a komisją 
finansową izby deputowanych na tle poli­
tyki finansowej, a zwłaszcza budżetowej 
gabinetu francuskiego, oraz coraz wyraź­
niej uwydatniająca się opozycja przeciw­
ko pretńjcpowi Lava!owi. Najbardziej u- 
cierpiały renty państwowe i akcje banko­
we.

Na giełdzie amsterdamskiej dała się za­
uważyć tendencja mocniejsza, wywołana 
wzmożonym dopływem złota do Banku 
Holenderskiego oraz dalszą obniżką stopy 
dyskontowej tego Banku. Giełda berliń­
ska wykazała w pierwszych dniach okresu 
sprawozdawczego dawno nienotowaną 
baissę, pod koniec tygodnia nastąpiło jed­
nak pewne uspokojenie. Giełda wiedeńska 
miała tendencję niejednolitą. Dużą zwyż­
kę wykazały akcje przemysłu zbrojenio­
wego.

Na giełdzie warszawskiej większe zmia­
ny nie zaszły. Obroty na rynku dolarowym 
b-ły małe. Za dolary płacono 5,31%—3,31;*. 
Dolary złote notowano 9,02—8,98, ruble zło­
te 4,80—4,82, ruble srebrne 1,80, bilon srebr­
ny0,82. Czeki New York notowano 5,31 *A 
do 5,315/8 kabel 5,307/8—5,31%. Z dewiz 
europejskich zwyżkował lekko Berlin, 
reszta bez mian. Za czerw-ońce sowieckie 
płacono 1,75—1,73 zł.

Ziemiopłody
Ceny naszych głównych zbóż kształto­

wały się w ub. tygodniu następująco:

11.11. 12.11. 13.11. 14.11. 15.11. 16.11.

Pszenica
Warszawa
Poznań
Bydgoszcz
Łódź

— 000
17,75
18,25

20,00
17,7-5
18,23

20,00
17.75
18,00
20,0

20,00 
17.7? 
18.00 
19 75

17,75
18 00

ty*
Warszawa
Poznań
Bydgoszcz
Łódź

— 13,50
12,-5
13,25

13.50
12.50 
13,¿5

V, 50 
12.5 - 
13,25 
14.00

13,50 
1’,50 
13,25 
14 0

12,50
13,00

Jęczmień
warszawa
Poznań
Bydgoszcz
Łódź

15,00
14.50
14,25

15,00
14,50
14,25

15,00
14.50 
14,26
14.50

15,00
14.50 
.4.25
14.50

14/0
14,25

Owies
Warszawa
Poznań
Bydgoszcz
Łódź

— 15,75
G,t5

16,25
15,7’
16,25
16,25

16.75
16.25
16.25 
16,50

15,75 
16, 5 
1625 
16,26

16.25
16.25

Ceny na ważniejszych rynkach zbożo­
wych w tygodniu sprawozdawczym ule­
gły znów pewnemu spadkowi, tendencja 
zniżkowa zaczyna nabierać cech trwało­
ści. Zaznaczyć należy, że przewozy z&- 
morskie zboża są obecnie większe od ze­
szłorocznych. przyczem rynki importerskie 
stosunkowo łatwo wchłaniają zaofiarowa­
ny towar. Widocznie o nabywców nie­
trudno, tembardziej, że ceny, wobec 
znacznej podaży nie są wysokie, chociaż 
wciąż jeszcze wyższe od przeciętnych z 
paru ubiegłych lat kryzysowych. Ta wła­
śnie cena pozwala przypuszczać, że duża 
poda^Z potrwa jeszcze czas jakiś, dopóki 
cena nie spadnie do poziomu, przy któ­
rym sprzedawca zacznie ponosić straty.

Na szczególne podkreślenie zasługuje 
fakt, że zboże sprzedawane obecnie na 
wielkich rynkach światowych (głównie 
pszenica) pochodzi przeważnie nie z tego­
rocznych zbiorów, lecz z zapasów z lat 
dawnych. Argentyna dzisiaj większych 
ilości zboża już nie posiada, Australja 
zaś wywozi niemal wyłącznie na Daleki 
Wschód, przywożona więc do portów 
europejskich pszenica pochodzi niemal 
wyłącznie z Ameryki Północnej, zwłaszcza 
z Kanady, której stocki były bardzo duże. 
Znaczne przeto zapotrzebowanie ze strony 
rynków importerskich będzie miało nie­
wątpliwie ten pomyślny skutek, że stocki 
ulegną poważnemu zmniejszeniu.

Na rynku krajowym znaczniejsze zmia­
ny nie zaszły. Zaznaczyć należy, że na 
rynkach zagranicznych sytuacja dla żyta 
układa się naogół, niepomyślnie,' głównie 
skutkiem dużego urodzaju i niskich cen

kukurydzy. W każdym razie cena pszenicy 
jest stosunkowo znacznie wyższa, aniżeli 
żyta. To jest między innemu przyczyną, 
że cena żyta i u nas jest niską — pomi­
mo nawet niezbyt dużej podaży. Na za­
znaczenie zasługuje, że ceny zwierząt ho­
dowlanych, zwłaszcza trzody chlewnej, u 
nas w ciągu ostatniego miesiąca poważ­
nie spadły, odpada zatem najważniejszy 
w naszych warunkach czynnik, wpływa­
jący na poziom cen zboża. Mianowicie 
rolnikowi przestaje się kalkulować „prze­
robienie zboża na mięso“. Z tego względu 
niema warunków, sprzyjających wzrosto­
wi cen.

Dotyczy to głównie żyta. Pszenica jest 
prawie o 50% droższa. Dla jęczmienia sy­
tuacja układa się nadal niezbyt pomyśl­
nie, dla owsa natomiast stosunkowo le­
piej, gdyż na niektórych rynkach krajo­
wych ceny owsa i jęczmienia browarnego 
są jednakowe. Wobec dużych wymagań 
jęczmienia pod względem gleby i nawo­
żenia, jest to dla hodowców tego zboża 
okolicznością niezbyt pomyślną.

Jaja
Dostawy nieznaczne. Płacono ca zło­

tych 130,— za skrzynię 24-kopową, w pół- 
hurcie 1.50 za mendel jaj świeżych, zł 1,60 
za mendel jaj gwarantowanej świeżości.

Masło *
Po przejściowem wzmocnieniu rynku 

angielskiego nastąpiło pod koniec okresu 
sprawozdawczego lekkie osłabienie ryn­
ku, jakkolwiek notowania utrzymują się 
powyżej zaobserwowanego ostatnio naj­
niższego poziomu cen. Notowano: nowo­
zelandzkie 102, australijskie 101, afrykań­
skie 98, polskie 95—98 eh par ctw landed 
London. Sprzedaże masła polskiego usku­
teczniano w ramach tych notowań. Ko­
penhaga pozostała bez zmiany na 220, 
koron za 100 kg przy wyczekującej ten­
dencji.

W związku z podpisaniem w dniu 4 bm. 
polsko-niemieckiego układu kompensacyj­
nego, wspominaliśmy już o nowych moż­
liwościach zbytu na naszym najbliższym 
i naturalnym rynku, jakim jest rynek nie­
miecki. Możliwości zbytu są znaczne i za­
powiadają się korzystnie, pouczeni jed­
nak zeszłorocznem niepowodzeniem, spo- 
wodowanem brakami polsko-niemieckiej 
umowy kompensacyjnej z października 
r. ub., eksporterzy polscy przed wznowie­
niem wysyłek do Rzeszy Niemieckiej będą 
chcieli mieć zapewnienie, że regulacja na­
leżności nastąpi — jak to jest przyjęte 
zwyczajami handlowemi naszej branży—- 
odwrotnie i nie powtórzy się bolesny prze-

KRONIKA GOSPODARCZA
Zastosowanie sankcyj w obrotach towarowych z Wiochami

umowy licencyjnej zawartej między Pań- 
stwowemi Zakładami Inżynierji i SpółkąW nr. 82 Dziennika Ustaw R. P. z dn. 

15 listopada ukazało eię rozporządzenie 
min. skarbu, wydane w porozumieniu z 
ministrami: spr. zagr., rolnictwa i r. r„ o- 
raz przem. i handlu o ograniczeniach 
obrotu towarowego z Włochami i posiadło­
ściami włoskiemu

Rozporządzenie to zakazuje przywozu 
dó polskiego obszaru celnego wszelkich 
towarów, pochodzących z Włoch lub po­
siadłości włoskich.

Rozporządzenie zabrania wywozu z pol­
skiego obszaru celnego z przeznaczeniem 
do Włoch ł posiadłości włoskich szeregu 
towarów krajowych, jak również zagra­
nicznych reeksportowanych z wolnego 
obrotu lub ze składów celnych. Rozporzą­
dzenie wymienia, jako towary zakazane 
do wywozu — Zwierzęta pociągowe, kau­
czuk orasz m, in. szereg metali.

Zakaz przywozu nie obejmuje złota, 
srebra, książek, dzienników i wydawnictw 
periodycznych* map. wyrobów kartogra­
ficznych, nut, statku „Batory“ wraz z urzą­
dzeniem, towarów służących do budowy 
samochodów przywożonych w wykonaniu

Udogodnienia podatków© 
dla rolników

Jak się dowiadujemy, Izba skarbową w 
Poznaniu, celem umożliwienia roliiikom, 
mieszkającym zdała od siedziby urzędu 
skarbowego zapłaty w dogodnych dla njch 
warunkach i bez narażenia się na koązta 
przed upływem terminu płatności raty po­
datku gruntowego za II półrocze 1935 oraz 
z daniny majątkowej z I grupy kontyn­
gentowej poleciła poszczególnym urzędom 
skarbowym zorganizować w siedzibach 
urzędów gminnych oraz większych groma­
dach bezpłatny pobór tych podatków-.

Bezpłatny pobór odbędzie się w okresie 
od 26—30 listopada b. r., o czem jeszcze 
miejscowe władze ogłoszą w sposób w da­
nej miejscowości przyjęty.

Jak nam poza tem wiadomo, w związku 
z tegoroczną klęską posuchy postanowiła 
Izba skarbowa, aby nie narażać poszkodo­
wanych posuchą rolników na uiszczenie 
w trudnym dla nich okresie należności, 
które mogą być następnie umorzone, przy­
znać Ulgi w postaci umorzenia części po­
datku gruntowego i daniny majątkowej

dewszystkiem dla wojewódetw zachodnich 
eksperyment, powodujący w swych skut­
kach zamrożenie prawie całości kapitału 
obrotowego eksporterów.

Rynek krajowy wykazuje mało aktyw­
ności. Podaż znaczna, jakkolwiek prze­
ważnie wychodząca tylko z mleczarń, któ­
rych towar nié nadaje się na eksport.

Skóry
Sytuacja na rynku skór gotowych coś­

kolwiek się odprężyła i to skutkiem chwi­
lowej stabilizacji cen za surowiec. — Ce­
ny za surowiec bydlęcy nie wykazują 
chwilowo zmian ani w górę, ani w dół; 
ceny za surowiec cielęcy obniżyły się o 
przeszło 10% z dążeniem do pewnej sta­
łości.

Sezon w dalszym ciągu nie dopisuj« 
mimo, że Zwyżki cen w handlu detalicz­
nym prawie się nie odczuwa. Garbarz« 
również nie podwyższyli cen ponad 10% 
przy skórach twardych, a 25"r30% przy 
skórach miękkich, co wskazywałem? na 
to, że przy cenach wyższych, zbyt byłby 
jeszcze trudniejszy. Transakcje gotówko­
we obracają się jeszcze w sferze dawniej­
szych cen i warunków przed haussą.

W sezonie jesiennym ożywia się rów- 
nież obrót skórami siodlarskiemi i paso- 
wemi na pasy transmisyjne. Ceny oczy­
wiście i tu zwyżkowały, co pozostaje jed­
nak bez większego znaczenia i to wskutek 
tego, że wieś w dalszym ciągu me moż« 
interwenjować. Niema już dzisiaj kon­
traktów, a uprzęże łata się samemu, to 
też siodlarze obecnie zajmować się mu­
szą wytwarzaniem Ł zw. galanterji skó­
rzanej. Gap.)

Przemysł obuwniczy
Ceny na obuwie gotowe nie zwyżko­

wały prawie wcale, tak w hurcie, jak i w 
detalu trudno jest osięgnąć wyższe ceny 
zwłaszcza za obuwie ludowe, a w*ęc ma­
sowego wyrobu. Mamy w Polsce, jak do­
tąd nikłą ilość warsztatów i zakładów 
mechanicznych, a wytwórcy ręcznego obu­
wia leniwiej reagują na wszelkie zwyżki 
temwięcej, ż® w zawodzie szewckini ma* 
my nadmiar rąk do pracy i wszelkie wy­
równania strat dzieją się kosztem pra- 
cowników-chałupników. .

Ciągle zmienna moda, szczególnie w 
obuwiu damskiem wiele sprawia zmart­
wienia tak fabrykom mech., jak i wy­
twórcom ręcznym. Co wczoraj było je­
szcze „krzykiem“ mody, dzisiaj już żadna 
elegantka po to nie sięgnie i w ten spo­
sób mnożą się zapasy niemodnego nbu- 
wia, na które absolutnie niema zbytu, a 
amortyzacja odbywa się znowu kosztem 
pracownika. _ „ , .

Jedynie detaliczne handle obuwiem 
dają sobie jakoś radę przez ostrożne za­
kupywania i na obroty się nie uskarżają

ir---n  -
Akc. „Fiat“ w Turynie. Poza tem od zaka­
zu tego wyłączone będą na zasadzie ze­
zwoleń min. skarbu również towary, 
wożone w wykonaniu zawartych umów, ® 
ile należność została całkowicie uiszczon 
dostawcy włoskiemu najpóźniej w dn. 1 
października b. r. ._

Omawiane rozporządzenie nie 
je również szeregu przedmiotów, P£zyc";C 
dzących lub pochodzących z Włoch, 
posiadłości włoskich, zazwyczaj zwaim»- 
nych od należności celnych, jak np. prze‘ 
miotów używanych, które podróżni wic> . 
ze sobą do osobistego użytku, mienia “i 
wanego osób przesiedlających się do P 
skiego obszaru celnego itd.

Rozporządzenie nie stosuje «<5 do _ 
warów, nadanych do przywozu do polski - 
go obszaru celnego, jak również nadany 
do wywozu z tego obszaru najpozmej 
przedmiocie wejścia w tycie omawianego 
rozporządzenia. . .„¡«m

Rozporządzenie weszło w życie z dniem 
18 listopada b. r.

Jeszcze przed upływem terminu *
tych należności. W przypadkach gdyby 
rzędy skarbowe nie zdołały przeprowaa 
umorzeń w tym terminie poleciła >_ 
skarbowa ograniczyć tymczasowo P°" 
kwot, przypadających do uiszczenia z U' 
łu podatku gruntowego za II półrocze n 
r. jak i daniny majątkowej z I grupy k 
tyngentowej w ośrodkach, dotkniętych k 
ftką posuchy do połowy.

Z ZAGRANICY
(z) Wielki Odpływ złoia z Banku Fran­

cji. Bilans Banku Francji za okres od 
października do 8 listopada r. b. wykazuj 
następujące zmiany ważniejszych P02-^ 
w porównaniu z poprzedniem sprawoz . 
niem (w milj. fr): zapas złota spadł o 6» > 
do 71,322,7; obieg banknotów spadł o <<w, 
do 82.545,4; natychmiast płatne zobowtą* 
nia łącznie z obiegiem banknotów spaa i 
z 96.815,6 do 95.864,4. Pokrycie złotem wy 
.nosi 74,40 proc, wobec 74,36 proc. Tak P 
ważny odpływ złota, który zresztą był 
przewidzenia, spowodowany został zamr 
pokojeniem, wywołanem niewyjaśniony



Nu ms.' LSI

Pomnik poległych 
na cmentarzu w 
Ostrzeszowie, u- 
fundowąny przez 
Tow. gimn. Sokół

Zgon słynnego króla
awanturników angielskich

W Londynie zmarł Sir Claude Cham­
pion de Crespigny, ostatni angielski „ry­
cerz bez trwogi“,

awanturnik w romantycznem tego 
stewa znaczeniu,

Ucząc 88 lat. Życie .ego człowieka o nie­
okiełzanej fantazji było łańcuchem sensa­
cyjnych przygód, których poszukiwał z 
brawurową śmiałością w całym świecie. 
Setki razy znajdował się w niebezpieczeń 
stwie życia, zawsze jednak zdołał się ura­
tować. Lekarze twierdzą, że w organiźmie 
tego niespożytego człowieka

nie było ani jednej kostki, któraby 
bodaj raz nie uległa złamaniu.

Jako 13-letni chłopiec wstąpił Sir Clau­
de de Crespigny do marynarki, którą po­
rzucił w 18-tym roku życia. Przez pięć lat 
służył w piechocie angielskiej aż do cza­
su, gdy odziedziczył tytuł barona po ojcu. 
Z tą chwilą rozpoczęło się jego fantastycz­
ne życie, nie mające sobie równego w 
nowszych czasach. Takich typów roman­
tycznych awanturników szukać należy 
chyba w zamierzchlem średniowieczu.

Już w najwcześniejszej młodości zasły­
nął Sir Claude de Crespigny jako mi­
strzowski,

najodważniejszy jeździec w AngljL
Podczas polowań i wyścigów łamał bez­
ustannie kości. Lecz po każdem opuszcze­
niu szpitala wracał znowu niezrażony i 
nieustraszony na grzbiet wierzchowca. U- 
rządzał najdziwaczniejsze mecze bokser­
skie z wynajętemi do tego celu roznosicie- 
lami węgla, którzy w Anglji należą do naj­
silniejszych ludzi.

Wkrótce stało się dla niego terytorjum 
Anglji zbyt ciasne i prozaiczne. Wyjechał 
do Indyj, gdzie

osiągną! mistrzostwo w polowania 
kordelasem na dziki.

Walka, taka wymaga, jak wiadomo, sza­
leńczej odwagi i olbrzymich sił. Gdy i ten 
sport stracił dla niego powab, wywędro- 
wał do Afryki.
.. Tam zasłynął wkrótce Sir Claude jako 
iście hrawurowy pływak.

Przepłyną! NU
w najniebezplecznlejszem miejscu.

gdzie koryt© rzeki jest najszersze, a prąd 
najsilniejszy. Nikt nie wierzył w możli­
wość wyjścia cało szalonego barona z tej 
przygody. De Crespigny wypłynął jednak

•’ zdrowo na przeciwnym brzegu i 
że odważyłby się na przebycie 

zeki jeszcze raz. Pewnego dnia wpadł do 
żołnierz, służący pod komendą de 

iesPigny‘ego, i dostał się w niebezpieczny 
.lr’ ®ez zastanowienia się wskoczył za 

dzielny oficer i wyratował go, za co
otrzymał złoty medal.

.ego czasu rozpisywała się prasa ca-
fcO świata o walkach de Crespigny‘ego
* najniefcezpieczniejszeml potwori 

krajów podzwrotnikowych.
ręczni»1 z oUwzymim pytonem, w
lamin6 zadusit tygrysa i zabił noso iatniąc mu kark.
be J\vg0tnverk?1-esowe 8łly byly mu P 
Wvm, , d.ziwacznych awantura: «aiww?$i wspinanie się na e: 
dobne t??1) Wież kościelnych i tyi zu wvrkamk° ?mne wyprawy. Pewne; 
go 1 z narażeniem życia p
jącei siPrZyaZT’ kt6ry wpadł do zato] się od krokodyli.
Pie^va°n vde Crespigny był jedn; 
sach grtyh Uników balonowych y

oderwanie się od ziemi uchodziło 
za szczyt bohaterstwa.

Wvcb U(Z1? w iednej z wypraw balonc 
Wat 1= k°ńcem XIX-go stulecia i wylądc 
oćb/no rn!n‘c obydwie nogi. Rząd angieleł 
zasliHrtZy ig0 .wówczas zi°tym medaiei 
Zwiń??’ , ziuty medal otrzymał o

w .° ników balonowych.
dniu swych diamentowych godóv

— Kur jer Frznański, wtorek, 19 listopada 1933 — Strona 11

licząc 75 lat, wziął baron Crespigny udział 
w zawodach pływackich, lako 73-letni sta­
rzec wyzwał na pojedynek swego kuzyna, 
Lorda Keayona, młodszego od siebie o 16 
lat.

Jego najlepsza i najwierniejsza towa­
rzyszka 1 przyjaciółka była jego żona,

która zmarła po 60-letniem pożyciu mał- 
żeńskiem ubiegłej wiosny. Po śmierci żo­
ny osłaoi nagle ten potężny organizm i z 
dnia na dzień gasł.

Zakonnica polska laureatką 
konkursu za oceanom

Wzorując się na nagrodach artystycz­
nych, ustanowionych przez „Światowy Zw. 
Polaków z zagranicy“, zarząd „Funduszu 
Szkolnictwa Polskiego zagranicą“ ustano­
wił również nagrodę pedagogiczną (tej sa­
mej wysokości co nagrody artystyczne, t. 
zn. dwieście dolarów). Nagrodę tę przy­
znał sąd konkursowy jednomyślnie fe­
licjance, siostrze Cyryli z Chicago, doktoro­
wi filozofji Uniw. Jag., jako wybitnej sile 
pedagogicznej o wyjątkowych kwalifika­
cjach i pierwszorzędnych zasługach dla 
szkolnictwa polskiego w Ameryce. (KAP)

Szkoła dla tra Iga dzieci
W Anglji przeszła obecnie nowa usta­

wa szkolna, która orzeka, iż rodzice nie 
są obowiązani posyłać dziecko do szkoły, 
o ile znajduje się ona w odległości 5 km. 
od siedziby rodziców. Wieśniak szkocki,

:: cXVa1tao7rakRcz8nej-i »Jak w siódmem niebie“ ;
J [ ng 17240 dramatyczna walka o prawo do życia i szczęścia z ]

LORETTĄ JOUNG Reżyserował SPENCER TRAC¥’M <
¡[ (znana z filmu Wyprawy Kizyżowe) FRAfcK B0RZAGE (znany z filmu Sng-Sing) ] 
O as terenu walk z Ab synH w Kinie „ŚWIT“ , św. Marcin 65. ;

Z najnowszej mody paryskiej. Ładny kabacik zimowy, przybrany futerkiem na 
wzór naszych serdaków.

J. Mac Kay, który mieszka z żoną i troj­
giem dzieci w szczerem polu, w odległości 
1 > km. od najbliższej osady, otrzymał na 
podstawie nowego prawa osobną szkołę 
dla swoich dzieci. Wybudowano więc opo­
dal domku Mac Kay‘a niewielki budynek 
szkolny, a obok dómek dla nauczyciela, 
który udziela lekcyj dzieciom wieśniaka. 
Tak więc szkoła istnieje dla trojga dzieci. 
Gdzież my jesteśmy?! Ale zato mamy A- 
Kadenję Literatury i wawrzyny ...

Mislonarz, podążający 
za śladami Lfompstoua

Ciekawą książkę, omawiającą zaprowa­
dzenie cywilizacji w Rodezji Północnej, 
wydano z okazji przeniesienia stolicy z 
Lionigstone do Lusaka, W pierwszym roz­
dziale książki autor wspomina O. Per Van 
Oost, który w 1896 r. podążał za śladami 
Lionigstona w krajach Wemba. Naczelnik 
wioski, Chitimukulu, ślubował, że zabije 
każdego białego człowieka, któryby się od­
ważył wejść do wnętrza kraju. O. Per Van 
Oost, który wybrał się do Afryki dla na­
wracania pogan, żadnych nie lękając się 
przeszkód, wszedł do wioski, ubrany w 
długą białą suknię, z hełmem tropikalnym 
na głowie, w towarzystwie dwóch krajo­
wych tragarzy, i rozpoczął swe apostol­
stwo. Chitimukulu był tak pełen podziwu 
dla odwagi misjonarza, że nietylko daro­
wał mu życie, ale przyobiecał przychylnie 
odnosić ńę Mo jego współbraci i do kup­
ców zagranicznych. W rok później ów o- 
krutny naczelnik wioski, której palisady 
ozdobione były czaszkami wrogów, zmarł. 
a jego poddani w obawie przed ofiarami, 
na które składały się również żywe isto­
ty ludzkie, poprosili Ojców Białych o roz­
toczenie nad nimi opieki.

Kolon blns samoloty włoskie
W jednostkach lotniczych włoski ‘ . sta­

cjonujących w koPnmch, wprowadzone 
zostały samoloty specjalnego typu. Są to 
jednopłatowce zakładów Caproni. Typ ko­
lonialny. zaopatrzony numerem 133, jest 
wyposażony w trzy silniki Piaggio-Stella 
VII o łącznej mocy 1350 koni. Ciężar samo­
lotu wynosi 6.500 kg., w tern 3000 kg. bomb. 
Płatowiec może rozwinąć szybkość do 250 
km./godz. Uzbrojenie stanowią 4 ciężkie 
karabiny maszynowe. W ten typ platow- 
ców jegt wyposażona eskadra hr. Ciano, 
znana pod nazwą „La Disperata", która 
tak skutecznie zwalcza swych czarnych 
nieprzyjaciół.

Fatalizm w Indiach
Fatalizm w Indjach wielki wywiera 

wpływ ria życie moralne i społeczne ludno­
ści. Z Bombaju donoszą, że podczas rozpra­
wy sądowej o kradzież roweru, dokonaną 
przez 15-letniego chłopca, ojciec tegoż dla 
uzyskania wyroku uwalniającego rozwo­
dził się o nieszczęsnej gwieździe, pod któ­
rą syn jego przyszedł na świat. Jeżeli 
wróżby z konstelacji gwiazd nie zawsze 
są potwierdzone taką naiwnością, to jed-

France EUegaard
świetna duńska pianistka, która w ubie-i 
głym sezonie odniosła w naszym koncer­
cie symfonicznym olbrzymi sukces, wystą­
pi w najbliższym IV koncercie symfonicz­
nym we wtorek, dnia 19 b. m. w Teatrze 
Wielkim. Artystka odegra wspaniały kon­
cert fortepianowy Saint Saensa nr. 2 

g-moll.

nak fatalizm ujemnie zaciążył na sposobie 
myślenia Hindusów. Dla Hindusa wszyst­
ko jest już z góry przeznaczone. Nawet w 
słowniku hinduskim dużo jest wyrazów, 
które dowodzą, że fatalizm uznaje się za, 
słuszn-’ Nawet konwertyci, o ile nie są 
dobrze przygotowani, mówią i myślą, ja­
koby wolna wola wcale nie istniała. I tak 
nowon a wrócony, któremu radzono nie 
zbliżać się do chorego, zarażonego 
ospą wietrzną, odpowiedział: „Jeżeli mo­
lem przeznaczeniem jest umrzeć na ospę 
wietrzną, muszę się temu losowi poddać, 
inaczej obawa o zarażenie się jest płonną 
i zbędną“.

Przekonania
— Dlaczego siedziałeś?
— Z racji przekonań,
— Jakto?
— Byłem przekonany, że w pobliżu 

niema policjanta. (Le Rire)

Tańce towarzyskie
Zdawałoby się, że tańce towarzyskie 

stanowią dziedzinę dziś już tak wszech- 
aronnie omówioną, przedyskutowaną i wy­
czerpaną, że w materii tej nie da się po- 
wiedzić nic nowego. Współżycie towarzy­
skie, w którem taniec reprezentuje tak 
ważny odcinek, posiada swoją teorję usta­
loną bardzo wyraźnie dekalogiem wycho­
wania domowego, kodeksem savoir vivre'u, 
zasadami dobrego tonu. A jednak, mimo 
zdecydowanego stanowiska całego kultu­
ralnego społeczeństwa wobec tej kwestji 
— wciąż jeszcze nie docenia się znaczenia 
tańca jako tego czynnika, który w naj­
pełniejszej mierze daje możność wykazania 
swych walorów towarzyskich.

W żadnej może dziedzinie obcowania 
ludzi ze sobą nie panuje tak chaotyczna 
jeszcze gmatwanina pojęć, jak właśnie tu­
taj, pomimo, że taniec stanowi niezaprze­
czone jedną , z najważniejszych platform 
wzajemnego zbliżenia. Jest n. p. kon­
kretnie zdecydowanym kanonem, że nie 
wolno jeść zapomocą noża, lub że do ry­
by należy używać tylko widelców. Nie 
ulega żadnej wątpliwości zwyczaj rozma­
wiania z kobietą, która stoi, stojąco, czy 
też zdejmowania kapelusza w mieszkaniu. 
Są to najprymitywniejsze podstawy abe­
cadła kulturalnego zachowania się.

Natomiast do dziś jeszcze pozostaje w 
mniemaniu wielu osób kwestją sporną 
n. p. sposób trzymania tancerki, nie mó­
wiąc już o całkowitem zaniedbaniu este­
tycznej strony, pojęcia harmonji ruchów 
i muzyki, czy też rytmicznego przystosowa­
nia się. Szczególnie, jeżeli chodzi o taniec 
nowoczesny, to na tem polu zaobserwo­
wać można niebywale wybujały indywi­
dualizm, niesłychany rozkwit fantazji, 
stojący zawsze w rozbieżności z charakte­
rem danego tańca.

Najzupełniejszy galimatias połączony z 
tym indywidualizmem składają się na 
prawdziwy obraz nędzy i rozpaczy, jaką 
przedstawia nieraz dzisiejszy salon, czy 
dancing, o ile chodzi o taniec.

Przyczyny tego zła są proste. Fałszy­
wa interpretacja początkowych zasad tań­
ca i zachowanie się w nim wypacza raz 
na zawsze dobry obyczaj i trzeba dużej 
kultury osobistej i autokrytycyzmu, aby 
później wydostać się z uwięzi z tych na­
rzuconych pojęć i zasad.

Należałoby więc szczególnie rozważnie 
decydować wybór szkoły czy nauczyciela 
w imię własnego dobrze zarozumiałego 
interesu. Gdy teraz, przed zbliżającym 
się karnawałem, sprawa ta staje się spe­
cjalnie aktualną, warto zastanowić się nad 
nią i poświęcić jej trochę uwagi Mimo 
pozoru błahostki - rzecz to o dużej wa­
dze gatunkowej. Tak jak w etvee i życiu 
społecznem doszliśmy już do kresu tole­
rancji dla gangsteryzmu, tak samo naj­
większy czas zabrać się do plenienia nie­
domogów życia towarzyskiego. A naj­
lepszą szkołą savoir vivre'u jest i będzie 
1&IU6C.
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Gorąca niedziela w lidze piłkarskiej
Ruch po raz trzeci mistrzem Polski — Obok Poicnji spada z ligi... Cracovia 

Pogoń, niwecząc nadzieję Lwowian na zdobycie tytułu

RUCH - CRACOVIA 1:1 (1:1)

Warta bije

Wielkie Hajduki. — Zawody 
te wywołały zrozumiałe zainteresowa­
nie. były bowiem decydujące zarówno 
dla „Ruchu”, któremu zwycięstwo po­
trzebne było dla uzyskania mistrzo­
stwa. Porażka „Cracovii” zaś pieczęto­
wała jej spadek z ligi Obie drużyny 
wystąpiły do meczu w swych najsilniej­
szych składach .Cracovia* przegrupo­
wała swój atak, grając ze wszystkimi o- 
statnio zdyskwalifikowanymi orzez wy­
dział ligi graczami, a wiec z Malczy­
kiem. Kossokiem i Górą. W drużynie 
„Ruchu” miejsce Wilimowskiego zajął 
Kubik

Początek meczu zapowiadał się 
nad wyraz sensacyjnie, bowiem iuż w 
3 minucie „Cracovia * uzyskała prowa­
dzenie ze strzału Kisielińskiego Nie­
długo jednak Krakowiacy cieszyli się 
sukcesem, bowiem już dwie minuty 
później Hajduczanie wyrównali ze 
strzału Kubisza Od tej chwili do koń­
ca pierwszej połowy meczu, gra była 
naogół wyrównana, przyczem celniej 
pracował atak „Cracovii” a natomiast 
lepiej kombinowała drużyna „Ruchu”.

Po przerwie poziom gry. która do­
tychczas toczyła się na ciekawym i 
możliwie wysokim poziomie, pogorszył 
sie o klasę. Rozpoczęła się typowa wal­
ka o punkty, która nabrała przede- 
wszystkiem na ostrości Niektórzy gra­
cze rozpoczęli nieprzebierać w . środ­
kach, przyczem sędzia p. Rettig nie 
umiał ich utrzymać w karbach. Od I

WARTA - POGOŃ 5:3 (1:1)

Zespół Warty, od lewej: Majewicz, Lis, Sobkowiak, Kubalczak, Szwarc, 
Nawrot, Slomiak, Ofierzyński, Pawlak, Fontowicz, Scherfke.

DanielaK,

Poz n a ń. — Niewątpliwie nikt z 
czterotysięcznej rzeczy zwolenników 
„Warty*' nie spodziewał słę tak 
wysokiego zwycięstwa, o ile nawet 
częściowo nie liczono się raczej ze zwy­
cięstwem gości Wiedziano, że „War­
ta” na swojem boisku zawsze potrafiła 
przekreślić wszystkie rachuby papiero­
we i że nie zawiedzie pokładanych w 
niej nadziei Szczególnie w tym roku 
mecze na własnem boisku kończyła 
zwycięsko Moralny ten atut gry na 
własnym terenie był i tym razem po­
ważnym handicapem dla drużyny go­
spodarzy. Mecze z „Pogonią” były w 
Poznaniu zawsze specjalną atrakcją 
Mecz wczorajszy ponadto należał do wy. 
jątkowych. tembardziej, że przeciwni­
kiem zielonych była drużyna, która, jak 
sie wvdawalo. bvla stuprocentowym fa-. 
worytem do tytułu mistrzowskiego, ja­
ko drużyna najrówniejsza w tegorocz­
nych rozgrywkach ligowvch

Obie drużyny wystąpiły w swych 
najsilniejszych składach. przyczem 
„Warta” jedynie bez Kryszkiewicza, 
kontuzjonowanego na meczu z „Craco­
via” przed tygodniem Zastąpił go jed­
nak z powodzeniem Nawrot, który po­
trafił sie w zupełności dostroić do gry 
nietylko swych partnerów, aie i prze­
ciwników

Przed meczem gospodarze uczcili 
swoich jubilatów/ Fontowicza, Scherf- 
kego i Rądojewskiego. z których pierw­
szy świecił jubileusz 500 meczu w bar­
wach zielonych, a pozostali 300-setnego 
meczu Wszystkim wręczono z tej oka­
zji piekne upominki

Gra w pierwszej połowie toczyła się 
porl przewaga .Pogoni”. Mimo to pro­
wadzenie. do niewykorzystaniu szeregu 
dogodnych pozycyj pierwszą bramkę 
w 34 min zdobyła „Warta * przez Lisa 

" W 40 min jeden z pięknie wypracowa­
nych ataków .Pogoni” przyniósł jej 
wreszcie zasłużone wyrównanie. Wyni-

15 do 25 minuty przeważał „Ruch , za­
wodził jednak pod bramką. Giemza 
dwukrotnie nie trafił do pustej bramki, 
a Kubisz posłał pewną .główkę* obok. 
Qdi35 minuty gra stała sie tak ostra, że 
sędzia musiał kilkakrotnie interwenio­
wać. mylił sie jednak często, wywołu­
jąc gwizdy publiczności Na 10 minut 
przed końcem został niebezpiecznie 
kontuzjowany Urban, a dwie minuty 
przed końcem Giemza. któremu odno­
wiła Się kontuzja, odniesiona przed 
dwoma laty.

W ..Cracovii‘* na wysokości zadania 
stanął Pająk oraz bramkapz Pawłow­
ski. a w napadzie jaśniejsze momenty 
miał Kisieliński, w pierwszej części gry 
również Malczyk. Słabą natomiast była 
pomoc W „Ruchu” jedynie linie de­
fensywne były dobre, o klasę natomiast 
ustępował atak Dobrze grali: Badura. 
Czempisz Panhirsz i Dziwisz, (kr-)

Sędziował p Rettig z Łodzi, który 
popełnił wiele pomyłek, co fatalnie 
wpłynęło na publiczność. Widzowie 
kierowali pod adresem sędziego wiele 
nieprzyjaznych okrzyków, a wreszcie 
wtargnęli na boisko i poturbowali gra­
czy „Cracovii‘* Najdotkliwiej pobity 
został krakowianin Góra, którego mu­
siano przewieźć do szpitala Dzięki ener­
gicznej postawie policji i porządkowych 
awantura nie przybrała groźniejszych 
form.

Atmosfera meczu napięta i gorąca

kiem 1:1 zakończyła się pierwsza poło­
wa pełna ciekawych i denerwujących, a 
przytem pięknych momentów

Mecz sam rozpoczął sie bardzo obie 
cująco dla drużyny gości, która z miej 
sca ruszyła do ataku, przyczem już 
pierwsze minuty wykazały, że mecz bę­
dzie wyjątkowo piękny. „Pogoń*. wy­
raźnie nerwowa, zaczęła grać przyziem­
nie i krótko, pracując początkowo wię­
cej trójką, podcza» gdy „Warta* z miej­
sca usiłowała przerzucić ciężar gry na 
skrzydła, co w konsekwencji też zade­
cydowało o wyniku Podczas gdy „Po­
goń** prawie wyłącznie posługiwała się 
lewem skrzydłem, gospodarze potrafi!) 
wykorzystać oba lotne skrzydła, których 
też zasługą były w lwiei części strzelo­
ne bramki, nie mówiąc o kierowniku 
napadu Scherfkem. który pierwszy zor­
ientował się. że tylko celowo i niespo­
dzianie wysyłani skrzydłowi będą mogli 
decydująco wpłynąć na akcje podbram­
kowe I tutaj leży też tragedia porażki 
„Pogoni”. Drużyna lwowska bowiem 
zabawiała się w zbytnią igrę kombina-

Drużyna Pogoni przed meczem z Wartą. 1. strzelec wszystkich trzech bramek 
tjas, 2. reprezentacyjny bramkarz Albański.

Polonia — siąsK no t«:«.
Warszawa. — Do ostatniego 

swego meczu ligowego wystąpiła „Po­
lonia” z kilkoma rezerwowymi- Za 
wyjątkiem 20 min drugiej połowy gry, 
przez cały czas przeważała drużyna 
śląska. W drużynie gospodarzy wyróż­
nił się Szczepaniak i Seidter, ze śląza­
ków zaś God. Więcek i Hanusiak. Pro­
wadzenie zdobył już w 3 min. Cebula, 
poczerń Bryla w 30 min. ustalił wy­
nik do połowy Po przerwie jedyną 
bramkę dła drużyny warszawskiej 
uzyskał Kulla w 13 min., wreszcie 
ostatnią bramkę strzeli! God Sędzio­
wał p. Sznajder, publiczności 1500 
osób, (c)
Garbarnia — Legja 8:0 (3:0)

Kraków — Początkowo energicz­
nie atakowała „Legja”. która miała na­
wet dogodne sytuacje, jednak Maurer 
dwukrotnie nie trafił do pustej bramki. 
Już w 7 minucie Joksz uzyskał oierwszą 
bramkę dla „Garbarni”. Wynik ten pod­
wyższył w 15 min Riesner. strzelając z 
wolnego bramkę, fatalnie puszczoną 
przez bramkarza Ten sam gracz uzy­
skał trzecia bramkę z karnego, podykto­
wanego za wątpliwy faul ...

Po przerwie przeważała dalej „Gar­
barnia*. Riesner niewyzyskał dwie pe­
wne pozycje, lecz już w 5 minucie Woź­
niak główką zdobył czwartą bramkę, 
piątą strzelił Skóra w 2 minuty później. 
W 14 min. Pazurek uzyskał wolejem 
najładniejszą bramkę dnia. Mało szczę­
ścia natomiast miał atak „Legji* W 
28 min. Joksz podwyższył wynik 7:0 W 
30 min. sędzia p- Drożdż usunął z boi­
ska Górzyńskiego. „Garbarnia wyży, 
skała osłabienie „Legji” i strzeliła 
przez Riesnera ostatnią bramkę dnia.

W ..Legji” zadowolił jedynie Szaler 
i Wypiiewski. W drużynie „Garbarni" 
wyróżnił sie atak, który dużo strzelał. 
Publiczności 3000 (M>

Wista — L. K. S. 4:2 (0:1)
Kraków — Mecz miał nadei cie­

kawy przebieg, przyczem gra stała na­
ogół na wysokim poziomie. Usprawie­
dliwia to fakt, że nie wchodził u obu 
drużvn w rachubę ani spadek z ligi, ani 
też tytuł mistrzowski. Obie drużyny 
wystąpiły w swych zwykłych składach.

Pierwsza część gry należała do go­
spodarzy jednak nie na długo, gdyż Ło­
dzianie sie wkrótce rozegrali, przejmu­
jąc inicjatywę gry. Przewagę swoją 
—' momentami dość znaczną — Ł K- S. 
rtie umiał jednak wyzyskać cyfrowo- 
Napastnicy bowiem strzelali za mało i 
bardzo niecelnie. Jedyna bramkę uzy­
skał w tej części dla „Ł. K S.” Miller.

Po przerwie gra początkowo bvla 
wyrównana Następnie inicjatywę prze­
jęła zkolei „Wisła” która często zagra­
żała bramce gości Bramki dla niei w 
tej części grv uzyskali Chabowski dwie 
oraz Artur i Kopeć po lednej Drugi 
punkt dla Łodzian zdobył Wolski przy­
czem trzecia bramkę „Wisła* uzyskała 
ze spalonego Sędziował o. Gerlich. ÍM) 

Tabelka
(W nawiasach ilość gier i stos, bramek) 

Ruch 26 p. (20. 37:26);
Pogoń 25 p. (20. 55:31);
Warta 24 p. (20. 50:33);
Wisła 20 p. (18. 47:36';
Ł. K S 20 p. (20. 30:34);
Śląsk 20 p. (19, 32:40);
Garbarnia 18 p. (19, 36:30); 
Warszawianka 18 p. (18. 28:32); 
Legja 18 p <20. 32:46);
Cracovia 17 p. (20, 34:34);
Polonia 8 n (20. 18:57).

cyjną w polu, a często nawet pod1 bram­
ką Grała ładniej i stylowiej. lecz nie­
stety mało skutecznie Jako całość nie­
wątpliwie przewyższała drużyna lwow­
ska zielonych, posiadając w swoim ze­
spole więcej indywidualności, wśród 
których wyróżniał się Matjas. bezsprze­
cznie najlepszy gracz gości Poza tern 
trzonem drużyny, a zwłaszcza ,inij tyl­
nych był Wasiewicz. umiejętnie prowa­
dzący defensywe i współgrę z własnym 
napadem Z poszczególnych linij naj­
lepszą częścią goścj był atak. Gra jego 
odbiiała się wyraźnie od pomocy, choć 
w sumie i ta część zadowoliła. Jedynie 
Jaworski był słabszym od swych part­
nerów On też w pewnej mierze przy­
czynił sie do porażki swojej drużyny. 
Nie potrafi! bowiem utrzymać szybkie­
go i groźnego Siomiaka. zdobywcę dwu 
ostatnich bramek Niebardzo natomiast 
_pisała sie obrona gości, która nie u- 
miała dąć sobie radv z lotnym atakiem 
zielonych i gdyby nie pewną obrona Al­
bańskiego w bramce, który w zupełno­
ści potwierdził swoja wysoka klasę, po­
rażka gości byłaby niewątpliwie wyż­
sza Wspomnianym wyżej atutom i 
błędom, szczególnie taktycznym gospo­
darze przeciwstawili tym razem szyb­
kość i lotność, a ponad wszystko sku­
teczność w grze. Atak grał długiemi 
pociągnięciami, a Scherfke wypuszczał 
gracza będącego w danej chwili w naj­
lepszej pozycji. W ten sposób zieloni, 
mimo cnwilowego okresu przewagi go­
ści, znajdowali sie często i niespodzie­
wanie ood bramka „Pogoni”, stwarza­
jąc bardzo groźne sytuacje. Pomoc zie­
lonych. jakkolwiek ustępowała pod 
względem planowości przeciwnikowi, 
to jednak potrafiła również wywiązać 
się ze swego zadania zadowalająco — 
Stwierdzić bowiem należy, że miała 
przeciw sobie piątkę graczy o dobrej 
technice. Wspomagana skuteczna przez 
obronę, potrafiła utrzymać napór ataku 
„Pogoni”. który poza tern miał trudną 
do przebycia zaporę w postaci bramka­
rza zielonych, Fontowicza

Po zmianie stron zrazu pierwsza do 
ataku ruszyła „Warta” która też w 5 
min zdobyła druga bramkę. Pięknie 
orzez Szerfkeso przerzucona piłkę o- 
trzymał Szwarc, który płaskim strzałem 
ulokował ją w siatce Odtąd akcj8 
zmieniała sie błyskawicznie Na bram­
kę „Warty” szły pięknie wypracowane 
akcje, lecz zieloni skutecznie przerzu­
cali sie skrzydłami i bramki zaczęły się 
obustronnie sypać jak z rogu obfitości, 
przyczem padały kolejno z jednej i z 
drugie) Strony Prowadzenie zdobywa­
ła zawsze skuteczniej grająca .Warta”. 
W 10 min wyrównał po ładnem poda­
niu swego brata Matyas Kilka minut 
później najniespodziewaniej szybki a- 
tak zielonych przyniósł znów prowadze­
nie „Warcie*'. Po dwóch kolejno bitych 
rogach Scherfke piękną główką zdobył 
3 bramkę dla zielonych. W 20 min Ma­
tyas po ładnym ataku z lewej strony 
poraź trzeci wyrównał. Nie trwało dłu­
go a prowadzenie znów uzyskała „War­
ta” .Pogoni” tym razem nerwy wypo­
wiedziały posłuszeństwo Gracze któ­
rzy zresztą i przedtem zachowywali się 
na boisku niezbyt po sportowemu, du­
żo reklamowali i udawali skaleczonych 
zaczęli grać chaotycznie, atak się roze­
rwał a pomoc również zaczęła niedopi- 
svwać To też zadanie .Warty” w tych 
warunkach było ułatwione W 25 min 
naskutek fatalnego błędu lewego po­
mocnika „Pogoni*. Słomiak strzelił 4 
bramkę, a w 43 min ten sam gracz 
strzelił 3 bramkę, ustalając wynik dnia, 
pieczętując wysoką, choć w tym stosun­
ku niezupełnie zasłużona porażkę nie­
doszłego kandydata na mistrza Polski

który .. „
Dalsze miejsca w taneii z s»s«?<vv.. 
wych zajmują: 2) Kryszkiewicz ™- ,
Niechcioł i Król — po 15. 5) Kopeć, ó• ;. 
i Szerfke — po 14. 8) Riesner — 13, 9, 
12, 10) Pazurek - U, 11) Peterek - W-

Lenia —Korona 4:0 (1:0)
Poznań. — Mecz powyższy o m’* 

strzostwo kl. A odbył de przy nik 
zainteresowaniu wczoraj na stadje 
miejskim ..Legja" wygrała spotkau 
bez większego wysiłku lako c*'ru^uV. 
pod każdym względem lepsza, co u 
datnilo się też w wyniku cvf,r?Wiz^int- 
Bramki strzelili Mikołajewski. K . 
kiewicz H. Markiewicz i Bartkowi®»

Tabelka Co.
Wobec przyznania przez v\ u. 1 v' 

gielskliemu walkoweru za przegram 
dniu 22. 9. mecz z Un:ą Kościan z P „cii 
udziału niezgloszoncgo gracza w >!®\, 
Unji. tabela przedstawia się w Klas 
naszego okręgu następująco:

1) H. C. P. 10 pkt (9. 33:11).
2) Ostrovia 13 pkt. <9. 24:14).
3) Legia 10 pkt <7.32:8). n A.
4) K. P. W. Pozr.ań 9 <8. 19.9)-
5) Pelopja Leszno 9 ;9- 29)
6) K. P W. Ostrów 7 (8. 18:18
7) Unja Kościan 6 pkt '9, 121»
8) Warta 6 nkt 'fl 19 29).
9) Korona 6 pkt <9- 13:21).

10) Olimpia 4 pkt. (9. 9:24).
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IKP -Sokół 10:6
bódź. — Wczoraj bawiła w Łodzi 

pięściarska drużyna „Sokoła1- z Pozna­
nia, spotykając się w rewanżowem to- 
warzyskiem spotkaniu z mistrzem dru­
żynowym Łodzi „IKP-1 Mecz zakończył 
się porażką gości w stosunku 6:10. So­
koli zdobyli 2 punkty walkowerem, gdyż 
Białecki miał nadwagę, a do towarzy­
skiego spotkania z Przybylskim się nie 
stawił Ponadio w drużynie łódzkiej 
zamiast Gluby walczył Adamczyk, a za­
miast Łąpiesia. Białecki, który do zapo­
wiedzianego spotkania towarzyskiego 
nie stanał. co wywołało oburzenie pu­
bliczności. Niespodzianką było zwy­
cięstwo Taborka nad mistrzem Polski 
Misiurewiczem, który z trudem wy­
trzymał do końca walki.

Goście poznańscy w pierwszych 
trzech wagach zaprezentowali się bar­
dzo dobrze. pozostali zaś zawodnicy byli 
słabi Pela. mając za przeciwnika Bart- 
niaka. jedynie przez lepsze opanowanie 
techniczne uzyskał przewagę nad prze­
ciwnikiem. Janowczyk. lako kogut, był 
doskonały i z łatwością wywalczył dwa 
punkty Lambryczak przegrał walkę 
niekoniecznie zasłużenie ze Spodenkie- 
wiczem był przeciwnikiem, równorzęd­
nym i tylko nieznacznie uległ Łodziani­
nowi. Zwierzchowski w walce z Woź- 
niakiewiczem przetrzymał tylko półto­
rej rundy. Misiurewicz w walce z Ta-

„Skoda“ 1 „Polonia“ 9:7
Warszawa. Decydujące spotkanie 

o mistrzostwo drużynowe Warszawy, od­
byte na zarządzenie PZB.. zakończyło się 
nieznacznem zwycięstwem „Skody", któ­
ra tem samem zdobyła z 10 punktami mi­
strzostwo okręgu. „Polonia" posiada 7 p. 
„Fort Bema ’ 5 p.. „Makkabi" 4 p„ „CWS.” 
4 p. i .Gwiazda" 0 p.

Wyniki spotkań były następujące 'od 
wagi muszej do ciężkiej): Krysik (P.) zdo­
był 2 p. bez walki z powodu niedopuszcze­
nia do walki przez lekarza Laskowskie 
go. Czortek (S.1 pokona! Wajmana. Ko­
złowski |S.) zwyciężył Małeckiego. Ba- 
kowski (S.) uzyskał w walce z Łukasiewi 
czem zaledwie remn- Seweryniak Sd 

pokonał Jańczaka. Matuszewski (S.) u- 
legł ną punkty Fabisiakowi, a Chojnacki 
(S przegrał w 4 starciu przez techn. k. o 
z Bósmykiem. Wreszcie Garstecki 'S.) 
pokona! Wizińskiego na punkty. W rin­
gu sędziował p. Rutkowski. Publiczno 
ici 3 tyg..

W drugiem spotkaniu o mistrzostwo 
warszawy ..CWS." wygrał z „Gwiazdą- 
16:1) z powodu zdekompletowania druży­
ny. W spotkaniu towarzyaklera wygrała 
«Gwiazda- 8:6. Rptholc pokonał w wa­
dzePiórkowe i Śrniecha. (c.)

Eliminacja „Gadania’* — „Astoria“ o 
prawo reprezentowania Pomorza w roz­
grywkach o drużynowe mistrzostwo P*'l- 
«Ki. projektowana przez Pomorski OZB. 
się nie odbyła. Wydział sportowy PZB 
nie zgodził się na tę rozgrywkę, jako nie 
«godną z regulaminem.

Warta—Białystok tłd5. Poznaniacy ba-
win w niedzielę w Białymstoku, uzyskując 
w Poszczególnych walkach następujące 
wyniki; W koguciej Koziołek (W) zremi- 
®?'va4 « Góreckim (B), w piórkowej Rogal-

Pokonał na pkt. Piotrowicza ^B), 
w lekkiej Ratajak (W) uległ Majowi (B) 
Pt °®.iast Jarecki (W) wygrał przez zdy- 
,p'va'<mkowanie Klacesa w trzeciem etar- 

. Pośredniej Sipiński (W) pokonał
® was Kruszyna (W) przez

0> w trzeciem starciu Rozenbiu- 
j ’ "! ^rochńej Florysiak (W) prze- 

tu/ v ę^żela (B) natomiast w półelęż- 
1 Karpiński (W) zwyciężył Polikszę (R). 

kIbK! zezytną funkcję reprezentowania 
Powierzyła „Warta“ skompromito- 

dcmu p. Zaplatce, który pojechał jako 
RlBA°Wnk zesPołu. Wyciągnięcie wnio- 
kor^ z tes° faktu pozostawiamy Czytelni-

V r pokonała Polizei S.
stnw 9:7. Niespodzianką było zwycię-
lX- w,cza nad mistrzem Gdańska

Kim, oraz Wojtkowiaka nad Radtkem, 
drużynowych mistrzostw 

lokaheh“wl»8i<Ww sobotę wieczorem w 
sip oach • PZ®- mistrzostw zgłosiło
i)n7nn/nistrzPw okręgowych: „Warta" z 
Krak-nw^’ ’iIKP" z Łodzi, „Wawel" z 
WnnaW°- a ,Pec.bja'- ze Lwowa. „AZS- z 
Żaki 'n "Astot-ja" z Bydgoszczy, „K. S 
„IKB- z Ostrowca Kieleckiego.
(wvtnn, lętocłl owice ' mistrz Warszawy
oraz zos,anie dziś w spotkaniu
z P-^rania1 Poznań’ lako druga drużyna
ry 'dru*La„l SP°d?wy PZB rozstawił czte 
’nis-rza wy: ”",ai‘tę-, „IKP" - Łódź 
dacii it d.1 SZ£ir"y oraz zwycięzcę elimi 
Łozn-iń" i,./ ś.wi«toehłowice — „Sokół- 
Pa nio-i,;„, r-?, t° spotkanie wylosowano
\V tvm i®-8 bm. w Świętochłowicach 
nacia „ iilu. Obędzie się również elimi- 
»KŚZiiA r,r<Yv<u Kieleckim pomiędzy

Pó 'ec,hjiv‘ lwowską.
Piinacii ‘ /i ?'tóra mają charakter eli 
sPatkań «•„!„ Jedynie zwycięzcy tych 
Jak wif>-!^ezy^ ^Sdą w f>na'e. który, 
Punkt';,yavmmo-,u odbywa sję systemem 
teitoinach ,nntlnBdą Się w następujących

n ina pierwszem miejscu gospo-

borkiem wykazał spadek formy Pan­
kowski z Chmielewskim wytrzyma! tyl­
ko jedno starcie, poczem musial ulec 
lepszej technice Łodzianina, który na 
ooczatku drugiego starcia prawym sier­
pem wysłał, go na deski W wadze pół­
ciężkiej Przybylski odsiedział przepiso­
wą minutę. Rogowski w spotkaniu z 
Krencem wypadł blado i jedynie przez 
unikanie walki ukończył spotkanie wy­
nikiem punktowym, a nie przez k o

Wyniki poszczególnych walk przed­
stawiają się następująco- md wagi mu­
szej do ciężkiej) Pela (S) pokonał Bart- 
niaka (I),

Janowczyk (S) zwyciężył Adamczy­
ka (I) przez poddanie się.

Lambryczak (S) przegrał do Spoden- 
kiewicza (I).

Zwierzchowski (S) przegrał przez 
techn k. o. w 2 starciu do Woźniakiewj- 
cza (I).

Misrurewicz (SI przegrał do Tabor­
ka (I).

Dankowskl (Si uległ Chmielewskie­
mu (I) przez k. o, w 2 starciu.

Przybylski odsiedział przepisowa mi­
nutę w ringu, wygrywając bez walki.

Rogowski (S) ulegl Krencowi (I). —
Sędziował bardzo słabo P Slab:ak z 

Łodzi. Organizacja zawodów słaba. 
Dubliczności około tysiąca.

darze):
24. 11. walczą: w grupie I „Warta" i 

„Wawel-', a w grupie III „AZS- Wilno i 
mistrz Warszawy. 1, wzgl. 8- 12. walczą: 
w grupie 11 „IKP" Łódź z zwycięzcą 
spotkania „KSZO" „Lechia", a w gru­
pie IV zwycięzca meczu „IKB” — „Sokół" 
z „A stor ją”.

Terminy rozgrywek finałowych wyło- 
sowano jak następuje (gospodarze na 
pierwszem miejscu):

15. 12.s zwycięzca grupy I z zwy­
cięzcą grupy II. a zwycięzca grupy lii z 
zwycięzcą grupy IV, 5. 1.! zwyc. gr. tl i 
zwyc, gr. IV. zwyc. gr. I i zwyc. er Ili 
19. 1.; grupa III i grupa II, grupa IV i 
grupa I. 9. 2.! grupa II i grupa I. grupa 
IV i grupa III. 23. 2,s grupa IV i grupa 
II grupa III i grupa I. 8. 3.J grupa i i 
grupa IV. grupa II i grupa III. lali

Na żebranin PZB. w sobotę referowali 
pp. Ruprecht i Rudolf, członkowie kie­
rownictwa gdańskiej „Gedanji" sprawę 
utworzenia Morskiego OZB. z siedzibą w 
Gdańsku. Decyzję w tej sprawie odłożył 
zarząd PZB na później.

Zarząd PZB. postanowił wyznaczyć nię- 
ściarzom-olimpijczykom w miejscu jeb 
zamieszkania opiekunów, którzyby czuw i- 
li nad trybem ich życia i periodycznie za- 
wiadamiali zarząd PZB. o swych spostrze­
żeniach,

Przyznano subwencje następującym o- 
kręgom: Śląskowi 300 zł, Pomorzu 300 zl. 
Lwowowi 250 zł, Wilnu 200 zl, Krakowowi 
i Bialemustoku po 100 zł.

Delegat lwowskiego OZB. por. Szyba 
przybył do lokaiu PZB. już po rozlosowa­
niu drużyn do mistrzostw Polski, przywo­
żąc z sobą zgłoszenie lwowskiej „Łechji" 
Jedynie dzięki jednomyślnej zgodzie 
wszystkich obecnych przedstawicieli okrę­
gów i klubów zainteresowanych, wznowio­
no zebranie i dolosowano „Lcehję" do roz 
grywek.

„IKB." Świętochłowice mistrzem Ślą­
ską, Wydział sportowy PZB. na posiedze­
niu w sobotę rozpatrywał sprawę protestu 
„IKB.“, w sprawie weryfikacji zawodów r 
„Ruchem". Wydział sport. PZB. załatwił 
protest pozytywnie, orzekając, że waga za­
wodnika Langera była przepisowa, co też 
wykazywał podpisany przez delegata SI. 
OZB protokół wagi.

Danja pokonała w niedzielę w pierw­
szem awojem spotkaniu roiędzypaństwo- 
wem w Aarhus reprezentacyjną ósemkę 
Finlandii niespodziewanie wysoko w sta- 
sunku 14:2, Jedyne dwa punkty dla po­
konanych zdobył w wądze ciężkiej Zid- 
beck, który pokonaj Mortensena (D.) na 
punkty. (Teł, wł.)

Piłka nożna
Belgia I Szwecja 5?t. Najbliższy prze 

ciwnik Polski, drużyna belgijska, z którą 
walczymy, jak wiadomo. 16 lutego, poko­
nała wysoko w Brukseli Szwecję. (c.)

W związku z wyjazdom „Warty“ na o- 
kres gwiazdkowy na objazd zagranicę, P. 
Z P. N. zażądał od „Warty“ szczegóło­
wych wyjaśnień odnośnie wyjazdu oraz 
odpisów umów, Związek w ten sposób 
chce uniknąć ewtl. przykrych konsekwen- 
cyj, jakie wydarzyły się w czasie objazdu 
„Warszawianki" po Francji i Belgji. (c.)

Sędzia piłkarski strzelał do publiczno- 
ścL W Timiszoara w Rumunii na meczu 
piłki nożnej widzowie, niezadowoleni z 
decyzji sędziego, rzucili się nań w chwili 
kiedy schodził z boiska. Widząc niebez­
pieczeństwo, sędzia wyciągnął z kieszeni 
rewolwer i oddał kilka strzałów do pu­
bliczności. Sprawa wywołała konsterna­
cję w miejscowych kołach sportowych, (e.)

Przeprowadzono docłiodzenta w sprą- 
wie objazdu „Warszawianki", nie ustaliły 
winy „Warszawianki", która wytłumaczy, 
ła się również co do nieobecności Smocz­
ka. (G

TRUSKflWIEC-ZDRÓJ
Sezon zimowy od 1 grudnia do 1 marca ng 803/

Naturalne kąpiele solankowosiarczane, okłady borowinowe
Ii f. rmacyj żądać, mieszkania zamawiać tylko pizez ZARZĄD ZDROJOWY.

34 Loterja Państwowa
Nieurzędowa i bez gwarancji). 

CIĄGNIENIE TRZECIE
50X03 zł na nr. 14-8915.
25.K0 zł na nr. 188106.
Po lO.COo zt na n-ry: 31925 84084.
5.CC0 zł na nr. 32841.
Po 2.0C0 zl na n-ry: 98189 139978.
Po I.CO-3 Zł na n-ry: 12045 28921 29526 

55181 112810 120205 158080 160775.
SCO zl na nr- 179015.
Po ¿E0 zł na n ry: 5535. 13184, 19527, 

43409 62854 97062 1.2701 147945 150109
16181X5.

Po 250 zł na n-ry: 1407 28305 30122 41883 
63621 08185 79162 79506 99519 104739 113812 
121576 135004 141G88 142902 160121 102520 
169150 184520 193312 193450.

Po 2C0 zł na n-ry: 1020 2866 9820 24161 
29512 31470 31498 37547 43131 53552 57471 
01900 04437 07255 74018 74020 94825 J4045 
100935 105737 108750 113240 117449 117857 
127408 135288 141388 157025 102071 166053 
107064 176861 170984 184223 194795.

Po 159 zł na n-rys
600 1090 397 2305 59 462 500 3519 4010 

11 5113 24 8024 0120 10238 11206 12115 308 
14103 700 15297 064 10250 92 17144 818 18415 
538 19540 21983 22277 24412 54 788 26788 
27317 28531 29137 416 628 701 31062 704 868 
71 32360 829 35358 36484 672 771 823 37233 
52 38329 990 39071 370 40896 41589 42088 442 
43474 45420 943 46988 47389 494 49866 99 
50600 51736 52222 082 54208 76 455 56091 154 
64 57260 749 57 60189 360 61045 98 219 79 597 
62163 63160 378 072 125 05144 60039 67062 406 
68365 69030 253 693 737 849 70873 73208 
755S2.

76258 78012 618 80384 81785 83518 85409 
80292 87523 057 88203 9 80542 702 90102 92101 
052 67 864 93133 90410 97507 98279 535 101775 
102036 878 103282 849 104512 841 49 107805 
109114 620 819 110072 792 113673 812.

114296 092 115154 93 116506 734 118118 
119108 13 578 121453 122303 125602 129342 
130341 500 993 132149 133403 134616 83 135181 
130121 318 137020 52 138058 472 139074 316 
42 574 693 141351 142181 418 892 144315 
145168 147122 303 148943 86 150445

153904 154187 229 513 917 155030 625 
156543 157201 823 158250 676 922 159008 512 
162067 163067 321 107025 559 168099 1095631 
176080 171740 172ÓÓ2 ‘957 174236 827 175465 
801 176113 178306 179216 547 182357 183572 
184645 917 185544 707 167698 188021 51 835 
189223 191246 192781 909 193012 26 194555.

Po 50 zł na n-rys
407 739 1127 2440 542 602 899 3557 846 

5440 686 758 7446 531 608 708 8281 723 9688

Qffôlnie wiadomo, io WTOPI7VPCJST
Tg ¿uf® pada w kol. HZlERŻAHidWSK1LGO, Gniezno, Chrobrego Z.

980 10311 425 11034 124 299 343 813 975 12503 
18032 204 306 531 645 15869 17668 18653 89 
19555 845 959 20587 21000 22516 742 233S3 97 
549 24146 448 26112 27443 28. 22 29217 520 
3154-6 966 32061 132 358 918 91 33451 34777 
3-r 115 271 802 36212 439 37504.

38130 344 95 548 939 30930 61 40691 41853 
975 90 44202 619 71 43157 378 44236 671 783 
46309 514 748 73 971 47104 537 73 48678 50449 
513 51148 52299 53450 826 54458 55239 899 902 
58104 218 466 50394 60980 01102 320 69 63411 
695 6-4119 210 87 835 65343 636 66484 67407 
644 914 34 68361 987 71623 776 72223 585 73468 
74113 409 75136.

76651 77276 676 78077 80306 82660 83692 
734 84075 316 569 85011 396 86163 621 87091 
89708 824 91133 92244 950 93624 921 94058 
147 342 96273 302 97597 714 99764 67 100146 
101699 841 933 102245 103228 104160 333 
105097 .80 106498 801 8 108076 205 746 -06 
109904 13 110718 112206 324 540 H3436 885

120197 364 121532 122623 123259 124513 12532 
126640 127074 919 128440 94-3 129495 13O“7 
709117 562 889 135783 954 137138 237 13*00 
766 139468 608 140297 144024 635 145147 ?2 
413 610 146138 308 147230 324 149850 15158C

152875 153794 154058 641 155499 15727 
412 657 159593 915 160661 161166 705 93 
162030 299 163255 165148 163818 167188 78 
168408 169251 436 985 170524 27 171229 17245 
30 569 173592 174126 950 175079 235 422 50 
176153 565 944 178149 610 179092 212 40 
180191 319 99 181450 182102 30 99 996 18514 
667 188086 192423 193169 330 633 899 194134

W 2-gjm dniu ciągnienia Ii-ej klasy 
wygrane padły na numery następujące:

Po 1C.C09 zł na n-ry: 94485 112679.
5.GCO zł na nr. 86767.
Po 2 060 zł na n-ry: 100291, 116412.
Po LOCO zł na n-ry: 107359 175662 187472 

192834.
Po 503 zł na n-ry: 18262 32383. 38855 

53035 58529 67507 78738 90235 189213 190995.
Po to zł na n-ry: 623 35611 62114 65200 

C7773 94510 113508 157018 158157 173603 
182415.

PO 215 Zl na n-ry: 13824 15257 66147 68764 
74586 977/6 101809 122389 122408 122759 
124222 124512 125750 141190 142592 153893 
163826 172532 177110. i

Po 200 «1 na n rv: 3679 387? 5073 876? . 
1G53I 18768 34234 43979 49045 50134 50782 
55046 56503 58771 65506 68562 72688 91998 I

107806 115505 123061 129038 144608 145449 
174254 176770 177040 187707 193343.

Po 150 zl na n-ry:
278 723 1070 455 007 2210 595 3199 2::9 

582 075 4224 5364 538 747 6076 548,7367 501 
993 9465 522 55 631 921.10197 229 309 5i>o 
945 11087 224 476 551 12077 584 93 13201 418 
94 568 842 62 14264 048 15591 99 627 54 71 
864 59 16062 138 17497 18049 249 19051 163 
871 20074 117 20 412 591 605 809 21420 40 
841 22725 888 23322 631 944 24154 086 2a238 
727 26196 295 625 741 27220 861 959 28124 
262 593 988 29147 97 308 30126 31413 *10 
32203 463 33393 428 561 611 848 34248 57 751 
52 815 907 35059 88 747 36173 ¿29 58 520 836

38422 39109 310 40076 363 420 964 41024 
t64 89 496 89' 905 43431 575 847 44731 45256 
354 46339 60 89 618 47604 743 92 48299 49250 
308 431 517 677 794 50340 674 724 851 51006 
68 165 463 71 652 52633 53090 865 54167 83 
205 301 649 861 900 55255 514 985 56232 348 
57155 206 82 492 579 58387 524 665 704 824 
980 59087 489 60145 £23 555 61396 730 62992 
63344 698 887 64928 65087 66160 425 834 6’*36 
68197 298 993 69540 791 70048 761 803 8 71300. 
72228 34 702 73532 74293 97 637 917 59 75221 
79 715 914.

76123 320 515 77652 78370 504 79545 713 
861 80741 81108 375 599 771 82827 51 86 999 
83103 249 487 551 648 84511 85358 467 86378 
798 988 87860 88335 712 90308 598 822 926 
91675 92462 84 97 654 93308 94282 418 933 
95573 764 804 96192 402 97201 8 561 98388 
99199 457 826 47 100672 898 101550 735 102950 
341 693 724 989 103413 501 104530 755 854 
105332 710 106150 775 84 107238 353 108039 
549 109074 827 919 110098 904 111114 440 580 
695 965 113004 220 516 718.

115216 743 116015 117335 756 118330 531 
119001 211 120103 203 962 121098 161 122133 
352 76 745 123154 124494 125032 123 480 550 
644 948 126880 127148 254 128000 318 129800 
983 1S05J7 652 766 131216 560 699 904 39 
132263 133062 65 172 95 135065 191 237 549 
137241 636 54 778 932 138078 114 249 139582 
603 140171 686 955 87 141153 594 142275 399 
143091 592 724 S75 144253 758 145131 146566 
147427 857 148446 149282 500 777 150456 518 
151127 244 907.

152855 153325 69 420 502 88 645 719 154192 
293 155109 406 14 613 156340 410 592 157797 
902 158479 838 159606 761 160016 50 745 

, 161044 387 460 910 162171 635 163123 164u80 
843 165508 815 166075 181 300 79 510 168525 
838 170330 97 514 904 171188 202 555 670 782 
172234 68 173436 531 36 76 601 1740X32 501 
685 706 911 176175 323 177428 818 36 178078 
152 394 179383 476 80S 180105 232 327 540 
830 181818 968 132063 879 959 183209 59 542 
676 184569 787 185163 303 24 96 497 649 819

904 186137 2439 187367 437 545 992 188077 838 
189479 592 190865 191916 192321 625 55 
193378 575 194215 37 634 S45.

Po 50 zł. na n-ry:
130 693 981 1042 327 559 2087 379 652 780 

923 3350 69 484 1450 61 5018 132 383 410 74 
630 75 909 6033 58 159 748 7556 8159 261 
9022 669 10096 929 11442 501 603 847 931 
t?491 970 13259 718 52 14250 65 538 15443 94 
690 828 985 16179 336 46 896 17131 438 894 
941 18038 39 306 598 795 936 19314 20581 725 
937 22001 145 250 358 450 52 23686 21130 413 
737 25208 406 796 996 26339 981 27234 28218 
58 84 389 437 590 29139 383 500 679 30098 
470 545 934 31258 62 66 689 720 96 32271 345 
460 33099 315 418 623 888 34325 865 953 
35120 423 36070 91 455 880 37296 508 612.

38135 408 39029 408 577 83 779 40319 93 
41422 763 42542 70 640 837 995 43320 448 637 
41167 318 655 970 45113 46049 103 930 47145 
266 305 75 48761 49349 403 556 763 50061 117 
51136 384 495 500 893 902 52211 303 442 531 
94 748 72 981 53440 59 644 54098 273 355 958 
55058 353 682 56007 299 712 93 001 57174 
58093 238 61 457 522 99 751 52 91 861 59158 
81 301 85 662 60177 659 61247 309 848 984 
62295 372 552 609 739 928 31 64038 39 332 
508 662 88 704 Í-3 850 973 65422 705 81 966 
06008 74 531 60 799 67900 68320 28 672 69480 
899 70026 99 505 60 732 71017 39 207 44« 549 
72330 667 912 73464 73 74171 358 440 75197 
636 742

- “ - • a-' • -r » «./ -> M « I > i x ' » 11 J.J -R •I.’'-]
73071 427 514 642 743 79122 204 5 49 65 OSf 
756 80017 336 82332 673 33345 459 566 675 84! 
84092 85578 761 32 86122 277 854 87500 8806'' 
737 63 75 89073 90421 91076 29S 58i 92271 5S< 
623 30 932282 375 711 862 94005 39 474 30! 
539 40 79 819 985 95276 766 9615? 502 637 OS? 
97742 982S0 59« 659 895 99022 49 127 3€ 86^ 
100007 633 773 823 101053 4SI 510 940 
333 497 845 35 103099 154 409 556 6«1 -19 5" 
913 104041 203 413 37 514 621 734 ]O5a44 1«= 
263 876 979 106335 438 107143 253 675 «00 9< 
108052 530 43 109062 257 597 ««1 110-71? w 
997 11P96 136 87 292 320 659 112344'74 55 
645 711 809 113274 352 GD? ' 1

114379 467 511 115040 «27 454 550 qp 
116165 206 713 27 11701« 334 3oą 635 6« 9V 
119073 375 120199 740 62 121147 31« 015 9‘
304 505 676 835 «3 982 123314 490 fpn"q ¡. 124215 «01 965 70 125053 «I3 764 «56 £ 
126707J27297 863 129353 71? 50 «i 1
10 97 <26 809 130122 27 557 131306 •>) 731 35- 
9c 132189 S97 133138 638 83S Í5 S3 134172 12'

»
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135472 711 136520 920 137100 9 50 643 138174 
52? 139067 140080 194 240 344 636 42 918 
141535 799 992 112661 143170 707 144049 64 
69 595 675 145135 521 31 726 932 146043 960 
67 147251 387 477 517 148170 279 678 761 
149268 691 151110 60 292 342 560 733.

152236 759 153168 301 82 531 677 15Í015
126 42 57 405 16 765 832 913 53 155002 242 
328 635 33 156333 97 S39 157611 158053 56
297 652 883 160148 449 652 748 85 976 161063
190 162041 896 163785 375 926 164057 105476
607 166501.167083 523 70 934 168038 99 203
18 394 414 789 169149 528 170818 937 171414 
523 611 172256 355 586 612 798 173542 748 976 
174302 15 465 883 175236 388 635 176260 329 
177256 834 178222 179153 95 435 565 687 180504 
641 894 181598 647 132797 183151 341 483 752 
184902 185016 221 434 73 736 136268 304 896 
975 187022 111 297 304 188048 322 88 784 
189107 532 191075 160 645 911 192213 70 774 
902 193448 710 194347 77 660.

CIĄGNIENIE DRUGIE.
Po 150 zł na n-ry:

462 1069 842 2723 4918 5325 6115 7411 847
8264 656 9407 10011 121 25 11844 12084 420 
15838 16309 632 57 17377 988 18995 19136 850 
20914 22529 729 23029 25977 2605 748 861 
27593 670 28141 29106 238 555 30029 167 748 
984 31632 32401 26 34252 346 36264 340 983 
37479.

39142 522 633 41817 86 42681 914 43613
825 927 44908 45 45670 46518 741 48425 780 
49613 50031 194 430 64 51354 931 84 52162 
54191 762 55571 5S151 335 879 57017 614 58273 
59944 60635 93 62049 452 63008 263 6558 765 
859 67347 68-461 69721 71074 473 72398 73704 
74148 595 7777.

76811 77207 732 78232 79480 617 80115
256 81485 °2285 597 84077 85002 88334 524 
974 S9230 731 90592 91834 92503 93993734 978 
96969 97434 857 98571 99760 100753 811 101123 
246 102561 103746 104142 105059 106798 107298 
108485 109849 110442 112482.

114502 960 115126 348 74 787 117665 87
119247 969 122238 768 123345 124394 622
125811 126044 293 127105 733 129010 130467 
131372 132350 133805 134535 757 135118 388

. 136257 138086 139863 990 140735 142820 34
143785 145685 147282 471 148432 989 151350 
705.
' 152798 153333 154738 992 155117 256 157031

160882 163820 166314 963 169219 171016 655 
172443 687 173059 174798 852 176640 65 178563 
179765 181310 691 182504 12 184311 185333 
909 189455 849 91 190051 179 334 56S 193043 
194833.

Po 50 zł na n-ry:
344 1108 3741930 4366 5217 537 6154 683

7169 8129 450 503 9345 511 10190 640 930 
14223 735 15062 16068 4S9 780 17190 750 
18484 19105 53 621 727 20789 21098 279 22393 
23292 624 24051 216 26946 28711 871 29996

30665 31844 32211 636 47 33142 496 34044 35447 
659 36202 947 37153.

38896 978 39087’353 940 40412 680 41052 
190 424 607 958 42299 392 43393 727 84 44094 
114 94 820 46326 839 48167 49521 50198 700 
43-51195 52091 278 349 535 667 55188 528 726 
58191 281 487 58800 60332 474 61913 62159 
332 652 884 925 63851 65125 342 521 46 66111 
931 67704 68468 69005 405 70169 736 71069 
72651 73138 74357 632 75571.

76153 221 77412 548 978 78209 79359 953 
81012 744 82178 83535 851 84198 275 86931 
87636 89455 657 90298 946 91165 240 606 
92698 93818 903 96471 821 97098 98166 99805 
1005-53 771 101918 102861 103193 416 104298 
105297 454 664 1O65OÍ 108077 25-4 312 109073 
878 110552 820 1123-40 113255.

114111 736 115053 271 565 92 116187 117119 
471 723 119139 522 120129 121184 8« 460 12-2277 
747 123002 999 124131 473 125117 129447 
130099 383 131415 768 133040 135822 136297 
490 692 '35 137250 417 762 139277 140186 666 
865 971 141072 657 142-077 218 529 143057 714 
144119 279 145733 878 146299 148334 149190 
756 911 150414 707 151221 427.

152405 686 794 985 153178 641 154000 
155173 664 936 156145 157143 271 158491 
159231 905 160637 771 161189 262 760 163172 
368 517 898 164387 515 933 165083 165 166451 
92 783 167489 876 168841 81 170062 299 740 
841 933 171632 172064 174967 175416 890 
176643 836 177051 540 068 838 178370 179152 
240 681 180356 606 181121 338 870 182137 697 
183569 856 910 184003 214 871 185075 186468 
187204 188412 581 189154 322 72 98 760 939 
190128 595 192851 96.

Kofegjiim- które wychowało 
pierwszego biskupa 

rasy czarnej
Wojna włosko-abisyńska zainteresowa­

ła Europę wsżystkiem tem, oo dotyczy 
Etjopji. W związku z tem „Roczniki Pa­
pieskiego Rozkrzewienia Wiary“ podają 
wiadomość o kolegjum etjopskiem w Rzy­
mie, z-ałożonem w r. 1919 przez Benedykta 
XV. W chwili założenia liczyło to ko­
legjum 9 seminarzystów, przybyłych do 
Rzymu w towarzystwie kapłana krajowego, 
ubranych w szaty narodowe. Początki je­
go były bardzo skromne. W latach od 
1919 do 1930 było przeciętnie 5 — 6 uczniów 
rocznie. Nowy gmach, którego poświęce­
nia dokonano w r. 1929 jest obecnie pod 
pieczą belgijskich Kapucynów; znajduje 
się w nim około 25 seminarzystów.

W kolegjum etjopskiem otrzymał 8. VIII 
1930 r. święcenia biskupie ks. Kidane Ma­
riann Cassa, biskup katolików obrządku 
etjopskiego w wikarjacie apostolskim Ery­
trea. Jest to właściwie pierwszy biskup

rasy czarnej.
W r. 1931 odwiedził kolegjum następca 

tronu abisyńskiego, ofiarując mu cenne 
dzieła liturgiczne, spisane w etjopskim ję­
zyku liturgicznym, zwanym gbeez. (KAP)

kor* es

j <»y eimkoms
— St. L. Właściciel domu w tym wy­

padku nie jest uprawniony do żądania 
osobnej dopłaty za sublokatora. (K)

— „Wujot“. O ile Pan komorne za­
płaci! zgóry dobrowolnie, nie może Pan 
żądać zwrotu nadpłaconej kwoty _ wzgl. 
ją wymieszkać. Dopiero po upływie za­
płaconego roku może Pan wnieść o ustale­
nie podstawowego komornego. (K)

— B. S. P. Czasokres, w którym urzę­
dy skarbowe najpóźniej załatwić muszą 
odwołania, określony został okólnikiem 
Ministra Skarbu na jeden rok. (K)

— „Prenumerator z Focha“. W tym 
wypadku przysługuje Panu prawo żąda­
nia odszkodowania z tytułu kosztów le­
czenia i zastępstwa, a ponadto, jeżeli le­
karz stwierdzi stałą procentualną niezdol­
ność do pracy, stalą odpowiednią rentę. 
Roszczenia te przedawniają się w 3 la­
tach. (K)

— „Lokator“. Koszty założenia nowe­
go kurka winien ponieść lokator. (K)

— „Poznań". „Katolik“ w Bytomiu 
już nie wychodzi. Dlaczego p. P. nie 
przybywa do Polski, można się tylko do­
myślać, lecz pisać o tem nie wolno. (K)

— „Czytelnik z Śmigla“. Adresy ży- 
czonych lekarzy - specjalistów są: Dr. 
Glabisz, ulica Fredry 1; dr. Grabowski, 
św, Marcin 6 i dr. Gałdyński, ul. Zwie­
rzyniecka 9. (K)

KOMUNIKATY TEATRALNE
Z Teatru Wielkiego

W poniedziałek dnia 18 b. m. teatr nie­
czynny. We wtorek dnia 19 b. m. IV kon­
cert symfoniczny. Dyrygent Feliks Nowo­
wiejski, solistka France Ellegaard forte­
pian. W środę dnia 20 b. m. operetka L. 
Falla „Róża Stambułu“. W czwartek dnia 
21 b. m. wznowienie w nowej inscenizacji 
znakomitej opery Mozarta „Uprowadzenie 
z Seraju“.

Z Teatru Polskiego
Dziś w poniedziałek i we wtorek ostat­

nie dwa razy doskonała komedja Acharda

WINO
KROSOWE
SA LEPSZE, LECZ....

TVl&Oj 
CWßRfil 
ZNAK6EM? 
ZWI9ZS«

Pg 6 222-44,53

„Domino“. W środę premjera rewelacyj­
nej sztuki „Ludzie w bieli“, do której dy- 
rekcja specjalnie zaprosiła z Warszawy 
znakomitego artystę i reżysera Janusza 
Warneckiego na gościnne występy. Obsa­
dę stanowi prawie cały zespół Teatru Pol­
skiego, po raz pierwszy wystąpi p. Za- 
krzyńska, która dotąd jeszcze nie grała.

Z Teatru Nowego
Dzisiaj w poniedziałek i następne dni 

tygodnia doskonała komedja Marji Jasno- 
rzewskiej-Pawlikowskiej „Powrót Mamy“ 
z gościnnym udziałem znakomitych arty­
stów scen warszawskich Władysława Gra. 
bowskiego i Zbigniewa Ziembińskiego, od­
twórców dwóch głównych, popisowych róL

Wobec bardzo krótkiego pobytu w Po­
znaniu znakomitych artystów Grabowskie­
go i Ziembińskiego, którzy otrzymali za­
ledwie kilkudniowy urlop z Warszawy, ko­
medja „Powrót Ma; iy“ będzie grana je­
szcze tylko kilka razy. Jedyna sposobność 
podziwiania doskonałego utworu i koncer­
towej gry artystów, dają pewność, że 
wszystkie dalsze przedstawienia odegrane 
będą przy zapełnionej widowni. '

Dnia 15 listopada 1935 r., zmarła po długich i ciężkich cierpieniach, 
opatrzona Sakramentami św., moja najdroższa żona, nasza najukochań­
sza mamusia, córka, siostra, synowa, bratowa i ciocia, ś. p.

z Wesołowskich

Walentyna Waldowa
przeżywszy lat 35. Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 19. bm. o godzi­
nie 15-tej z kaplicy cmentarza Bożego Ciała w Dębcu, o czem zawiadamiają

Pg 6594-57,83 strapieni
Poznań, dnia 18. ii. 1935. mąż, dzieci i rodzina. 

Zakład Pogrzebowy Bracia Nowak. Poznań. Plac Nowomiejski 10. Telef. 10-46.

Ś« £>•

Sylwester Mausz
em. rektor szkoły im. Staszica

po krótkich i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., zmarł dnia 
17 listopada rb., przeżywszy lat 69. Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 20 listo­
pada rb. o godzinie 10-tej po nabożeństwie żałobnem z kościoła św. Wojciecha 
na cmentarz parafialny.

W ciężkim smutku pogrążeni
Pg 6596 ¿ona I rodzina
Osobnych uwiadomień nie wysyła się. Czesławostwo Gierszewscy.

Najstarszy Zakład Pogrzebowy P. Piasecki, ul. Klasztorna 14. teł. 27-69.

Dnia 15 listopada 1935 r„ zmarł nasz nieodża­
łowany, długoletni Kolega, ś. p. j

Franciszek Kahler
W Zmarłym straciliśmy zacnego i szlachetne­

go Kolegę, którego pamięć w sercach naszych 
zachowamy na zawsze.

Pogrzeb odbędzie 6ię we wtorek, dnia 19. bm. 
o godz. 4 po poł. z kostnicy cmentarza ewange­
lickiego św. Pawła przy ul. Grunwaldzkiej, 

dg 4874 Koleżanki i Koledzy
firmy Bracia Lilpop, Szulc i Ska, Poznań.

Największy wybór 
Tapety /

Linoleum 
Ceraty

Chodniki 
Dywany

Dywaniki 
poleca tanio

Zb. WnllgórsRl
Poznań, Pocztowa 31 

Telefon 12-20 
Bydgoszcz, Gdańska 12

Asygnaty „Kredyt”

Dnia 17 listopada 1935 r„ o godz. 10,45, w Poznaniu, zasnął w Bogu, 
po bardzo krótkich lecz ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 
św., nasz najdroższy syn, najukochańszy brat i kuzyn, ś. p.

Czesław Perski
stnd. V. roku medycyny

przeżywszy lat 23. Pogrzeb odbędzie się w Ostrowie Wlkp. w środę, dnia 
20. bm. o godz. 15. w głębokim i nieutulonym żalu pogrążeni

rodzice, siostra i brat.
12218 *6 Osobnych uwiadomień nie wysyła się.

Poznań, Ostrów Wlkp., Ostrzeszów, Leszno, Wilno, Hamburg.

„Haftoplis“,
wykonuje mereżke. okretke- — 
dziurki, wykończenie szali, fal- 
ban. plisowanie, defeatyzowanie 
hafty, monogramy, tarcze gimna­
zjalne, obciąganie guzików, nad­
rabianie stóp, podnoszenie oczek 
'erminowo najtaniej
St. Rynek 6, teł. 28-10.

wejście Wiankowa.
Pg 5 771

CZY WIESZ dlaczego cukierki
M AREUKIECJ® są popularne* 

ng 16 126/7
Co. 28/33. Ogłoszenie. W sprawie upadłościowej co do 

majątku Bernharda Brandisa posiedziciela ziemskiego i 
Krześlic, pow. poznańskiego zastanawia się postępowanie 
dla braku masy upadłościowej odpowiedniej kosztom 
stępowania. Pobiedziska, dnia 22 października 1935. Sąd 
GrodzkL ng 16 993

Zawiadomienie
organizacji Polskich Składów Zjednoczonych 

Poznań, Stary Rynek 87-88
Na liczne zapytania interesentów podajemy, że dzierżawa za normalny 

skład w P. S. Z. wynosi podstAwowo 70,— zł miesięcznie — otwarcie 
1 marca 1936 r. ] I

Wobec błędnego mniemania! jakoby w zbiorowym domu towarowym 
P. S. Z. poszczególne branże miały być tylko urządzane w minimalnym za­
kresie w rodzaju składzików (

OŚWIADCZAMY:
Wszelkie branże stwarza się w P. S. Z. jako specjalizowane to znaczy 

każda, branża będzie w swoim zakresie zaopatrzona w towar najpoważniej­
szych fabryk tak sortowany, że klient w P. S. Zj znajdzie wszystko czego żąda.

Wobec t'ego Organizacja P. S. Z. uwzględnia zgłoszenia samodzielnych 
kupców z odpowiednim kapitałem na poszczególne branże, którzy zadaniu 
temu będą mogli sprostać — tembardziej, że w P. S. Z. są zastosowana 
miejsca dla poszczególnych branż w odpowiedniej wielkości nawet do 49 
mtr. długoścL

Zgłoszenia prosimy skierować z podaniem branży i wysokości kapita­
łu zakładowego pod adresem: Pg 6595-47,2

ORGANIZACJA POLSKICH SKŁADÓW ZJEDNOCZONYCH 
Poznań, Stary Rynek 87 — 88 III ptr.
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Nagłówkowe słowo (tłueto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 groszy, 5 liczb — Jedno słowo, 
i, w, z. a — każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tem

5 nagłówkowych.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Znak oferty naprzykład; n 3695, z 21 025, d 1811
j L i =■ 1 słowo.

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
si<s do godz. 11,10, w soboty i dni przedświą­

teczne przyjmuje się do godz. 11,00.

Wyraźne i czytelne pismo
jest koniecznym warunkiem wszystkich 
zleceń ogłoszeniowych — jeśli sie chce 
uniknąć błędów w gazecie i niepotrzebnych 
wskutek tego nieporozumień Otrzymu­
jemy często ogłoszenia tak nieczytelnie napi­
sane. że wskutek koniecznego odniesienia się 
do inserenta, ulega zamieszczenie ogłoszenia 
niepożądanej zwłoce.

Za błędy, powstałe wskutek n!ewyraźnego 
pisma na zleceniach ogłoszeniowych, odpowie­
dzialności nie bierzemy.

Administracja.

Kamienica
docMd 4 500 wolny skład 17 OM Kuriera Pozn. 

Rorzedaż. Metelski. Poznań. ------- —-------MSFna »m. 6. zdg 67 998/9,Marcina 55 ra.Jk_

Bom

Pierścionek brylantowy 
niebieski lis

kołnierz. Ratajczaka 14. tn. 26- 
Zgloszenia 5—8. zdg 08 030

Blüthnera
krótkie skrzydło tanio sprzeadm. 
Oferty Kurjer Pozn. za« 08 088

2 radioodbiorniki
stały, zmienny, okazyjnie. 
Ma«ztalarska 7 m. 8.

ad g 68 028
Pianino

łierwnszorzedne. zagraniczne. 
Szymańskiego 4 — 5,

zdg 68 023 .
Rury

kotłowe przeszło 2 metry na enrze 
daż. Zgłoszeń^ Kurier Poznań­
ski, Gniezno 240. ng 18 034

tanio.

Folwark ! Mieszkań
450 mórg blisko Poznania, kolej składów poszukuje. Oferty Ku- 
miejscu. budynki dobre, zaliczka rjer Poznański zdg 67 911 
50 000, zamiana. Oferty Kurjer
Poznański zdg 08 092

^■MMMMMM

Kupię wózek
przewożenia

chorych
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 67 493/4
Rzeźnickle

urządzenie ewentl. maszynami 
kupie. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 67 250 ........

Kupiec
lat 88, gotówki 8000.— zamierza 
ożenić sie. Panie dobrych zalet i 
nrezencji, właścicielki przedsie 
iorstw, zechcą złożyć oferty do 
' ’ " zdg 67 977

Elektrolux
Kreta 24 m. 3. 

zdj? 08 041
Fortepian

dobrze utrzymany eprzedam. — 
Rzeczypospolitej 5. m. 3.

zdgf 68 040 

Srebro
doto, brylan’v kinujo

Kruk
27 Grudnia 6.

Dła brata

..«nqzowv w Poznaniu nie podle- kulturalnej, miodej czynsiuw.» >_ tor«,... ! „u su

Dr. medycyny zamożnego, przy­
stojnego, lat 32, szukam panny 

' ' ' ładnej z po-

Ś^zt.°Zcłnszenia Kurjer Po-
------ --------- Wdowiec

* Willa niższy urzędnik. trojp dzieci po-!
16 iwi trrv szukuje żony od 35 lat, niebiednejwpłaA i«ooó-j£ ?le“y. ^^ł&Jit6re SMSmieszkaniowa. .

formacje S--5. Szwajcarska 14 
4. ____zdg 68 022

Kamienicę
komfortowa Poznaj >u dochód 
roeznv, ustawowy 2a.000.— Cena 
150.000,— wpłaty lOO.OOO.^spiesz- 
nie sprzedam Pałuch, " 
Kantaka 8/9.

zwraca Kurier Poznański 
zdg 68 056

SPPZF.DAŻE

Całkowita wyprzedaż
»ończoch trykotów, rękawiczek, 
»ielizny, swetrów,, włóczek,

Dom
niewykończony sprzedam. Wła­
ściciel. Oferłv Kurier Pozn,

zdg 68 064

, Maszyny do pisania
Poznań,' małe i duże, nowe i używane naj 

zdg 67 871 większy wybór, najniższe ceny
------------ gwarancja Skóra 1 S-ka Aleje

Marcinkowskiego 23. ng 16 165
Zakład

fryzjerski 1409 sprzedam. „Bu­
kowska 31. _________zdg 67 140

Kamienicę , Skład skór
Poznaniu Rybaki rocznie 1J tysie-1 Łazarz dzierżawa 40. Zgłoszenia 
cy 75 tysięcy. Oferty Kurjer Po- Kurjer Poznański zdg 64 700
znański zdg 68143

Willa
dwa mieszkania ogrodem 10 000. 
Administracja domów Wroc’aw- tanio ska 22. zdg 68 122

Niekrępujęcy
potrzebny od zaraz. Podać ceną. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 68 142

E LOKALE

2 —- 3 Ubikacje
komfortowego. Poznaniu, stano- na warsztat szewski wprost go- 
wieku. Oferty Kurjer Pozn. Kp_ndarza_ śródmieściu poszukują, 

dgzdg 67 »10 Oferty Kurjer Pozn. zdg 67 896

dg4774
Kupię

stół biurowy z dwoma szuflada- 
ml. Oferty telefon 61-96.

zdg 67 899 ______

Harmonję
dwurzedówke. Cena? Oferty Kolowerów. biurek, koszul męskich, rjer poznański zdg 67 913 

krawatów, ge rów kołnierzyków 
innej drobntj galanterii z powodu

likwidacji
przedsiębiorstwa

Marjan Dobrowolski
Poznań. Pocztowa 4 dg 4434/5

Żywopłoty!
morwę pięcioletnia tanio Poleca 
CiOSliński. Konno. ng 18 036

Interes
spożywczy, centrum Gdyni, towa­
rem. urządzeniom 2 600. dzierża­
wa 120. Wiadomość Gwiazdow­
ski. Gdynia. Szkolna 10. m. 7.

ng 18 038

damśkl.
Rower

Szkolna 7« — 8. 
zd-g 68133

Kolan] alkę
sprzedam spiesznie. Za. 
2. m. 4.

Poszukuję
pokoju od 1 36. P.oinego wprost 
od gospodarza. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 67 970

5 — 7 pokoi
nie Wyżej wysoki parter, cen­
trum na cele handl. od 1. 1. 36, 
poszukuje
„Kredyt“ ul. Pocztowa 31
telef. 32-41. zdg 68 031

Zamienię
dwa pokoje z kuchnia Łazarz na 
śródmieście. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 68129

’lŁJPOKOJl^UMEBL.^

„Informator“
ołeea pokoje. Skarbowa 1 Jpo- 
wórze parter). zdg 66 444

Dynamo
używane mot cyklowe może być 
przepalone tamo kupie. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 67 421.

Dywan
perski duży i mały kupię. Oferty1 
Kurjer Pozn zdg 67 983

kolon jałny 
rzeźmetwo.

Skład
z ubikacjami łub 
Ohwaliezewo 56. m.

zdg 68 029

ubikacji, gaz woda, elektryka 
ewentl. kuchnia. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 68116 _______

Pokój
dać Wolności. Oferty Kurjer
oznański zdg 67 330 ...........

Pokój
2 wzgl. 8 osoby. Poznańska 88& m. 8. zdg 67 890

Kreta ©
Pokój

2. zdg 67 883
Panów

na wspólny od zaraz, lub 1. Pół- 
wiejska 40, m zdg 67 936

Lokale
do wynajęcia częściowo lub cał­
kowicie. Zgłoszenia A. Dzikow­
ski, Stary Rynek 49. zdg 68114

Interes zbożowy 
opałowy

3 pokojoweni mieszkaniem, mie­
ście powiatowem zaraz korzystnie 
do wydzierżawienia. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg 67 408

Radio - Pogotowie
Telefon 26-98. Szewska 12. wyko­
nuje naprawy, rzetelnie, szybko, 

ng 17 0o5

Skład
cukierków, de’lkaesów, debrze 
zaprowadzany centrum tanio za­
raz na sprzedaż. Adres Kurjer 
Poznański zdg 68 063 ,

Radioodbiornik
prąd stały. Szf-wjk^ 12 — 8.

Za gotówkę kupię 
prosperujący interes 
lub przedsiębiorstwo

które nożna jeszcze rozwinąć. — 
Oferty bez podania niezbędnych 
szczegółów celem orientacji — 
bezcelowe. Oferty Kurjer Pozn. 
________ zdg 66 493

Futra
karakułowe, sealowe, źrebce I róż­
nego rodzaju wielki wybór od 200 
zł oraz lisy, błamy, wydry, skóry 
każdego gatunku sprzedaje bar­
dzo tanio. Łajewski. Pięraekiego 
20. teł. 13-54. Pg 6 506-46.87

ZI180CS0,—
alokuje. Propozycje Kurjer Pozn. 
„. _ . zdg 67 912 ________

Poszukuję
oû 1 stycznia 13*36

Najtańsze
kapelusze - Velour 
ko-szule - krawaty
Pietrzykowski,
Wielka 8. 
ty Kredyt.

Pg 6496-45,9

wspólnika
«i i-g£iftU!? Cjjnnego z kapitałem™ la000 do 20 000 złotych celem,___ „ępwięitszg^u, przedsiębiorstwa. — kańska 3 
crzedsiebiors-wo jest dobrze za- 

,n.e’ jposiaoa własne nie- 
samochody

Kupię
wannę używana w dobrym eta 
nie. Wielkie Garbaty 48. m. 11 

zdg 68 035

„Informator“
poleca mieszkania. Skarbowa 
(podwórze, parter). __ zdff 66 443

Pokój
ładny, słoneczny. Szwajcarska 23 

li. zdg 68104

Bufet
w teatrze do wydzierżawienia. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 67 916 ______

Paulę
na pokój, u samo’nej osoby. —- 
Żydowska 2/ m. 3. zdg 68103

Pokój
Skryta 1 — 1. 9 67 963

Szatnia
w teatrze do wydzierżawienia. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański 

dg

22.

zdg 67 917

ZGUBY

_. - Cztero-
zdg 68110 j siedmiopokojowe, wysoki parter, 

siedmiopokojowe I piętro, wy­
kwintne, tanio. Chełmońskiego 9, 

zdg 64 349

Niekrępujęcy
komfortowy, łazienka, Jedno- 
dwuosobowy. Poznań, ' Skarbowa 
3. m. 4. zdg 67 958

Fozterier
biały dwie czarne plamy. Zwrot 
za wynagrodzeniem Poznań, Cen­
trala Okuć. Wrocławska 19,

zdg 68 000 _______

Skład papieru
śródmieście ruchliwa ulica sprze­
dam. Oferty do Kurjera Pozn.

- zdg 68 055-------

3 pokojowe
komfortowe nowy dom od grt 
dnia wolne. Sczanieokiej 7. te 
78-0-1 zdg 67 927

Komfortowy
inform. telef. 54-76. z>d« 68647

Przyjezdnym
Nowy Rynek 5 — 3. zdg 68 646

Zgubiono
w poniedziałek placu Wolności 
zloty pierścionek z napisem. — 
Oddać za wynagrodzeniem Aleje 
Marcinkowskiego 3b — 18. 

zd~

Żwir
------- Trzypokojowe
komfort 70.—. okolica Królowej 
Jadwigi, dwupokojowe 40,-—« Ale- 

Informacjernniwi nn Irm Pozna- je Marcinkowskiego. Informée. 
Eia’7 Metelski, Zielona 3. zdg 67
rjer Poznański zdg 68 090

Torfiarnia
pokłady głębokie 20 ha na miej­
scu. zamiana. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 68 091 ______ .

Sieczkarnia
- zapadowa tanio, zamiana, azory. 

Asygn-a- Ogłoszenia Kurjer Poznański 
zdg 68 089 .

Asygnafy Kredyt
przyjmuje — meble tanio sprze­
daje — na raty oddaje tylko Po­
znański Dom Komisowy, Domini- - - - - Pg 6234-44 67

ruchomości. ____ ««.
n,a. wyłączną hurtową

«« « az s-°\ na większy powiat. 
elnS110?1 Okol« 8M,— do 1000,— 
t«!X- BUęąieęznie dochodu. Zysk 
■RsnU ? 1 S1<5 także do połowy.dnhr,ta I?1025! oyó hipotecznie 
traHS MVezPieczony. Oferty u-&Xz/s 679‘c,i,’Kurjera

i JiSOBISTE
Żądajcie

. 4 , Gaja
^jłrakt bulionowe ne 17 023

Komisowę sprzedaż 
mebli używanych

skutecznie, szybko, tanio, sumien­
nie tylko Pczrański Dom Komi­
sowy, Dcm!n;K«ńska 8.

Pg 6235-44.68
Futra

spody pod futra, wydry. May. —- 
skóry wszelkiego rodzaju na ob­
sady. reparacje futer.

Józef Dawid
Poznań, Nowa 11. ^St^rm

Strom
Pięciopokojowe
a 27. zdg 67 938

Dobre — smaczne
g,, ™ tanieCo? — Webera

Nowa 4. śniadanie
ng 17 040

^bryk

Obuwie 
Îî®f^ckie« modne 

pierwszorzędne
_ Fr. Rogoziński

°Ln®ó> Stary Rynek 84 
Kalosze, śniegowce,

» wun desz«ówki
w wielkim wrborzp

Pg 8 253/4

Dwuosobowy
lub małżeństwa zaraz. Poznań, 
Pólwiejska 4 — 12.

zdg 68 059

Frontowy
spokojny (telefon). Piekary 9—2. 

zog 68 052 
Niekrępujęcy

DwnpokojOWO Słowackiego 27 — 10. zdg 88 078
ia Miodowa l!) orskuchnia Mniowa f9 .przy Bu 

fcowskiej. Informacje Ratajczaka 
lia — 108. zdg 67 964,19

Kraszewskiego
10. »lg 88 072

Dwupokojowe I 2
Jeżyce wolne zaraz. . Adres Ku- ntrjer Poznański zdg 67 9Ś5 ¡Szamarzewsk^o^38^1 lewo.Maszyna

damska nowa wpuszczana okra- Pokój
gl9 £Z6Ilna^wnLaL°>/umSrów: *'1«fi8078‘ J6. SZUKA POKOJU

zdg 68 077
Meble

najtaniej oołeca
Baranowski,

Poznań. Podgórna 13. P8 STTM

2 — 3
wprest fcodChgo1.podarzlmurzędnik^ P”«^’*. ’od 
państw. Oferty Kur jer Poznański Oferty oanański

zdg 68102

Fianolę
200 rolek nut za 800 zł sprzeda. 
B. Sommerfald. 27 Grudnia 15.

ng 17 920 _____
Fortepian

Foeretera nowy sprzeda tanio na 
dogodnych warunkach B. Som 
merfel 27 Grudnia 15.

ng 17 921 
Piece

żelazne szamotowe sprzedam. —- 
Droga Dębińska 26. zdg 67 886

Maszynę
Singera tanio. Staszica 12 — 6.

zdg 67 904 _____
Marchwi

pastewnej k: ka wagonów odda 
majątek blisko Poznania wzgl. 
zamieni na ziemniaki. Zgłoszenia 
do Kurjera Poznańskiego

zdg 67 92« .

’PannaCo POdaio zrywamJ. \v p? ogólnej wiadomości.—£iS^.k. zd (¡7 987

Lalki
Zabawki, Gry towarzyskie 
Wielki wybór, ceny niskie. 
Peruczki. Naprawa lalek
Muszyński 27 Grudnia 4

ng 17 058
B»ł - ■ 250
» don?iIŚ p ?9dz- U ramo bądź 

°mu- Pozdrawiam Cie, 
zdg 68117 Maszyna

damska „Singer“ nowoczesna. 
Wały Kościuszki 3 m. 5 III.

zdg 68 005 ____

Panna Praktykę dentystyczna

Zł 50,— nagrody
otrzyma kto zwróci zgubiony w 
niedziele pomiędzy Al. Marcin-; 
kowskiego 24 a tfk Fredry — zło-» 
ty zegarek damski z branżo,etkńi 
Skóra i Ska, Al. Marcinkowskie­
go 23. zdg 68 131

23. ROZMAITE

Swędzenie
oraz wyrzuty skórne usuwa Kręta 
Lain-Age (z kogutkiem,. — Nie­
szkodliwy kosmetyk, usuwając; 
wady naskórka. _____ ng 14 63o

Znana
wróżbiarka Adarelli

przepowiada cyfr — kart — reki 
tłumaczy sny. Przyjmuje 10 rana 
— 9 wieczór Podgórna 13, miesz-:
kanie 10, front. zdg 67 965

Wróżbiarka
Świetosławska 8 mieszkanie 1. 

zdg 68136

Płaszcze 
ostatnie mo* 
dele!
Ceny dostępne dła 
wszystkich, bo 
wprost > Fabryki 
konfekcji damskiej
Wildowa . Syn

Wodna 1
Asygnafy kredyto­
we! ng 14 579

Sprzedam
damskie futro,, źrebce. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg b7 937

Centrant
trzypokojowe, łazienka, wolne, — 
Zgłoszenia Dzialyńskich 11, Par- 
celus. sdg 88 058

Pokoju
próżnego inteligentnej rodzinie 
śródmieściu poszukuje. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 67 903

Przepisywanie
maszyną najtaniej Wrocławską
22. zdg 68 124

25. MUZYKA

Dwuosobowego
umeblowanego lub próżnego par- mowana 

Jackowskiego 1 wskaże Swiersz ter. Oferty Kurjer Poznański 
Słowackiego 27 — 10. zdg 68 074 zdg 68119

Futra
najmodniejsze fasony ceny naj­
bliższe, reparacje przeróbki wy­
konuje pierwszorzędnie Magazyn
futer

Królikiewicz 
tylko Podgórna 8

Pg 6233-38,58 ......
Kuśnierską

maszynę Sing-ra. Ratajczaka 26. 
pierwsze pieere,_______zdg 67 W)

Katarynę
2 centnarowa sprzedam. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 68 135

Sprzedam
karuzele łańcuszkowa wozem mie­
szkalnym. Ofertjr^ Kurjer Pozn.

istniejącą około 45 łat na iednem Śg 
za- i tern samem miejscu w ąajlep- 
......................... • ' rej u

"Olż eotówka wyjdzie , __ _______ _____ .
J?etuieflnłv«sz^so urzędnika iub szej okolicy, nsjnowoęteśnie. . 
Oferty ,?ta,?3 posadzie, rządzoną w Katowicach spowodu

P0WaJjie.„ urjera Pozn. ¡starości oddam korzystnie. Zgło- 
67 894 Iszenia Kurjer Pozn. zdg 66 835

Skład
unCiowy przy Starym Rynku 

świetnie prosperujący sprzedam 
2 800. Administracja Wrocławska

meble poleca
Szewska 1».

Używane

Lekcyj
gry na fortepianie udziela dyplo­
mowana nauczycielka. Aleje Mar­
cinkowskiego 1, m. 8 (dom na­
rożnikowy). zdg 66 991

PO Z NA SJ
Wtorek, dnia 19 listopada.

Poznań — 6,30 a ud. por. »War­
szawy! 6,50 muzyka z płyt: 7,50 
program; 11.57 z Warsz.: 13.35 
muzyka lekka t płyt; 15,15 z 
Warszawy; 15,20 przegląd giełdo­
wy; 15,30 s Warsa.; 16,15 z oper 
włoskich (płyty); 18,45 muzyka z 
płyt: 19,06 ..W pracowniach słyn­
nych biologów“, felieton: 19.10 
program; 19,25 koncert: 19.35 
sport: 19,49 z Wars«.; 22.00 mu

sport: 20,00 aktualny monolog; 
20.10 muzyka lekka ork. P. R. z 
uda. Hanneza (piosenki); 20.45 
dziennik; 21,00 koncert nośw. 
twórczości G, F. Hsendia (w 
związku z 250 rocznicą urodzin 
kompozytora (w wyk. ork, kame­
ralnej pod dyr. O. Straszyńskie­
go, Lucyna Szczepańska (śpiew); 
22,00 muzyka salonowa a płyt: 
22,30 „Ostątni iatierat nagrody 
Nobla — Hans Steman i jego 

zyka z płyt: 22,30 z Warez.; 22.45 dzieło“: 22,45 odczyt w j. ąngiel- 
„Swawolny kwadrans": „Bisku- skim: „Wilno : 23,05 muzyką ta

a _ ___ ___________  ______________________ ______
ork. symf. (płyty); 18,30 szkic li- na. 19.15 Bukareszt. Recital 
teracki; 18,45 muzyka lekka z fort. 19.40 Bukareszt Sonata 
płyt; 19,00 wiad. rolnicze: 19,35 Kreutzerowska Beethovena. 19,55

pi na placu Wolności“. Rozmów­
ka poznańska w wyk. „Wesołej 
Trójki“; 23,00 z Warszawy

neczna w wyk. m. ork. P. R.

WARSZAWA
PROPONUJEMY
LAMPOWICZOM 3

Wtorek, dnia 19 listopada.
8,30 and. poranne: 749 dzien­

nik: 11,57 sygnał czasu? 12,03 
dziennik południowy; 12,15 audy­
cja dla szkół: „Tańconmła ryba 
« rakiem": 12,30 koncert w wyk. 
zesp. P. Rynasa: 13,25 chwilka 
dla kobiet: 1340 z rynku pracy;
15.15 wiadom. gospod, i giełda;
15,30 mozaika muzyczna w wyk. 
solistów; 16,00,ekrzynka P. K. O.:
16.15 muzyka z płyt: 16.45 „Cała 
Polska śpiewa“: 17,00 „Wielkie 
i drobne wynalazki —- cukier":
17.15 muzyka lekka (mała ork.___
P. R.): 17,50 encykiopedja mó-¡symfoniczny.

na wtorek:
18,00 Känigswust. Muzyka po-
17,00 Kolon ja. Koncert popo­

łudniowy, Monachium, Koncert 
popołudniowy. 17,25 Koszyce. 
Koncert Chopinowski, 17.30 Wie­
deń, Pieśni i arie. 17.50 KHnigs- 
wnsterbaiisen. Recital fort J. 
Karołyiego.

18.00 Paris P, T. T. Koncert 
ork. kameralnej. 18,20 Budapeszt 
Muzyka cygańska. 18.30 Brno. 
Recital skrzypcowy.

19.06 Hamburg. „Taniec instru­
mentów“. Leningrad. Koncert 

foniczny. Kolonia. Muzyka
tanio Kozłowski, wioną: 18,00 rapeodja n. t. Pa-1 wieczorna. KOnigawust. „Miłość, 

ąd 67 9221 gąniniego na fort, w wyk. Rach-1 miłość — koncert rozrywkowy.

Bratislawa. „Arlezjanka“ — dra­
mat Daudeta z mus. Bizeta.

20,00 Sztokholm. Koncert popu­
larny. 20,05 Wiedeń. Wieczór 
marszów i walców. 20,10 Frank­
furt. Koncert muzyki operowej. 
Kolonia. Koncert radjokwinte’. u. 
Wrocław. Koncert radjoork. 
Hamburg. Svmfonja F-dur Raf­
ia. 29,30 Bukareszt Koncetr sym­
foniczny. 20.50 Mediolan. „I! bri- 
chino di Parigi“ — operetka Mcn- 
tanariego

21.00 Bruksela flam. „Ptasz­
nik z Tyrolu“ — operetka Zelle- 
ra. Kocnigswusterbausen. „pro­
simy do tańca“. — Anglia (Nat. 
ProgrJ. Murzyński music-hall. — 
21.35 Lipsk. Koncert kameralny. 
21.45 Radio Paris. Piosenki daw­
ne i nowe. 21.50 Budapeszt. Mu­
zyka cygańska.

22.00 Paris P. T. T. Koncert 
symf. pod dyr. Arturo Toscan;- 
niego. Rzym. Recital fort. 22.10 
Poste Parisien. Koncert syruf- - 
nićzny, 22.30 Monachium. Mi ’ - 
dje luno-we. KoenigswusterhaiM 
sen. „Nocna muzyczka“. Wta- 
©law. Sonaty fort. Beethoven» 
22-55 Budapeszt. Muzyka jazzov. .

23.00 Kopenhaga. Muzyka 
neczna. 23.05 Wrocław. Muzm i 
taneczna. 23.20 Anglja — (Nat. 
Progr.). Serenady. 23.30 Anglia

Mówka tan.
24.00 — SztutBart. — Koncert 

utw. J. Haydna Mozartai Brucknera.

T
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Przeszło 55000 par po“7“ed%e
rocznie! jedwabne od zł 2.49, matowe od zł 2.60, 

czysto wełniane od zł 3.95.

STEFAN KAŁAMAJSKI

Gosposia Krawcowa
samodzielna lub pod dyspozycje,'niedroga, dom —■ za domem po- 
pracowita. dobrze polecona z do- szuknje pracy. Piekary 24 m. 17.
brem gotowaniem oraz do wszel­
kiej pracy, poszukuje posady do 
samotnej osoby lub do wdowca z 
dziećmi od 1 ł2. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 67 923

zdg 68 344

Pg 0 507/8-45.162/163

Nauka
kroju, szycia

i modelowania
Tomaszewski,

Pocztowa 1. aig 67 778

Akademik
z referencjami poszukuje korepe­
tycja zak.es g mnażjum. Specjal­
ność: lac'- i grecki, matematyka, 
fizyka. Łaskawe oferty Orędow­
nik. Poznań 4801 

„Bratnia Pomoc"
Stowarzyszerie SitidenteK i Stu­
dentów Uniwersytetu Poznań­
skiego w Poznaniu. Al. Marsz. 
Piłsudskiego 7. tel. 30-40 poleca 
studentów i absolwentów Uni­
wersytetu Poznańskiego jako 
wykwalifikowanych i, doświadczo­
nych korepetytorów do wszyst­
kich przedmio*ów nauczanych — 
szkołach średnich.

zdg 67 952

Kelner
z kaucja 159 u. ma pierwszorzęd­
na z dobrem-i świadectwami. — 
szuka posady. Miejscowość obo­
jętna. Oferty K?rjer Pozn,

zdg 67 942 ______
Młodsza

dziewczyna dobrze polecona szu­
ka posady do wszystkiego, bez 

na. Oferty Korje- Poznański 
zdg 87 930

prania.

Bezinteresownie
przyjmie posadę zarządczymi, wy- 
reczycielki, gospodyni osoba star­
sza, inteligentna. Znajomość wy­
kwintnej kuchni, hodowli drobin. 
Pierwszorzędne świadectwa. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 68 133

Panna
inteligentna, sumienna poszukuje 
posady w składzie. Łaskawe ofer­
ty Kurjer Pozn. zdg 68 132

KOLA^tmot,

orzq im'ëczeni u ¿'..
■V fizijcznemi u mg steuern

Korepetycji
___  francuskiego udzieli ma­

gistra filologii francuskiej. So- 
racz, Pułaskiego 8. ___  zdg 87 898
Kto gwarancja przygotuje do

matury
na okres,zimowy mającego Śred­
nie wykształcenie. Oferty, cena 
Kurier Poznański zdg 67 010__

Szkoła tańców 
Szorskiego

Pteraokiego 12 telefon 38-08. 
zdg 67 989

jeżyka
glstra

aby pomyśleć 
o zimowej 

treiinie* 
Trykoty

damskie, mę­
skie. dziecięce, 

kamizelki, pulo­
wery, bluski. pończochy 
skarpetki, rękawiczki

poleca
FABRYKA BIELIZNY

Dom Płócien

J.Schubert
Poznań St. Rynek 76
Czerwony Dom

na rzeciw odwacbn. »
Pg 5810-41.51

TEATRY
TEATR POLSKI: Ponie­

działek, 18. 11. „Domino". 
Wtorek, 19. 11. „Domino“.

TEATR WIELKI /Opera): 
Poniedziałek, 18. II. Teatr 
nieczynny.
Środa, 20.11. „Róża Stam­
bułu".
Czwartek, 21. 11. „Upro­
wadzenie z Seraju“ wzno­
wienie.

TEATR WIELKI — KON­
CERTY SYMFONICZNE- 
Wtorek, 19. 11. IV. kon­
cert symfoniczny. Dyry­
gent: Feliks Nowowiej­
ski. Solistka: France El- 
łegaard —- fortepian.

TEATR NOWY: Poniedzia­
łek 18. 11. Powrót mamy. 
Wtorek, 19, 11. „Powrót 
mamy“.

Korepetycyj
za pokój lub utrzyman e. Oferty 
Kurjer Pozr. zdg 67 980

26. SZOKA rOSADY W
• »gljszema do 30 stów dla postu 
Kujących posady w rej rubryce 
ibl.czamy po jednej trzeciej cen e 

drobnych.

Kelner
rutynowany szuka posady ewentl. 
gawarncja. Łaskawe oferty Ku­
rjer Poznański zdg 66 908

Młodzieniec
poszukuje jakiejkolwiek posady z 
kaucją jc 300.— Oferty Kurjer 
Poznański zdg 67 061
ślązak, akademik, poszukuje po­
sady jako

nauczyicel domowy
w języku niem., łacińskim i fran­
cuskim. dobre wyniki. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 67 406

Książkowa - kasjerka
zmieni posadę obojętna branża, 
7 lat praktyki. Oferty Kurjer 
Poznańsk, zdg 67 374

Książkowa
korespondencja polsko - niemiec­
ka pisaniem maszyną, dłuższa 
praktyka biurowa poszukuje po­
sady. Zgłoszenia Kurjer Pozn.

zdg 67 228
Bufetowa

przystojna, inteligentna, uczciwa, 
azielna, kiikoletnią praktyka szu­
ka posady tylko w lepszym loka­
lu. Referencje. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 67 195

Gospodyni
w średnim wieku, posiadająca 
grunt, znaj, wszelkich prac dom. 
i gosp., wieloletnią praktyką w 
dom. nr., najlepsze referencje — 
przyjmie ppsade w tnalyrn dwo­
rze lub na probostwie. Zgłoszema 
przyjmuje Kurjer Poznański

zdg 67 407
Kawalerzysta

podoficer, który służy! 17 pułku 
Ulanów poszukuje posady jako 
ujeżdżacz koni łub stangret, za­
raz lub później. Łaskawe zgło­
szenia przyjmuje Ludwik Ku­
biak. Korzkwy. poczta Pleszew, 

zdg 67 405
Kobieta

bardzo krytycznem położeniu — 
szuka jakiejkołw;ek pracy, posłu­
gi lub prania. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 07 664

Panienka
z poleceniem do pomocy w skła­
dzie. lekkich p-ac domowych po- 

ikuje posady zaraz Oferty

Ekspedientka
cukierni-piekarni kaucją bez szu­
ka posady. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 68 121

Kurjer Poznfński zdg 67 946
Inteligentna

panienka szula pomady gosposi n 
samotnej osoby w lepszym domu. 
Oferty Kurje- Puzn zdg 67 943

Dziewczyna
szuka posady do wszystkiego bez 
gotowania Oferty Kurjer Pozn. 

zdg fil iK>8
Dziewczyna-posługaczka
z dobrem- śv iadeetwami poszu­
kuje posługi bez spania. Zgłosze­
nia Kurie, P zn. zdg 67 992

Uczciwa
dziewczyna z dobrem gotowaniem 
do wszystkiego poszukuje posady. 
Oferty Kurje- Poznański

zdg 67 991
Bufetowa

młodsza poszukuje posady. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 68 042

Pielęgniarka
sumienna chorpj osoby, dzieci 
szuka posady Zgłoszenia Kurjer 
Pozn. zdg 68 034

Stndent
ubogi przerwa! studja, szuka ja­
kiegokolwiek zatrudnienia. Ła­
skawe oferty Kurjer Poznański

zd g 68 033

Posługę
dobra polecam po poiudnis. Sw. 
Marciin 52. m. 10. zdg 68 027

Dziewczyna
do wszystkiego z gotowaniem 
poszukuje posady. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 68 024

Posługi
poszukuje. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 68 018

Dziewczyna
uczciwa szuka- posady do wszyst­
kiego. Ofert' do Kurjera Pozn. 

zdg 68 094

Pokojowa
uczciwa, dobrze polecona z 7-let- 
niro Swiadfcc- wam szuka posady 
od 1 grudnia Ofer-y Kurjer Po­
znański lub telefon 67-43 
________  z ig 68 065

Polecona
uczciwa poszukuje posługi, sprzą­
tania. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 68 060

KINA
Poznań, poniedziałek, 18. 11 

ALKAZAR: „Żona w złotej
klatce“.

APOLLO: Chińskie morze. 
CORSO: Postrach Meksyku. 
GONG: „Mały Pułkownik 
GWIAZDA: „Mała Matecz-

Ł 9,k*.
METROPOLIS: „Marzące 

usta“.
OŚWIATOWE T. C. L.: —

„Wiosenna Parada“. 
RENAISSANCE: „Niebie­

skie Ptaki“ oraz „Flip i
Flap“.

SŁONCE: „Anna Karenina“ 
SFINKS: „Ostatnia Sere­

nada“.-
ŚWIT: „Jak w eiódmem

niebie“.
TĘCZA-Łazarz: „Czerwony

Sułtan.
TĘCZA-Wilda: „Nie chcę 

wiedzieć, kim jesteś“.
WILSONA: „Zuzu“.

Co futro

Ekspedientka
branży spożywczej, biegła, dobre- 
mi poleceniami, władająca rów­
nież niemieckim szuka posady. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 67 772
Dziewczyna

do wszystkiego gotowaniem szu­
ka posady. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 67 877

Praczka
szuka prania. Oferty 
Poznański zdg 67 854

Kurjer

5 900,—
kaucji złoży dyplomowany absolw. 
W. S. H za odpowiednia prakty­
kę względnie posadę. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 67 850 
Były rutynowany

rządca
lat 50. poszukuje posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 67 848

Freblanka
zdrowa, obowiązkowa, religijna 
dłuższa praktyka, dobrze pnłrco- 
na potrzebna do 3 chłopców 4- 
letnicb. Adres wskaże Kurjer 
Poznański zdg 68 909

ng 16141 ___________

i Akwizytorów
panów — pan poszukuje natych 
miast poważ:.a instytucja na p“’ 
znań. Znajomość branży nie’-/* 
niecssną. TĄUwć sie mogą ta£

Ekspedienta-dekoratora
1 ekspedientkę

35 branży artj-n.ti.uvv uń^.di, po- 
Sizukuje; Leon Kuczyński. Toruń. 

Pg e 593-04,155
Zawijaczki

potraebne. Gaede, św. Wojciech 
29. sdg 68 088,

Krawcowa
może się zaraz zgłosić. Kraszew­
skiego łl—11 od godz. 3.

zdg 68 083

Dziewczyna
zaras. Wod: a 25 — 1.

zdg 68 961
Ucznia

do składu kolonialnego i delikate­
sów przyjmie zaraz I. Dąbkowski 
Borek. ng 1798415

Osoba
z lepszej rodziny zaufana, uczci­
wa, poszukuje posady do zarządu 
domem lub pielęgnacji, towarzy­
stwa pan bez wynagrodzenia. I cinkowskiego 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 67 819

Oddam
przedstawicielstwo podróżującym 
na prowincje, dodatifeowy artykuł 
’Ol/« wysyłka zaliczenie. Pols«i 
Przemyśl Kawp Poznań, Mnr-

zdg 67 951

nieczna. ©jt; uiugą
osoby inteligentne, . które dotąd
w tvm kiprlirwn nio im

juy li^iiłdiigHiiLiic, — UUia
w tym kierurąu nie pracował, 
Wynagrodzenie wysoka nrc~- 
zja codzienne płatna. Of, 
Kurjer Pozrsrtski zdg 68 059

Młodsza
biegła ekspedjeniKa potrzebna „ 
Zgłoszenia ou g.dz-ny 19-tej śt, 
ry Kynek 45. Biżuteria paryski

zdg 68105

Krawcowa
potrzebna do naprawy bielizn, 
odzieży dziecięcej. Olejnikowa u[ 
Szwajcarska 25._______zdg 6813®

Służąca
dobrom gotowaniem praniem »« 
raz. Rybak, 18jm. 5. zdg 68 W

Kucharzowi
odstąpię kuchnie restauracyjni 
na rachunek za kaucją. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 68120

zdg 68 120

Bieliźniarka
która pracowała 12 lat w firmie: 
szuka posady Oferty Kurjer Po­
znański zdg 67 638

400 zł
kaucj’ złoży handlowiec, lat 27 s 
branży kolon ja ¡nc-restauracyjnej 
z dobrami świadectwami za po­
sadę magazyniera, inkasenta łub 
podróżującego. Zgłoszenia Ku­
rjer Poznański zcig 67 821

Panienka
inteligentna szuka posady ekspe­
dientki. kasjerki lub do biura, 

zyk polski i niemiecki. Oferty 
urjer Poznański zdg 67 655&

Inteligentna
panienka cośkolwiek szycia, zna­
jomością j. hieni., do dziecka lub 
pokojowej szuka posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 67 388

Wychowawczyni
pielęgniarka sierota, poszukuje 
posady. Oferty Kurjer Pozn.
 zdg 67 833

Kuchmistrz
posiukuie posady okolica obojęt­
na. Łaskawe oferty Kurjer Po­
znański zd" 67 790

Potrzebna
kucharka pic wszoizędna z dohre- 
mi poleceniami do poważnego 
przedsiębiorstwa od 1. 12 br. Zgło­
szenia do Kurjera Poznańskiego

zdg 67 950
Bufetowy

oraz do obsb.gi z kaucją do ja­
dłodajni. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 67 959
Dziewczyna

do gospodarstwa wiejskiego po­
trzebna zaraz blisko Poznania. 
Zgłoszenia Poznań. Wrocławska 
40, m. 8. zdg 67 986

Poszukuję
dwóch panów do sprzedaży chod­
ników. PÓlwiejska 31 m. 2 od 5 
do 7. zdg 68 101

Kucharka
restauracyjna od zaraz. Marsz. 
Focha 23 m. 6. zdg 68 099

Ekspedientka
z kaucja potrzebna. Oferty Ku­
rier Poznański zdg 67 902

Ekspedjentka
branża cukierków na zastępstwo 
zaraz potrzebna. Oferty , Kurjer 
Poznański zdg 67 906

Polerowników 
lub polerowniczek

obeznanych gruntownie z w,, 
czyszczaniem. sprawnych i szyb­
kich poszukuję zaraz fabryki 
mebli Jojko. Rybnik. Sobieskie 
go 3. płaca akrodowa. zdg 67 IM

28. ROZRYWKA

Kino Oświatowe T. C. L,
Dziś znakomita muzykalna komę 
dją s ulubienica publiczności 
Franciszka Gaal „Wiosenna na. 
rada“. dg 4 877/g

„Twardy Leb“
ukaże się wkrótce! Pg 6568-46,67

Kino „Corso“
.Postrach, Meksyku".
Olśniewające wspaniała kreacja

„Ostatnia serenada"
Cudowne mei dje genja’nego

Franciszka Schuberta
Kinoteatr ,.Sf:nks" zdg Ci!8ł

Kino Renaissance
..Niebieskie Ptaki“ oraz „Flis I 
Flap". Dziś początek, o goda 3,

Pg 6 592-47.1

Dziewczyna
czysta, sumienna, do wszystkiego 
poszukuje posady najchętniej na 
majątek. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 67 900

Medyków i lekarzy
na zastępstwa, pomóc felczerską, 
zastrzyki, masaże i opatrunki po­
leca „Bratnia Pomoc“ Stowarzy­
szenie Studentek i Studentów U- 
niwersytetu Poznańskiego w Po­
znaniu, Al. Marsz. Piłsudskiego 7 
tel._2<9-4G.___________zd g 67 895

Pierwszorzędna
krawcowa domowa szuka posady. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 67 884

Uczciwa
szuka posady zaraz do wszyst­
kiego na ws'. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 68 053

Krawcowa *
pierwszorzędna szuka posady w 
dom 2.—. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 67 844

Przychodnia
długoletnie świadectwa dobre go­
towanie. polecenia szuka posady. 
Oferty Kurjer Poznański 
__________ zdg 68 051______ -
Gospodyni - kucharka

poszukuje posady na majatka lub 
mieście Oferty Ku-jer Pozn.

zdg 68 108
Przychodnia

szuka posady gotowaniem <1° wszystkiego zaraz iub później — 
śródmieście. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 68 141

Panna
wykształceniem yimnazjalneo — 
szuka jakiejkolwiek pracy choćby 
tylko za utrzymanie. Łaskawe 
oferty Kurjer Pozn. zdg 67 908

Maturzysta
szuka posady. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 67 915

Dziewczyna
szuka posługi po południu. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 67 919

Krawcowa
dłuższa pfaktyką szuka posady 
dziennie 1.50. Zgłoszenia Kurjer, 
Poznański zdg 67 954

Panienka
inteligentna sierota lat 23. wycho­
wana w rodzinie kupieckiej język 
niemiecki poszukuje posady w 
składzie Oferty Kurjer Poznań- 
ski zdg 67 864

Kasjerka
kaucją 1 500 zl potrzebna. Oferty 
pod zdg 67 918 Kurjer Poznański.

Potrzebna
rutynowana ekspedientka do sa­
modzielnego prowadzenia składu 
wełny i trykotaży. Oferty do Ku­
rjera Poznańskiego zdg 67 S39

Fryzjerka
kursistka ondulacja wodną źelaz- 
kową manicure szuka posady za­
raz, wyjedzie na prowincję. Ofer­
ty Kurjer Pozn. zdg 67 176/7

27. WOLNE MIEJSCA*
—.......IH

Uczennica
■»otrzebna. Parsowalnia. Poznań, 
Strusia l zd 67 832

KREM i PUDER
najskuteczniejszy środek do racjonalnej 
pielęgnacji twarzy.

FALKIEWICZ-POZNAŃ
FABRYKA PERFUM i KOSMETYKÓW ZAŁ1911 «PARYŻU

Panna
mila, z praktyka, wychowawczy­
ni, dobrem’ świadectwami, szuka 
jakiejkolwiek posady. Zna język 
niemiecki, pisanie na maszynie, 
szycie, wszelkie robótki. Również 
gospodarstwc jomrwe. Chętnie 
na wyjazd. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 68 106

Uczciwa
'kobieta poszukuje posługi przed­
południem, popo’udniu. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 68 975 .

Praczka
poszukuje prania i sprzątania. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 68 127

Dzielna
prasowaczka. Kościelna 24. 

zdg 68 007
Ogrodnika

na kierownicze stanowisko poszu­
kują duże ogrody handlowe. Spe­
cjalność szkółki owocowe i den­
drologiczne. Curriculum yitae 
i odpisy świadectw pod ..Zarząd 
ogrodów“ do ..Par", Poznań. Al. 
Marcinkowskiego 11. Nieuwzglę- 
dniońe bez odpowiedzi.

Pg 6 575-46,89

Panienka
do bufetu na prowincję potrzeb­
na od 1. 12 35. Warunki: język 
niemieckie i podanie wynagrodze­
nia. Oferty Kurj-r Poznański

, . zdg 67 797
Dziewczę

do posyłek, robótek potrzebne. — 
..Fómina". Fredry 3. zdg 66 924

Uczeń
fryzjerski potrzebny zaraz. Stru­
mykowa 38. zdg 67 211

Fryzjerka
potrzebna. Male Garbary 1. 

zdg 68 008
"X

Kino Alkazar
„Żona w złotej klatce*". Sali? 
Kiłers. zdg 68118

Warto się przekonać«
A" A/-— przed kupnem 

odbiornika. 
%, że nasz ..W 
‘ tra-Selector“ 

jest niedołd; 
gniony no® 
względem se­

lektywności, 
zasięgu. _ na­
turalności ta­
nu — Przr' 
tern

100 złotych tańszyl
Demonstracja w mieszkaniu mt«9 
resentów bezpłatnie.

MBJOFONTi
rn.32O2

Kompletne odbiorniki Laferyjn« 
od ds

88 złotychl

4® zmiemU •’

WSI M!e - Panie Wallu 
WIKTOR CZYSZ, tai. MII-

Specjalność t Foki — Krokodyle« 
Pg 6 248-42,74

Humor zagraniczny

— .-,ie-mcy przeciwko Francji, Japo-nja przeciw A«st J" 
Anglja przeciw Niemcom, Francja przeciw Polsce, i wio«« 
przeciw Węgrom...

— Na miłość Boga, co to wszystko znaczy?
1— Zapowiedziane zawody piłki nożnej. _ -

(Jłłjustr. Rosejia —- Paryż). »•

to Edmund Rychter — co palto — to Edmund Rychter — co ubrahie — to Edmund Rycht^r, Poznań, ostrów wieikop

D I } i. — na miesiąc grudzień 1935 roku ea etoa wydania razem w PoananiłnI rzeaptata w ekspedycji zł 3.20, w agencjach w mieście zl 3,50. z odnoszeniem do----------- i----------domu w Poznaniu z! 3,70, z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem
miesięcznie zl 4,14, kwartalnie zl 12.40 pod opaską miesięcznie w Polsce zl 7.50, w innych 
krajach zl 9.50. W razie wypadków, spowodowanych silą wyższą, przeszkód w zakładzie, 
strajków i t, p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie mają 
prawa domagania się niedostarczonych numerów lub odszkodowania.

W wydaniach wielkoświątecznych i uroczystościowych poprzedza normalną codzienną 
Telefony do Redakcji i Administracji: 44-61, 14-76, 33-07, 35-24, 35-23. 40-72, w niedzielę.

f^OfłnC7Pn 1 fl ®a stronie 6-łamowej 25 sr., na stronie 4-łamowej przy końcu teI' -a 
redakcyjnego bO g.r,, na stronie czwartej (lub piątej) 100 gr. na.

" , , -----T— drugiej (iub trzeciej) 120 gr. przed wiadomościami pótoczneini 4U« k
od l-lainowego milimetra. Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 
wyżki. Ogłoszenia do wydania porannego przyjmujemy do godz. 18.30. w nagłych wypa™»™ 
do godz. 22 u stróz»_ do wydania głównego (wieczornego) „drobne" do g. 11 10. w dni Pfjedśw a 
toczne do godz. M.00 •większe dteej według możności, ©robne ogSoszania <najwyżej lOO.słOw 
w tem 5 naglówk.): słowo nagtówk. (tłuste) 25 gr, każde dalsze słowo 15 gr. Za różnice 
zestawem a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matryc., wydawnictwo nie odpowia •

część numeru z reklamami i ogłoszeniami materjał poświęcony danej uroczystości, 
święta i nocą tylko 14-76. 35-24 i 40-72. p. K. C. Poznań nr. 200 149
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